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Sensacyjne zajścia
na wczoraiszcm posiedzeniu Setna

ł a » . i  \ w r w(p) Warszawa, 24. 10. (tcl. wł.). Wczo­
rajsze posiedzenie Sejmu obfitowało w sze 
reg momentów sensacyjnych, nie związa­
nych z  obradami, przewidzianemi porząd­
kiem obrad. W czasie przemówienia posła 
* rąmpczyńskfego pos. Polakiewicz rzucał 
danie: „BRAŁ PAN UDZIAŁ W NABO­
ŻEŃSTWIE ŹAŁOBNEM ZA DUSZĘ ELI- 

JUSZA NIEWIADOMSKIEGO. GLORY- 
TKOWAŁ PAN ZABÓJCĘ PIERWSZE­
GO PREZYDENTA RZECZ YPOSPOLI- 
rE JM, Pos. Trąmpczyński oświadczył na 
•> uroczyści ;, iż NIE BRAŁ UDZIAŁU 
W TAKIEM NABOŻEŃSTWIE.

Przy końcu dyskusji pos. Polakiewicz 
/szedł na trybunę i oświadczył, iż w cza- 
e posiedzenia komisji budżetowej tego sa­

mego rodzaju zarzut posłowi Trąmpczyu 
w ’cran postawił pos. Sanojca. Wówczas 
>s. Trąmpczyński nie zaprzeczył. „Wo 

<ec pańskiego uroczystego oświadczenia, 
’’ •W pos. Polakiewicz — zwracając się w 

ronę pos. T r ąmpczyńs ki ego — które chcę 
■yjąć, nie chcąc z drugiej strony nie wie- 

vć pos. Sanojcy, skierowuję sprawę tą 
*' sądu marszałkowskiego“.

Drugim niezwykłym momentem było 
t »iście miedzy posłem Żuławskim a posłem 
Jackiewiczem. Poseł Żuławski wyraz/ł

ksiądz —
zabójca i samobftica

w a ta k u  o lila k a n ga
(o) Warszawa, 24. TO. (Tcl. wł.). Wczoraj 

riccaorem o grodz. 7 proboszcz paraf ji św. Flo- 
\i&n* na Pradze, ks. Franciszek Waszozyk, 
■»mieszkały w domu parafjałnym przy koście- 
c. w stanic nagłego ataku obłędu 1 wystrza- 
em z rewolweru zabił swą 39 letnia gospody- 
(iią Antoninę Róg, poezem popełnił samobój­
stwo, strzelając sobie w ust-a i wyskakując 
r, pierwszego piętra na podwórze. Lekarze 
»twierdzili w obu wypad Ujm? h śmierć. Przed 
pleban ją gromadzą się liczne tłumy publicz­
ności .

Dziennik Personalny 
1*1. S. Wojsk. nr. 1

(o) Warszawa, 24. 10. (Tej. wł.). Wczo- 
‘a.i wieczorem ukazał się nr. 7 Dziennika Per- 
raialnego Ministerstwa Spr. Wojsk., zawiera­
my cały szereg norainacyj, przeniesień i zwoi 

stanowisk oficerskich w armji.

się w toku dyskusji obraźliwie o redaktorze 
„Słowa Wileńskiego" pośle Mackiewiczu, 
mówiąc: „Jakaś tam marna kreatura Cat, 
dziennikarzyna, opłacana przez sanację, w 
swoim dzienniku zarzuca mi, że nie operu­
ję argumentami.“

Pos. Mackiewicz podpisuje się pod swe- 
mi artykułami pseudonimem „cat“. Po na­
paścią ze strony pos. Żuławskiego pos. Mac­
kiewicz wysłał mu zastępców honorowych, 
którzy spisali protokół jednostronny, gdyż 
pos. Żuławski oświadczył, że nie może 
udzielić satysfakcji, ponieważ nie mówił o 
pośle Mackiewiczu, a tylko nieznanym mu 
„cacie“. Zresztą, oświadczył, pos. Mac-

k ewicaowi pozostaje droga do sądu m ar­
szałkowskiego.

W czasie głosowania nad zmianą regu­
laminu posłowie partyj opozycyjnych uchy­
lili się od głosowania i opuścili ławy po- 
selsk e. Posłowie z lewicy śpiewali pieśni 
rewolucyjne.

Również przedstawiciele opozycyjni w 
prezydium Sejmu, wicemarszałek Czet- 
Wertyński, sekretarz Kornecki (KI. Nar.) i 
Pobożny (Chadek) złożyli deklarację, w 
której zrzekają się swych godności, z racji 
przyjęcia przez Sejm wniosków o zmianie 
regulaminu.

Marszalek Piłsudski 
powrócił do zdrowia
B ukareszt, 24. 10. (PA T .). P. Marsza, 

łek P iłsudski powrócił do zdrowia całko­
wicie. T em peratura normalna.

Z n a c x n u  w zro » l z a p a s u  / fo la  
w  B a n h a  f»olslc*gt,i

(o) W arszaw a, 24. 10. (Tcl. wł.). Bi­
lans Banku Polskiego za drugą dekadę 
października wykazuje wzrost zapasu 
złota o 8.962.000 zł. w porównaniu z de 
kadą ubiegłą.

N ow ydurchior deDarlanienlłi 
w Młiiłslerslwl« Skarbu

(o) Warszawa, 24. 10. (Tcl. wł.). W tych 
dniach departament obrotu pieniężnego Min. 
Skarbu objął b. dyr. Banku Gosp. Krajowego 
Wł. Baczyński-

I znów nic nowego...
liga  Narodów „radzi“ nad Rcwnfliidem mandżurskim
nnnn-'i 0.1 t fi f TJ \T . _ , t . . . .Genewa, 24. 10. (PAT) Na początku posic* 

dzenia Rady Ligi przewodniczący zawiadomił, 
żc otrzymał tekst odpowiedzi od rządu japoń* 
skie.go, wystosowanej do rządów sygnaturju* 
szy paktu Kellogg na telegram, wyślą ny do rzft 
du japońskiego, zgodnie z  decyzją Rady. Na* 
stępnie przewodniczący przypomniał, żc na 
on og da jazem posiedzeniu przedłożono projekt 
rezolucji, opracowany w sprawie konfliktu 
chińsko japońskiegoL Następnie zabrał głos 
przedstawiciel Chin dr. Sze. Zaznaczył on na 
wstępie, żc Chiny spodziewały się od Rady na*

tych miastowego załatwienia sprawy i w całko. < gi co do wczorajszego projektu rezolucji. Me* 
witym jej zakresie. Zdaniem przedstawiciela morjał ten stanowi w gruncie rzeczy KONTR;
Chin coś szwankuje w maszynie pokoju, albo 
brak jest dobrej woli, aby uczynić tę maszynę 
użyteczną. Dalej dr. Sze podkreśla, że aby 
dać dowód ustępliwości, RZĄD CHIŃSKI 
ZGADZA CIĘ CAŁKOWICIE NA PROPO* 
NOWANĄ REZOLUCJĘ, jakkolwiek w wic* 
hi wypadkach wydaje sic ona Chinom nic wv* 
starczającą. Następnie przewodniczący Rady 
oświadczył, że w południe otrzymał od przed* 
stawiciela Japonji memorjał, zawierający uwa*

Pomianie na Cyprze
Lamaka (Cypr), 24, 10. (PAT.). W ęiągu 

całej ostatniej nocy panowały tu rozruchy. W
Limissos zebrały się tłumy, które zatrzymy­
wały samochód}, wiozące prowjanty dla woj­
ska i zmusiły szoferów do porzucenia samo­
chodów. Następnie tłumy podpaliły budynek 
kolejowy. Policja była zupełnie bezsilna zc 
względu na niedostateczną ilość ludzi-

Nicosia (Cypr), 24 10. (PAT.). Na czele

ruchu powstańczego arttyangielskiego stanął 
dr. Baamottds, który w r. 1914 w chwili anc- 
ksji Cypru przez Anglję opuścił Lamaka i od ­
mówił przyjęcia obywatelstwa brytyjskiego. 
Drugim przywódcą jest Rossigis.

Na Cypr przybył torpedowiec i krążownik 
angielski. Oczekiwane są jeszcze dwa krążo­
wniki. Ponadto samoloty angielskie przywio­
zły z Egiptu kilkuset żołnierzy.

Strajk warszawski zakończony
z t$ o « l£ i l  s i ę  n a  w a r t m l c l  p r a c o w n i k ó w

(o) Warszawa, 24- 10. (Tc-l. wł.). Wczoraj 
o godz. U w gabinecie prezydenta in. Warsza­
wy zawarta została ugoda między związkami 
pracowników miejskich a magistratem war­
szawskim. Magistrat warszawski zgodził sio

na, wszystkie żądania przedstawicieli związ­
ków pracowników i przyrzokł w terminie wy- \ 
płacać pensje urzędnikom. Magistrat zobo- ! 
wiązał się nie potrącać żadnych kar za czas 
strajku.

PROJEKT REZOLUCJI.
Po odczytaniu kontrprojektu japońskiego 

zabrał głos przedstawiciel Japonji Yoshizawa. 
Zaznaczył on: Połowa wojsk, wysłanych poza 
granice strefy kolejowej, została wycofana i w 
tej chwili poza strefą nic pozostaje więcej jak 
2.500 żołnierzy. Dalej przedstawiciel Japonji 
zaznaczył, że rząd japoński nie uważa za raoż* 
iiwe zakończenie w obecnej chwili ewakuacji, 
oświadcza przy tej okazji, że ewakuacja ta 
niema na celu wymuszenia na Chinach żad* 
nycb nowych koncesyj lub specjalnych przy* 
wilejów.

Po przemówieniu delegata japońskiego po* 
nownie zabrał głos dr. Sze, który oświadczył, 
że Chiny nie mogą w żadnym wypadku po* 
przeć przedstawiciela Japonji.

W zakończeniu posiedzenia raz jeszcze za* 
brał głos przewodniczący, który w krótkich sio 
wach zreasumował stanowisko obu stron. 
Wkońcu przewodniczący zaznaczył, że z po, 
wodu późnej pory (godz. 21) nie można prowa* 
dzić dalej dyskusji i proponuje odroczenie po* 
siedzenia do dziś godz. 10 rano.

Hoover
Francie chce rozwiać fałszywe poglądy

Olo gtówuy cel wizyfy Latała w Ameryce

OCZU
Waszyngton, 24. 10. (PAT.). Wydano na 

sesc piemjera Lavala oficjalne przyjęcie zgro 
ładziło około 100 wysokich osobistości z tu- 
u.i»zogo świata politycznego. Oprócz prezy- 
ewta Hoovera i promjera Lavala obecni byli 
mbasador Claudel, von Prittwitz, Curtis oraz 
larazalek Petain.

l'o przyjęciu prcmjcr Lava] oświadczył zo- 
iutym przedstawicielom prasy, iż wszystkie 

Prawy, dotyczące Stanów Zjcdn. i Francji, 
rzedys-kutowane będą z prezydentem Hoovo 

w formie swobodnej wymiany zdań i wy- 
>zi| nadzieję, żo uda mu się w czasie jego 

Viu w Stanach Ziedn. rozwiać pewno fał

szy we poglądy, których celem było poróżnienie 
obu narodów.

Paryż, 24. 10. (PAT.)- Wspaniałe przyję­
cie, zgotowane przez Ameryko prom jerowi La- 
valowi wywołało ogólno zadowolenie wśród 
opinji publicznej różnych odłamów. Wczoraj­
sze poranne dzienniki najróżnorodniejszych 
odcieni poświęcają przyjęciu temu obszerne 
artykuły. Prasa prawicowa czyni wprawdzie 
pewne zastrzeżenia, natomiast prasa lewico­
wa wita z entuzjazmem nadchodzące z za Oce­
anu wieści.

Waszyngton, 24. 10. (PAT.). Specjalny t 
wysłannik Harasa stwierdza istotną ewolucję, ,

jaku się dokonała w kierowniczych kołach 
amerykańskich w kierunku większego zrozu- 
niienia potrzeb Francji w dziedzinie uzbroje­
nia. Wydaje się, iż sekretarz stanu Stimson 
,jcait skłonny przyłączyć się do zasady ściślej- 
szoj współpracy pomiędzy Fraiucją i "stanami 
Zjediu w celu utrzymania pokoju.

Rozmowa, prezydenta Hoovera z prom jerem 
Lavalem odbędzie się bez świadków jedynie 
w obecności dwóch tłumaczów. Myśf zwoła­
nia mieszanego zebrania rzeczoznawców 
stała odrzucona.

Nic będzie folysz plol 
nam w Iwarz

(o) Warszawa, 24. 10. (Tel. wł-). Wczoraj 
kluby parlamentarne Narodowy, N. P. R. i Oh. 
P. zgłosiły wniosek nagły w sprawie cictuięże- 
ma ludności polskiej na Łotwie.

We wniosku tym czytamy, żo Sejm ucbwa 
lic ma, by rząd skorzystał z przysługujących 
mu uprawnień międzynarodowych i wystąpił 
z całą stanowczością przeciwko uciskowi lu ­
dności polskiej na Łotwie godzącym w powa­
gę i godność Państwa oraz uczucia Yiąrody 
polskiego.

zo-

Nowe udogodnienia ko' 
munikacyfne dla tfran- 

zglu przez Pomorze
(o) Warszawa, 24. 10. (Tel. wł.). Mim 

sterstwo Spraw Zagraniczny cli skierowało do 
Sejmu projekt ustawy ratyfikującej umowy 
zawarte w Berlinie o dalszych ułatwieuiaeh 
komunikacyjnych między Prusami Wschodu ie- 
mi a innemi państwami w tranzycie przez 
Polskę.

Umowa przewiduje, że podróżni mogą swo­
bodnie korzystać z komunikacji kolejowej w 
obu kierunkach w pociągach przeznaczonych 
do uprzywilejowanej komunikacji tranzytowej.



2 NIEDZIELA, 25 PAŹDZIERNIKA 1931 R.

fala bankructwa
od Berlina do Moskwy

Zagadnienia gospodarcze są dziś jak 
najściślej powiązane z polityką. O statn ie 
wypadki na arenie św iatow ej, potw ier­
dzają tę tezę na wielu frantach.

Bo nie jest o. p, przypadkiem , że ar- 
mja japońska wkroczyła do M andżurji 
w tym czasie, gdy zaobserwow ała na 
podstawie dokładnego wywiadu gospo­
darczego, iż dzięki bankructw u Niemiec, 
nagłemu załam aniu się fun ta angielskie­
go i wobec trudności gospodarczych W . 
B rytanji, pewnego zaniepokojenia finan­
sowego na rynku S tanów  Zjednoczo­
nych, pogłębionego ciężkiem przesile­
niem na rynku pracy, oraz przy załam a­
niu się planów ..piatiletki“ sowieckiej, 
nikt nie będzie skory w tym  momencie 
do wyciągania politycznych konsekwen­
cji 7. zamiarów okupacyjnych Japonji,

K onjunktura gospodarcza w ytw arza 
nowe zmiany, nowe konfiguracje tereno­
we pod zagadnienia polityczne.

Jednem z najdonioślejszych zagad­
nień chwili bieżącej dla Polski jesi

bliska ruina finansow a  
sowieckiego Sfinksa

Sfinksem pozwalam y sobie nazywać 
rządy czerwonych carów K rem la dlate­
go, że od lat 14 wielkie obszary państw a 
rosyjskiego stoją poza naw iasem  n o r­
malnej wym iany tow arow ej i gospodar­
czej z resztą św iata gospodarczego, przy 
czem wobec krzykliw ej propagandy i re­
klam}’’ system u sowieckiego przez jej or­
gana zagraniczne, stoimy często wobec 
zagadki i istotnej n i e w i a d o m e j  — 
co właściwie R osja Sowiecka gospodar. 
czo reprezentuje?

Tymczasem życie samo wykazuje 
pewnik naukowy: mimo odseparowania 
się Rosji Sowieckiej od współpracy z re­
sztą św iata, ujemne skutki kryzysu świa­
towego jednak odbiły się ciężkiemi na­
stępstwami i na Sowietach.

Cóż bowiem —  stw ierdzić można ja­
ko rzecz niew ątpliw ą?

2  e s t a l i n o w s k i  p 1 a n 
„p i a  t  i 1 e t k i“ (plan wielkiego uprze­
mysłowienia. elektryfikacji, m echaniza­
cji produkcji itd. itd,) l e ż y  w g r u ­
z a c h .

Był okres, gdy Sowiety wywierając 
sugestję na państw a posiadające zapasy 
gotówkowe, rozpoczęły ściąganie poważ­
nych kredytów  gotówkowych i tow aro­
wych w  E uropie. Zainicjowały plan „pia- 
f Hetki“ w oparciu o siłę kredytow ą wiel­
kich mocarstw7.

Tym czasem  wszechświatowy kryzys 
zacisnął pasa i wokół rew olucyjnego o r­
ganizm u —  Sowietów.

F rancja , Anglja i S tany Zjednoczone, 
jako wierzyciele Niemiec', zaprotestow a­
ły przeciw  ¿byt hojnem u udzielaniu d łu­
goterm inow ych kredytów  Sowietom, czę­
stokroć ze szkodą dla interesów samych 
wierzycieli.

T oto państwo, które chciało podm i­
nować dum pingiem  system  ekonomiczny 
państw  zachodnich, nagle znalazło się w 
położeniu bez w yjścia:

R O SJA  N IE  M OŻE OTRZYM AĆ 
K R E D Y T Ó W  NA T E R M IN  D Ł U Ż ­
SZY, N IŻ T R Z Y M IE S IĘ C Z N Y .

Tym czasem  „piatiletka“ , jako gigan­
tyczny plan gospodarczy, obliczony na 
masowy eksport zagranicę i uzyskiwanie 
tą drogą w aluty obcych państw , kończy 
się krachem : sam ego węgla wydobyto 
w Sowietach w ciągu pierw szego półro­
cza b. r. o 19 m iljonów ton m niej, an iże­
li planowano, a żelaza, stali i wyrobów 
walcowych znacznie m niej, niż w tym 
samym czasie w roku zeszłym.

A rozpoczęty plan „pięciolecia“ wy­
maga dalszych ofiar, a przedewszystkiem  
wymaga upłaty olbrzym ich zobowiązań 
wekslowych za pierwsze lata „piatilet. 
ki“ .

I dlatego w całym świecie rozlega 
się now a alarm ująca wiadomość:

Sowicly oćłaszaia 
niewypłacalność ?
Pierwszy sygnał alarm owy dala n ie­

m iecka „G erm ania“ donosząc o bliskiem 
bankructw ie Rosji Sowieckiej, a wnet 
potem prasa ryska potw ierdziła te w ia­
domości donosząc, że sowiecka misja

handlowa w Rydze n i e  w y  'k u p i ł a 
w t e r m i n i e
W E K S L I NA SU M Ę  75.000 D O LA ­

RÓW .
W łaśnie bowiem w tym czasie w 

trzecim  roku „piatiletk i“ rozpoczyna się 
płatność weksli, w ystaw ionych przez 
rząd sowiecki w pierwszym roku, przy. 
czem samym Niem com  i ich firm om  na­
leży się od sowietów  pół m iljarda m arek 
niem., a ćwierć m iljarda znowu firm om  
am erykańskim .

S y tuacja  gospodarcza i finansow a So­
wietów ma się przedstaw iać tak rozpacz­
liwie, że n a g l e  r o z e s z ł y  s i ę  
p o g ł o s k i  o z a c h w i a n i u  S t a ­
l i n a ,  i całej jego polityki, wobec k tó ­
rej w ytw arza się nowa opozycja z Moło-

Donoazą z  Chicago: Uroczystości „Dnia 
Pułaskiego“ połączone były w Chicago z 
przyjęciem gen. Orlicz-Dreszera. Rano od­
była się msza św. w kościele św. Trójcy. 
Kościół wypełniony był po brzegi, a przed 
nim zgromadził się jeszcze tłmn, Uczący o* 
koło 10.000 osób. Na mszy św. obecni byli 
delegaci wszystkich organizacyj polskich, 
wielki był też udział byłych wojskowych. 
Gen. Dreszer przybył do kościoła w towa­
rzystwie gen. konsula dr. Zbyszewskiego, 
entuzjastycznie witany przez tłumy, zebra­
ne przed świątynią. Gen. Dreszer wszedł 
do kościoła, gdzie ks. proboszcz Sztuczko 
powitał go w serdecznych słowach, jako 
wysłannika Marszałka Piłsudskiego. Ży­
wiołowe manifestacje na cześć generała po 
wtórzyły się gdy opuszczał kościół.

Po śniadaniu wydanem przez Legjon 
Amerykański, gen, Dreszer udał się na u- 
roczystość ku czci Pułaskiego do główne­
go Gmachu Federalnego, gdzie zebrali się 
przedstawiciele władz cywilnych i wojsko­
wych, delegacje całej Pokmji oraz tłumy 
publiczności. Uroczystość tego rodzaju mia­
ła w Chicago miejsce po raz pierwszy. 
Podniosły i serdeczny nastrój oraz przemó­
wienia wybitnych amerykańskich i polskich 
osobistości były manifestacją trwałej i głę-

Proces rozkładowy, jaki od zakończe­
nia wojny światowej przeżywa Il-ga Mię­
dzynarodówka, zaznaczył się ostatnio dwo 
ma bardzo znamiennemi faktami: rozłame~i 
wśród partji socjalistycznej w Niemczech : 
podobnym rozkładem w Anglji.

W dwóch najliczniejszych, najstarszych 
najpotężniejszych filjacth II M ędzyna- 

rodówki nie dała się utrzymać wewnętrzna 
spoistość. Rządy odśrodkowe były silniej­
sze niż więź, łącząca wszystkich zwolenni­
ków doktryny socjalistycznej. Zarówno w 
Anglji, jak i Niemczech, wyłon:ły s-ę „nie­
zależne" odłamy partyjne: niezależna frak­
cja Labour-Party i niezależna frakcja nie­
mieckiej socjal-demokracji. Jest to ten 
sam proces, który również i w Polsce przed 
kilku laty objął socjahzm, doprowadzając 
do szeregu secesyj i frond.

Zmierzch doktryny, teoretycznie opra-

Członkowie partji narodowo-katolickiej wy­
dali manifest, w którym oświadczają, że po­
stanowili nie uznawać artykułów konstytucji, 
dotyczących spraw religijnych. Autorzy ode­
zwy zaznaczają, że użyją wszelkich legalnych 
środków, będących w ich mocy, by uniemożli­
wić zastosowanie tych artykułów w życiu.

Kampanja na rzeez obrony religji w grani­
cach prawnych wzmogła się jeszcze od chwili 
ogłoszenia ostatniego oświadczenia Ojca Św.; 
szczególnie żywa jest ona w prowincjach bas­
kijskich.

W wyniku nieporozumienia między kato-

towern, K restinsldm , a nawet kom isa­
rzem spraw zagranicznych Litw inow em .
Co o lem mówi sąsiad 

z Kapali«?
Można wyobrazić sobie nastroje w 

bankrutujących Niemczech, gdy dowia­
dują się, że sojusznicy z Rapallo, nacią­
gnąw szy przem ysł niemiecki na m iljar- 
dowe kredyty  wekslowe i tow arow e, sa­
mi bliscy są katastrofy  finansow ej, grze­
biąc jeszcze bardziej finanse i przem ysł 
niemiecki.

I z tej perspektyw y ogólno św iato­
wego zamętu, i chwiejności rynku gospo­
darczego, należy obserwować z uwagą 
niezwykłą ankietę pisma niem ieckiego 
„Berliner T ag eb la tt‘u “ p. t. „ W IR T ­
SC H A FT  M IT  P O L E N “ .

bokiej przyjaźni obu narodów, opartej na 
Łradycyjnem umiłowaniu wolności. Po zło­
żeniu wieńców, przewodniczący zebrania p. 
Charles Dewey stwierdził w przemówieniu 
svyem olbrzymi rozwój Polski, zapewniają­
cy jej świetną przyszłość. Po przemówie­
niu gen. Parker«, który podniósł Bohater­
stwo armii polskiej, p. Dewey oddal 
głos gen. Dreszerowi.

Entuzjastycznie witany, gen. Dreszer o- 
mówił historyczną rolę Pułaskiego, najlep­
szego wyraziciela ideologji Polski, nieustan 
nie walczącej o swoją l innych narodów 
wolność. Zaciągnięty przez Amerykę dług 
wobec Polski został przez naród amerykan 
ski i jego prezydentów Wilsona i Hoovera 
spłacony. Podobnie jak ar raj a amerykań­
ska gen. Pershinga walczyła za demokra­
cję całego świata, tak : armia polska pod 
dowództwem Marszałka Piłsudskiego obro­
niła cywilizację świata.
1 Gen. Dreszer, któremu Polacy zgotowali 
długotrwałą owację, wygłosił godzinne 
przemówienie o historji wojska polskiego 
i o obowiązkach b. wojskowych na terenie 
Ameryki.

Chicagowska prasa amerykańska i pol­
ska poświęca pobytowi generała Dreszera 
obszerne sprawozdania.

cowanei przez Karola Marksa, rozpoczął 
się już z chwilą wybuchu wojny światowej, 
a pogłębiły ją jeszcze stosunki powojenne. 
Z chwilą, gdy główny trzon europejskiego 
socjalizmu, beblowska partja nienrecka mu 
siała się zaprząc w rydwan wilhelmowskiej 
polityki imperialistycznej, — nastąpił tra­
giczny zwrot. Zaś z chwilą, w której pod­
jęta na gruzach caratu przez Len na próba 
zrealizowania państwa socjalistycznego 
zmusiła 11-gą Międzynarodówkę do defen­
sywy wobec akcji III Międzynarodówki mo­
skiewskiej, — zwrot ten tragiczny sprowa­
dzi! europejski, pozakomunistyczny socja­
lizm nad brzeg przepaści.

Odtąd poczyna się lawirowanie socjali­
zmu między zasadniczemi postulatami i dok 
trynami — a koniecznością wiecznych kom­
promisów, musem prowadzenia polityki o- 
portunistyczncj.

likami i radykałami przy zetknięciu się. tych 
dwu grup w Madrycie wiele osób odniosło ra­
ny. Również w Barcelonie doszło do starcia 
między katolikami i komunistami, przy czem 
jeden z komunistów otrzymał śmiertelny po­
strzał.

Pisma z Madrytu donoszą, żc zakonnicy 
wielu klasztorów w prowincji Galicja poczy­
nili przygotowania do opuszczenia Hiszpanji. 
Mają oni jakoby zamiar udać się do Ameryki 
Południowej, głównie do Argentyny i Chile. 
Władze hiszpańskie czynią wysiłki, by po­
wstrzymać wyjazd z Hiszpanii zakonników.

Znane jest polskie przysłowie: „kie­
dy bieda to do żyda“ (przeciw nika). T a ­
kim momentem w koncepcjach niemiec­
kich jest chwila, gdy redakcja demokra 
tycznego organu berlińskiego w relacjach 
swego korespondenta p. Guenther Stein: 
zapowiada cykl artykułów  poświęconych 
gospodarce z  Polską.

P arę dni tem u zdawaliśm y sprawę z 
tych poglądów specjalnego wysłannika 
„Berliner T ag eb la ttu “. N a tle ogólne, 
sytuacji przesilenia św iatow ego i nowej 
bliskiej p lajty  Sowietów, uwagi tego pi­
sma nabierają tem ciekawszego naśw iet­
lenia.

P. Guenther Stein podkreśla z całym 
naciskiem kilkakrotnie:

„Cokolwiek było dotychczas, d z i ś  
p o w s t a ł a  n o w a  s y t u a c j a - . .  
Nowe rozmowy gospodarcze (między Niop. 
cami a Polską) m u s z ą  s i ę  r o z ­
p o c z ą ć .  Możo nieoficjalnie, może 
przez wzajemne wizyty ster gospodar­
czych, którym nie na prestiżu zależ,y, a na 
interesie..* Nastrój ku temu jest po obu 
stronaah... Tylko rozpocząć. Tylko w miej­
sce tonu rozgoryczenia, i. historycznie pcl 
nej wyrzutów argumentacji — musi nastą­
pić ton i ARGUMENTACJA ZDROWEGO 
ROZUMU businessmana, oraz życrenie, 1>\ 
na tle regulacji umów handlowych, dojść 
do raeczywistej, ścisłej współpracy okoiw- 
miesnej. . .
T pan G uenther Stein kończy konklu.

z ją:
„Polityczny rozwój E uropy  osiągnął 

właśnie w tych dniach ten punkt, k tó n  
najlepsze widoki stw arza dla wyrównania 
niemiecko-polskich stosunków... Bo prze­
bieg ogólnego kryzysu wykazuje, że Eu 
ropa już nie może ulegać ustawicznym  
konfliktom  nacjonalistycznym , a staj' 
przed nakazem kategorycznym  zwalcza. 
n ‘a kryzysu gospodarczego, wobec -któ­
rego tam te (nacjonalistyczne) motyw; 
schodzą na plan drugi...“

Bankructw o idące od Berlina poprzez 
Moskwę, kryzys pogłębiający w całym 
świecie troski i niebezpieczeństwa, wno. 
si zatem nowe m om enty otrzeźw ienia i ar. 
gum entacji zdrowego rozum u. Natura! 
nie narazie mówi o tern dem okratyczny 
organ niemiecki: co innego m ówią fana 
tycy swastyki hitlerow skiej w  Bnin 
ś w ik u . . .

Ale kryzys wychowuje nowe myśli 
i nowe poglądy godne uwagi. T e poglą­
dy pogłębią się może już jutro, gdy wi­
zyta prem. Lavala w W aszyngtonie da 
również swoje owoce . . .

Jak się bo odbywa, — widzimy to a nar 
od lat dwunastu. W.dzimy, jak socjalizm 
musi wciąż ustępować ze swych zasad ' 
wchodzić w niebezpieczne flirty ze swymi 
zasadniczymi przeciwnikami. Widz:my 
wieczne łatanie ; uzgadnianie „programu” 
z naporera życiowego musu prowadzenia 
polityki na wskroś oportunistycznej.

Nasi socjaliści pozostający na pasku 
drugiej Międzynarodówki i wysługujący się 
jej przy każdej sposobności wbrew intere ' 
som naszego Państwa — w ostatnim czasie 
na terenie parlamentarnym wystąpili z 
wnioskami zbyt daleko idącemi, graniczące* 
mi z obłędem i demagogją.

Projekt autonomji dla Małopolski zgło­
szony przez PPS dobitnie wskazał wszyst* 
kim, do jakich środków, zagrażających spo­
istości wewnętrznej naszego państwa, ucie­
kają się demagodzy socjalistyczni. Projekt 
ten spotkał s'ę ze zdccydowanem potępić 
niem społeczeństwa naszego.

Nie koniec na Lem. Sejmowa komisja 
Ochrony pracy rozpatrywała wniosek Klu­
bu PPS w sprawie walki ze skuŁkanu kry­
zysu. Wn.osek len jawnie zmierzał do pod­
dania zakładów pracy kontroli rządu i spo­
łeczeństwa aż do praw a wywłaszczenia. 
Oczyw‘ście, że wniosek ten, jako nierealny, 
komisja odrzuciła głosami wszystkich klu­
bów z wyjątkiem klubu PPS.

Bałamuctwa zbankrutowanej doktryny 
socjalistycznej, reprezentowanej przez P. P.
S. Stawiają ją we właściwem świetle opo 
zycyjnego stanowiska wobec rządu jak rów 
nież i w dążeniu do św:adomcgo szkodnic­
twa społecznego w czasach tak krytycz­
nych ciężkich.

Podniosły obchód 
„Dnia Pułaskiego“ w Chicado

Dr. B.

J ï a  w v i d o w v n i

Nowa maskarada P. P. S.
Niepoczytalni wyznawcy lia n a  domagała się wywłaszczenia

Wrzenia w Hiszpanii
Haiollcu w obronie rcilgii
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Reforma prawa małżeńskiego w Polsce
Nowy proieki wzbudza szereg zasfrieżeń

Komisja Kodyfikacyjna zakończyła swe 
prace nad projektem nowego polskiego prawa 
małżeńskiego. Z za kulis obrad nie przedo* 
stały się dotąd żadne wiadomości do opinji 
publicznej. Aż wreszcie pękła bomba. Dzień* 
niki stołeczne dowiedziały się jak wygląda 
projekt nowego prawa, już skrystalizowany 
w poszczególnych paragrafach. Jest on tak 
sensacyjny, tak różny od ustaw małżeńskich 
obecnie obowiązujących, tak daleko idący w 
swym liberalizmie, że nieulega najmniejszej 
wątpliwości, iż projekt wywoła namiętną dys 
skusję publiczną (która, zapewne w niejednem 
żmieni zasady projektu nowego prawa, ście* 
niuje jego zbyt daleko idące postanowienia.

Projekt przewiduje obok ślubów kościeh 
nych śluby cywilne za wzorem większości u* 
stawodawstw zagranicznych. Art. 24 nowej 
ustawy małżeńskiej głosi:

,Po dopełnieniu czynności przed wstęp* 
nych przed właściwym urzędnikiem stanu cy 
wilnego, narzeczeni mogą zawrzeć ślub, skła* 
dając przed urzędnikiem stanu cywilnego, al* 
bo przed duszpasterzem zgodne oświadczę* 
nie w przytomności dwóch świadków, że za* 
wierają dozgonny związek małżeński.

Projekt nowej ustawy małżeńskiej przewi* 
duje rozwody. Rozróżnia p r z y  tem postępo* 
wonie rozwodowe w małżeństwach bezdziet* 
nych od rozwodów małżeństw posiadających 
dzieci.

ARTYKUŁ 54.
W  przypadku małżeństwa bezdzietnego 

projekt postanawia (art. 54):
„Małżonkowie w wieku powyżej 25 lat nie 

mający wspólnie małoletniego potomstwa, z doi 
ni do działań prawnych, mogą za zobopólną 
zgodą po 3 latach trwania małżeństwa, wystą 
pić do sądu z  prośbą o rozłączenie (separa* 
cję) bez podania ponrklów.

Art. 55. i 56. Sąd wezwie ich i po wyj as* 
niemu prawnych skutków spyta, czy trwają 
w zamiarze i jeżeli tak, postanowi rozłączę* 
nie na jeden rok i orzeknie po wysłuchaniu 
wniosków małżonków w sprawie ich zamiesz 
kania oraz ciężarów utrzymania.

W przypadkach małżeństw, posiadających 
dzieci, sąd może postanowić rozłączenie na 
żądanie jednego z  małżonków, jeżeli uzna że 
wzgląd na dobro małoletnich dzieci nie stoi 
temu na przeszkodzie, oraz jeżeli stwierdzi 
trwały rozkład pożycia. Powodami taknemH 
aą: cudzołóstwo (w pewnych określonych wa* 
runkach), opuszczenie, odmowa środków u* 
trzymania, więzienie wyżej lat pięciu łub 
hańbiące, pijaństwo i narkomanja, wenerycz 
ne choroby w stadjum zaraźliwem, choroba 
umysłowa i niemoc płciowa bez względu na 
cms jej powstania.

Sąd orzeka rozłączenie na czas nieograni* 
czony i ustala, czy i która ze stron ponosi 
winę. Rozłączeni nie mogą wstępować w non 
wy związek małżeński za życia drugiego mah 
żonkę. Po upływie 3 lat albo i wcześniej od

„Miesiąc śląska“
Iblórka na cele propagandy 

na SlasKu
W ciągu listopada br., jak wiadomo, od* 

będzie się na terenie całego państwa „Mie* 
siąp Propagandy Śląska“ pod protektoratem 
P. Prezydenta Rzplitej, Ignacego Mościckiego 
i P. Marszałka Józefa Piłsudskiego.

Specjalnie zaś w czasie od 1 do 14 listo* 
pada będzie się odbywała zbiórka pieniężna 
po szkołach, domach, urzędach, instytucjach 
itd. Komitet wydał okolicznościowe znaczki 
w cenie 10 i 50 gr. Ponadto Komitety „Mie* 
siąca“ będą przeprowadzały zbiórkę na t. zw. 
karty deklaracyjne.

Zacieranie polskości
w Prusach Wschodnich

W dążeniu do ostatecznego zatarcia charak 
teru polskiego Prus Wschodnich, ostatnio 
znowu „przechrzczono“ szereg miejscowości 
w tej prowincji, nadając im „piękne“ nazwy 
niemieckie“.
. Gminę Pietzarken pow. Węgobork (An* 

gerburg) przemianowano na Bergensee. Gmi* 
nc Sandfluss pow. Niziny (Niederung) na 

Lindenthal. Gminę Patilschen pow. Pilkaly 
(Pillkallen) na Insterwalde. Obwód adniini* 
straęyjny (Amtsbezirk) Bialutten pow. Ni* 
bork (Neidenburg) na Krokau. Gminę Koc* 
niglż Damerau pow. Welawa (Wchlau) na 
Koellmisch Damerau, Koeinigl. Neuendorf 
|ow. Królewiec na Neuendorf Kurisches Haff. 
fłminę Koenigl. Lichtainen pow. Ostród (Oste 
*"de) na Koelmisch Lichtainen.

uznania małżeństwa za rozłączone sąd na żą* 
danie jednego z małżonków, orzeka zamia* 
nę rozłączenia na rozwód, przez co małżeń* 
stwo ustaje. Sąd może jednak na żądanie dru 
giego małżonka odmówić zamiany na rozwód 
jeżeli uzna, że dobro małoletnich dzieci stoi 
temu n* przeszkodzie.

Osoba rozwiedziona może wstąpić w nowy 
związek małżeński. Żona wraca do nazwiska 
panieńskiego; jeżeli ma małoletnie dzieci no* 
szące nazwisko męża, sąd może jej przyznać

Na posiedzeniu Senatu p. minister pracy 
i opieki społecznej dr. Hubicki przedstawił 
w szczegółowych zarysach stan bezrobocia w 
Polsce i zasadnicze wytyczne, stosowane przez 
rząd w walce z tą klęską.

Rząd zdaje sobie całkowicie spTawę, mówił 
p. minister z powagi sytuacji i daleki jest od 
tego, aby usypiać czujność społeczeństwa ta* 
nim optymizmem, jednak musi przeciwstawić 
się jaknajsilniej jeszcze bardziej jałowemu, a 
stokroć niebezpieczniejszemu pesymizmowi, 
oraz tak u nas rozpowszechnionemu hyper* 
krytycyzmowi w stosunku do poczynań i 
usiłowań, mających na celu przezwyciężenie 
istniejących trudności, tembardziej, iż powo* 
dzenie tych usiłowań zależy zarówno od losów 
kryzysu gospodarczego w całym świecie, jak 
od odporności i energji własnego społeczeń* 
stwa i od skoncentrowania wysiłków jego na 
tych podstawowych zagadnieniach.

W dalszym ciągu p. minister wskazał na 
to, że obniżenie czasu pracy stosowane jest 
przez najpoważniejsze państwa zagranicą w 
sposób bardzo ostrożny na ograniczonych od* 
cinkach i na ograniczone okresy. Dlatego 
wprowadzenie na trwałe 40*godzinnego tygo* 
dnia pracy Polska ryzykować nie może, a mu* 
si poprzestać na zarządzeniach doraźnych, po* 
dyktowanych przez konjunkturę. Najwięk* 
sze znaczenie posiadać będzie w tej mierze 
możność najdalej idącego ograniczenia godzin 
nadliczbowych, a następnie walka z coraz 
bardziej rozwijającą się tendencją do zastępos 
wania robotników dorosłych taniemi siłami 
młodocianemi. Tak np. są gałęzie pracy, w 
których odsetek młodocianych wynosi 70 a 
nawet 80 proc; gorzej zaś jeszcze jest pod tym 
względem niż w przemyśle — w rzemiośle.. 
W województwie pomorskiem liczba termina* 
torów w rzemiosłach przekracza liczby czelad* 
ników, w poznańskiem zaś jest równa.

Omówiwszy szczegółowo zasady projek* 
towanych ustaw, p. minister zakończył jak 
następuje:

Ze względu na specjalny rozrost zagadnień, 
związanych z bezrobociem, Rada Ministrów 
postanowiła, nie naruszając kompetencyj 'p°s

zachowanie nazwiska nabytego przez małżeń* 
stwo.

Nowa ustawa małżeńska znosi uprzywilejo 
wane stanowisko męża w małżeństwie, stano* 
wiąc zupełną równość praw i obowiązków o* 
bojga małżonków. Każdy z  małżonków obo* 
wiązany jest przyczyniać się wedle możności 
do ponoszenia ciężarów utrzymania rodziny. 
Mąż i żona mają równe prawa i równe obo* 
wiązki wobec dzieci, oraz wspólnie sprawują 
władzę rodzicielską.

szczególnych ministerstw, powołać Naczelny 
Komitet do Spraw Bezrobocia, złożony z przed 
stawicieli Rządu, pracodawców i pracowników, 
pod przewodnictwem wybitnych znawców za* 
gadnieó gospodarczych i społecznych.

Atrybucje i zadanie tego Komitetu są zna* 
ne Wysokiej Izbie. Chciałbym tylko w paru 
słowach wyświetlić stosunek Rządu do tego 
Komitetu, gdyż od chwili powstania myśli o 
jego utworzeniu aż do chwili obecnej stał się 
on jednym z ognisk, na którem koncentrują 
się ataki opozycyjnych czynników operują* 
cych z całą maestrją inwektyw i złośliwości. 
Stwierdzam, że Rząd nie myśli zwalać na barki 
Komitetu żadnej odpowiedzialności, ani też

Do rzędu ludzi o głośnych nazwiskach — 
których zdołała pozyskać „pokojowa“ propa* 
ganda niemiecka należy już od dłuższego czasu, 
bo od okresu wielkiej wojny znany szwedzki 
podróżnik Sven Hedin.

W czasie akademji pokojowej, zorganizo* 
wanej w Stockholmie przez „Związek świato* 
wy propagandy zgody międzypaństwowej 
przez kościoły“, przemawiał także dr. Sven 
Hedin. Powiedział on między innemi, co na* 
stępuje:

„Pokój, zapowiedziany po wojnie w uro* 
czystych słowach, jest wciąż jeszcze niepew* 
ny. Po straszliwym wybuchu wulkanu nastę* 
puje obecnie nieskończona ilość wstrząsów 
podziemnych. Wszędzie (?!!) panuje nieza­
dowolenie, zazdrość i nienawiść. Mężowie 
stanu Europy i Ameryki nie potrafili zupełnie 
wykreślić nowych granic w taki sposób, aby 
nie przyczyniały się one do przyszłych wo* 
jen. Jest zupełnie zrozumiałe niedowierzanie, 
7. jakiem mieszkańcy wielkiego, poćwiartowa* 
nego kraju (!!) przyjęli różdżkę pokoju. Trwa* 
ły pokój w Europie będzie dopiero wówczas 
możliwy (!!), kiedy nienaturalne (!!!) granice

jas

Zapobiegajcie
chorobom!

Hasło to, obiegające eałą kulę ziemską, na­
wołując wszystkie kulturalne społeczeństwa 
do walki z odwiecznym wrogiem ludzkości — 
chorobami, zmobilizowało wszystkie twórcze 
umysły lekarskie do przeciwdziałania szerzą­
cemu się złu. Jedynym, według dzisiejszego 
stanu wiedzy, wypróbowanym i zapobiegającym 
wszelkim infekcjom w jamie ustnej, i krtani 
gdzie najłatwiej się lokują zarazki grypy, an­
giny, dyfterytu, szkarlatyny, odry jest środek 
zapobiegawczy Paramint „Erbe".

Paramint „Erbe“ 6ą to tabletki o przyjem­
nym smaku i zapachu, rozpuszczane kilka' ra­
zy dziennie w ustach w ilości 1— 2 pastylek, 
zapobiegają infekcji.

Paramint „Erbe“ stanowią też skuteczny 
środek dezynfekujący wszędzie, gdzie zacho­
dzić może obawa zakażenia, a mianowicie^ przy 
pielęgnowaniu osób chorych zakaźnie, podczas 
epidemji, tak w dofliu, jak i w szpitalach, szko­
łach i t. d. Paramint „Erbe" chroni przed gry­
pą, przeziębieniem katarem. Dr. Ł. K.

Polonia amerykańska
w łączności z nacierza;

W tych dniach powrócił ze St. Zjcdno* 
czonych Am. Póln. dyrektor Rady Organiza* 
cyjnej Polaków z Zagranicy, p. St. Lenarto* 
wicz.

P. Lenartowicz z ramienia Rady był obec* 
ny na sejmach naczelnych organizacyj wy* 
chodźtwa polskiego w St. Zjednoczonych, ce* 
lem nawiązania bezpośredniej łączności mię* 
dzy temi organizacjami a Radą Organizacyj* 
ną. Pobyt dyr. Lenartowicza w Ameryce cal 
kowicie osiągnął zamierzone wyniki. Napot* 
kał on na pełne zrozumienie i najdalej idącą 
życzli\yość w stosunku do Rady Organizacyj* 
nej. Związek Narodowy Polski, Zjednoczę* 
nic Polskie Rzymskokatolickie, Związek Po 
lek i inne większe organizacje, do których 
zwrócił się dyr. Lenartowicz, — wszystkie 
zgłosiły formalnie akces do Rady Organiza* 
cyjnej.

Należy dodać, że żywe współdziałanie w 
spełnieniu powierzonej misji okazał dyr, Le* 
nartowiczowi bawiący jednocześnie w St. Zje 
dnoczonych w charakterze przewodniczącego 
delegacji polskiej na sejmy wychodźtw* 
szego w Ameryce, gen. Orlicz*Dreszer.

nie wycofuje się z żadnego odcinka pracy, do 
której jest obowiązany.

Rząd rozporządza tylko ograniczone ni i si* 
łami wykonawczemi, których może nie wystar* 
czyć wobec konieczności dotarcia do najwięk* 
szej ilości zakamarków, w których mieści sic 
niedola bezrobotnego. I o to przedłużenie 
swego ramienia zwrócił się do ludzi dobrej 
woli, by stanęli z nim do współpracy na naj* 
cięższy okres nadchodzącej zimy.. Apel ten 
odbił się należytem echem. Ludzie dobrej woli 
znaleźli się i z nimi dokonamy tego, czego w 
danych warunkach dokonać można. Innym 
pozostawiamy rolę bezpłodnych krytyków.

traktatu wersalskiego zostaną zamienione na 
granice nowe (!!!), naturalne (!!!), sprawiedli* 
we (!!!) i rozumne (!!!!)“

Nie dość na tem. Sven Hedin spreparo* 
wal swe przemówienie według recepty berliń* 
skiej do końca. Wypowiedział się mianowicie 
za skreśleniem długów wojennych i odrzucę* 
niem „kłamstw (!!!) o winie wywołanej woj* 
ny“-

Można być znakomitym badaczem Tybetu, 
a nie mieć zielonego pojęcia o stosunkach pa* 
nujących wśród sąsiadów. Szczypta objekty* 
wizmu obowiązuje jednak wszystkich, tembar* 
dziej uczonych. Dlatego dr. Sven Hedin wy* 
stawił sobie wobec cywilizowanego świata swą 
kompletną ignorancją stosunków powojennych 
w Europie świadectwo jaknajgorsze.

Jest to jedyne wytłumaczenie tego nic* 
zwykłego wybryku uczonego i sędziwego Szwc* 
da. Nie chcemy bowiem posądzać złoto nie* 
mieckie, szeroko płynące na propagandą anty* 
polską, o tak magiczne właściwości, aby nvo* 
gło zagłuszyć uczciwość i głos sumienia w czło* 
wieku tego typu, co Sven Hedin. 7 H. T.

Jak anno 1914...
Wbrew przepisom Traktatu Wersalskiego

Załączona fotograf ja jest oryginalnem zdjęciem plutonu ciężkich karabinów maszyno* 
wych niemieckiego 16 pułku kawalerji. Jest to jeszcze jeden z dowodów łamania przez 
Niemców ograniczeń Traktatu Wersalskiego,który zezwala posiadać armji niemieckiej na 
1 dywizję kawalerji, łącznie 12 karabinów maszynowych, a więc tylko po 2 c. karabiny 

maszynowe na pułk. Na fotografji widzimy najwyraźniej w świecie 4 ciężkie karabiny 
maszynowe w 16 pułku kawalerji. To znaczy że jeden pułk jest wyekwipowany o du« c. 
karabiny ¡maszynowe za wiele. Ostatnie rewelacje o rezerwach parku artyleryjskiego w 
Holandji jako zamaskowane zbrojenie się Niemiec w ciężką artylerję, z pominięciem rów 
nież ograniczeń Traktatu Wersalskiego, w>szysiko to świadczy, że German ja zbroi się od 

stóp do głów, jak przed rokiem 1914... Pacyfizm europejski staje się efemerydą.

m froncie walili z  bezrobociem
Rząd nie usypia czufności spoleczeńsiwa

Siwen Hedin na pasku berlińskie!
propagandy

Badacz lybelu nic ma zielonego pojęcia o sfosunhach
polsko-nieimcchicii
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Szaleństwa nad Szprcwą
Wszędzie kryzys i kryzys — Astrologowie, wróżki „tuczą 

sie“ na nędzy — Plaga jasnowidzących autom atów
Kryzys szaleje w Berlinie. Niechaj się 

spotka dwóch berlińczyków na zatłoczonej 
Friedrichs- czy Tauentzienstrasse, a pierw­
sze p y tan e  nieomylnie brzmieć będzie; 
Co słychać? Odpowiedź stereotypowa: 
Coraz gorzej! Co będzie dalej?

Każdy chciałby wiedzieć, co przyniesie 
jutro. Wszyscy odczuwają obawę przed 
nadchodzącą zimą. Wszyscy, zrezygnowaw­
szy ze wskazówek, które daje rozum, rzu­
cił: się w objęcia magji i jasnowidztwa. A- 
strologowie, magowie, wróżbiarze z kart, 
z ręki, z układu planet opływają w do­
statki Przyszły dla nich złote dni Aran- 
juezu. Berlin szaleje na punkcie wróżbiar­
stwa. Bogate dzielnice zachodnie, tak sa­
mo jak i ubogie dzielnice północne, wykle- 
jone są, wytapetowane ogłoszeniam 
„wszechświatowej sławy yogów“, którzy za 
markę czy też za 100 marek przepowiada 
ją jednakowo przyszłość.

Kryzys jest matką pomysłów. We wszy­
stkich dzielnicach Berlina, a zwłaszcza w 
eleganckich quartiers zachodnich, pełno 
jest sklepów pustych, na witrynach których 
przylepiono kartki z napisem: Zu
vermieten (do wynajęcia).
ZAUTOMATYZOWANA ASTROLOGJA.

Pomysłowi ludzie, widząc, jakiem powo 
dzeniem cieszą się wróżbiarze i wróżbiarki 
wszelkie} maści i pochodzenia, postanowił'
,,zracjonalizować" i „uprzemysłowić" tę 
gałęź „twórczości". Utworzyło się kilka 
spółek z ogr. odp., które zamówiły w fa­
brykach automaty biletowe, wyrzucające za 
drukowane kartki za wrzuceniem 10 fenl- 
gów. Wynajęto za psie pieniądze puste 
sklepy, powstawiano w nie automaty, wy- 
klejono witryny plakatami — I tak naro­
dziła się automatyczna astrologia.

Powodzenie wściekłe, jak tu się mówi. 
„Ganz Berlin" (cały Berlin) pasjonuje się 
wróżbami z automatu. W niektórych skle­
pach (Automaten-Bude) frekwencja jest tak 
wielka, że trzeba kilka razy dziennie o- 
próżniać automaty z pieniędzy i zakładać 
świeże stosy kartek wróżebnych.

Wrzucam 10 fenigów do automatu, po­
ciągam za rączkę — wypada zadrukowa­
na kartka. Czytam:

„Linja twego życia biegnie łagodnie 
i bez krzywizn ku przegubowi dłoni. 
Życie twoje będzie długie i szczęśliwe. 
W interesach będzie ci towarzyszyło 
powodzenie. Musisz się wystrzegać 
przeziębienia (patrz: linja środkowa na 
dłoni). Jesteś oszczędny, unikaj jednak 
skąpstwa i chcwości".
Kto choe, niech wierzy. Wydaje się 

mało prawdopodobnem, by za marne 10 
fenigów można było otrzymać tyle wiedzy. 
Ale berlińczycy wierzą, czy też udają, że

wierzą, Bo — gdy przyjrzeć się tym tłu­
mom, które się cisną do automatów — wi­
dzi się tu wszystkie sfery: eleganckich go- 
gusiów, inteligentów, szykowne damy, sztu 
baków, pensjonarki, subjektów sklepowych 
etc.

MIĘDZY WRÓŻBĄ A WYŚCIGAMI.
Od rana do wieczora panuje tu ruch 

i tłok. Największa frekwencja przypada 
na godziny popołudniowe, między 4 a 6 
popoł. W dzielnicach handlowych i fa­
brycznych, w Tegel, Siemenstadt, na Leip­
ziger- i Friedrichstrasse ścisk przy auto­
matach zaczyna się później — około 7-ej

Na pytanie to odpowiada znakomity 
amerykański geolog, dr. Regmald Daily po 
swych przez wiele lat prowadzonych bada­
niach. Mimo, że rezultaty tych badań ró­
żnią się znacznie od ogólnie przyjętego 
mniemania, dr. Daily tak jest pewny siebie, 
jak gdyby zdołał prześwietlić kulę ziemską 
na wskroś promieniami Roentgena.

Podług tego uczonego jądro ziemi przed 
stawia szklistą masę, której stop zbliżony 
jest do lawy, wyrzucanej przez wulkany w 
czasie ich wybuchu. Masa ta znajduje się 
pod iście fantastycznem ciśnieniem masy, 
głębokiej na 6.380 km, taką bowiem jest 
średnica ziemi. Temperatura tej lawy sięga 
do 50 tys. st. C. Żar, panujący we wnętrzu 
ziemi, trudny jest do ogarnięcia przez naj­
bardziej wybujałą wyobraźnię. Taka oto 
wrąca masa stanowi samo jądro naszego

Podawaliśmy niedawno obszerniej wiado* 
mość o cudownem wprost wyratowaniu z fal 
oceanu dwóch lotników niemieckich Johann# 
sena i Rody‘ego, którzy usiłowali razem z 
pewnym Portugalczykiem jako pasażerem 
przelecieć Atlantyk. Zostali znalezieni na 
szczątkach swego samolotu na falach oceanu 
przypadkiem przez przechodzący w pobliżu 
parowiec. W stanie kompletnego wyczerpa* 
nia, po stu kilkudziesięciu godzinach walki z 
żywiołem, zostali zabrani na pokład statku.

Zdawałoby się, że na tern historja niefor* 
tunnej próby przelotu nad Atlantykiem się za* 
kończy. Tymczasem pp. Johannsen i Rody 
dali znowu światu znać o sobie.

wiecz. i trwa do 10-ej wiecz.
Kto przyjrzy się uważniej : zbliska „pu- 

pliczności w „Automatcn-Bude“, zaobser­
wuje tu pewne typy, które szukają związ­
ku między wróżbą a wyścigami. Przycho­
dzą gracze, totalizatorowicze z listą „wy­
typowanych" koni i próbują: co powie au­
tomat? Grać czy nie grać? Mam szczę­
ście, czy me?

Pod wpływem kryzysu i ogólnej biedy 
Berlin stał się przesądny i zabobonny. Na 
tym, dobrze wyczutym przez spryciarzy, 
nastroju oparł się i rozwija się świetnie 
business automatu-wróżki. B. R,

globu. Okalające ją następnie wyższe war 
stwy złożone są z granitu, bazaltu i rozma­
itych metali, głównie z niklu i żelaza. Sa­
ma skorupa czyli zwierzchnia część ziemi 
posiada 100 km grubości.

To mn:emanie dr. Daily, iż jądro ziemi 
złożone jest z płynnej lawy, nie zgadza się 
z dwiema hipotezami, z których pierwsza 
głosi, że wnętrze naszej planety jest tw ar­
de i złożone ze stopu rozmaitych metali, 
druga zaś przypuszcza, że niesłychany żar, 
panujący w środku kuli ziemsk:ej dopusz­
cza jedynie do panowania tam materji w 
stanie lotnym, czyli gazów.

Wszystkie te trzy przypuszczenia skła­
dają się na pewnik, że dotychczas nikt nie 
wie nic pewnego o środku, zamieszkałej 
przez nas planety...

Jak donoszą pisma niemieckie w Hamburgu 
odbyła się ostatnio jedyna w swoim rodzaju 
rozprawa sądowa. Mianowicie lotnik Johann* 
sen zaskarżył swego towarzysza niedoli Rody* 
ego o zwrot 5.000 marek.

Sąd po rozpatrzeniu sprawy zasądził na ko* 
rzyść Johannsena od Rody‘ego kwotę 2000 mk. 
Okazuje się, że Rody był inkasentem całej im* 
prezy lotniczej. Zebrał kwotę 2000 doi. co 
równa się 8.4U0 marek. Koszty nieudanego 
przelotu wyniosły 4.400 mareń, wobec czego 
sąd postanowił pozostałą sumę 4.000 marek 
podzielić na równe części między obu lotni* 
ków.

Ta mała zaszczytna dia lotnictwa nicmiec*

NAJWYŻSZE AUTORYTETY Lf KARSKIE
na podstawie długoletniej praktyki doszły 

‘do przekonania, że
OKŁADY RADOWE „RADICIMCHEMA1'

z ST. JOflCHIMSTHAL są doskonałym śród 
kłem przeciw cierpieniom reumatycznym, 
ischiasu, bólu głowy, sklerozie, cierpieniom 
stawów i t. d.
Żądajcie bezpłatnych prospektów: 

„RAD1UMCHEMA“ Warszawa, Śniadeckich 22 
telefon 8-83-11. 1113

Szczepionka Calmelie’a
stosowana fonia również 

i w Polsce
Wielkie wrażenie w procesie przeciwko le­

karzom lubcckim, oskarżonym o stosowanie 
szczepionki Calmettc‘a, wywołał obrońca dr. 
Deyckego, który zażądał przesłuchania leka­
rza dr. Sliwenskiego, mającego twierdzić, że 
w r. 1927 wydarzyły się w Bułgarji, w miej­
scowości Pemik, podobne katastrofalne na 
stępstwa przy stosowaniu preparatu przeciw­
gruźliczego, jak w Lubece. Z 250 niemowląt, 
którym zaszczepiono preparat Calmettea. 
zmarło około 90. Obrońca dr. Altstiidta złożył 
wniosek o przesłuchanie prof. CalmetteA ora? 
rzeczoznawców lekarskich z UpsaJi i Poznania, 
którzy potwierdzili, że tak w Szwecji jak i w 
Polsce (w Poznaniu) dokonano w licznych 
wypadkach zastosowania szczepionki prof. 
Calmctte‘a z wynikiem dodatnim.

Acfwokat Frcy podkreślił w swem przemó­
wieniu, że nie chodzi w obecnym procesie o 
to, czy szczepionka Calmctte‘a jest preparatem 
dobrym, czy też nic, lecz o to czy w Lubece 
stosowano środki ostrożności przepisywane 
przez Calmettc‘a i stosowane przez niego sa­
mego.

Chodzi o to. kto jest odpo.wiedzialnorm, za 
to co się stało!

Dr. Frcy protestował przeciwko temu, że 
w procesie mówi się ciągle o preparacie Cal- 
metta. To nie preparat CalmetteA spowodo­
wał śmierć niemowląt a preparat prof- Deycka!

kiego sprawa sądowa jest prawdziwą sensacją 
dnia. Odsłania ona jednocześnie właściwe 
oblicze „bohaterów" niemieckiego lotu przez 
Atlantyk.

W sensacji tej jest jeszcze inna sensacja. 
Mianowicie lotnik Rody został zaraz pierwszej 
nocy po przybyciu do Hamburga z polecenia 
władz sądowych aresztowany w hotelu „Reichs* 
hof“, gdzie się zatrzymał. Areszt nastąpił na 
skutek radjodepeszy Johannsena. Sąd moty* 
wuje ten areszt w stosunku do osoby Rody‘ego 
jego skłounem do przygód i awanturniczen? 
usposobieniem, przy którem niewiadomo, gdzie 
w następnej chwili Rody znaleźć się może.

<t).

Jak wygląda fąiir® ziemi?
Ciekawa opinia anterykaftskicćo geologa

Bohaterow ie niem ieckiego lo in
nad Atlantykiem
l a  spekulacfe — na lawie sadowe!

KORNEL MAKUSZYŃSKI

„ Iakie czasy
(Dokończenie)

__ W cale małe. Uważa pan, sprawa
jest taka: gdybym  przetrzym ał tydzień, 
możeby mi się udało wybrnąć, w tym  ce- 
lu lednak musiałbym ułagodzić wierzy­
cieli i okazać im, że chciałem, ale narazie 
nie mogłem. A czemu nie mogłem? Bo 
mnie dzisiejszej nocy okradli. Jakiś drab 
rozpruł kasę i zabrał przygotow aną go­
tówkę. W ierzyciele w zruszą się i dadzą 
mi odetchnąć. T o  pańska w izyta taki we 
mnie urodziła pomysł. Co pan na to?

_ T o  jest grube łajdactw o!
— Ja wiem, że pan jest na te rzeczy 

bardzo czuły, ale uważa pan, ja to we­
zmę na moje sumienie, *a pan mi tylko 
pomoże i rozpruje kasę.

— Nigdy tego nie zrobię!
— Zrobi pan. Poco pan tu przyszedł:
— W yw łaszczyć pana.
__ Byłby pan rozbił kasę?
__ T ak, bo nie wiedziałbym, że jest

pusta, Skląłbym pana potem i tyle, ale 
otwierać otw artą kasę, o której wiem, że 
w niej nic niema, to jest honorowa spra 
wa. Zawsze trzeba pracować dla idei. A 
tak co? M iałbym uczucie, że znieważam 
trupa, albo się znęcam nad bezbronnym . 
To brzydka sprawa.

__Rozumiem pana, jednak niech pan
ii a mnie zrobi. Poco ma pan odclu-
: •' próżnemi rekanu?

—  Z próżnemi, jak z próżnemi, bo za 
biorę panu futro.

— F utro? Pan jest zbyt haka w, że 
stary płaszcz nazywa futrem . O, tam wi­
si!

O pryszek wydął usta z prawdziwym 
niesmakiem.

—  Dawno już tak nie wpadłem — 
rzekł ponuro.

—  W idzi pan! Czyż nie lepiej przeto 
:arobić coś uczciwie?

— Jak to  „zarobić"?
— Przecie za darmo nic będzie pan 

pracował. Ma pan narzędzia?
— Coś tam mam...
—  Ile to  będzie kosztowało?
D żentelm an obejrzał starannie kasę,

jak lekarz chorego; stukał, pukał, mie­
rzył grubość stalowej ściany, długo obli­
czał, patrzył w powałę, potem znów na 
kasę, wreszcie rzekł:

— Dwie godziny roboty. Pięćset zło­
tych!

D yrektor oburzył się.
__ Panie, czyś pan oszalał? Za dwie

godziny? K to  tyle zarabia?
— Zapytaj pan tego adw okata, co 

mnie niedawno bronił;, pyskował przez 
dwie godziny i wziął tysiąc. Da pan cz te ­
rysta?

— Nie dam
— To rób pan sam. W całej W arsza­

wie jest dwóch, trzech takich, jak U, 
Udało się panu spotkać najlepszego m aj­
stra, a targuje się pan, jak żyd. Ile pan 
da ?

— Dwieście, i sam panu będę pom a­
gał.

— Byle nie to! F uszer nie może brać 
się do delikatnej roboty, bo zaraz pozna­
ją, żc to  szwindel; to  trzeba robić precy­
z y jn i .  O statnie słowo: dwieście pięćdzie­
siąt.

__ Pan jest ciężki w interesach!
__ Ale honorowy. Przecie mógłbym

parni zabrać pieniądze i pójść sobie.
__A ja się wcale tego nie boję!
— Bo pan widzi, że ma pan do czy­

nienia z uczciwym człowiekiem. W ięc 
zgoda?

— Zgoda!
— Będzie zrobione elegancko. Potem 

pan wyjdzie drzwiam i, a ja oknem.
— Nie złapią pana?
— Czy pan mówi do dziecka, czy do 

fachowca? Jazda, bo szkoda czasu! Zam­
knij pan tę sierotę i niech się pan przy­
gląda, bo nigdy niewiadomo, co się ko. 
mu w życiu przyda. Ale jeden w arunek; 
niech pan moje honorarium  włoży przed- 
tern do kasy, to  mi się lepiej będzie p ra ­
cowało.

— Słuszna uwaga!
D yrektor podszedł do biurka, długo, 

długo szukał, poczcm włożył do kasy 
zam kniętą kopertę.

__ W al pan! —  rzekł wesoło.
Tajem niczy Dżems spojrzał na kasę, 

jak na kochankę, i począł pracować w u- 
niesieniu. Oczy mu błyszczały, jakby 
natchnione i chm urne. Pieścił się swoją 
robotą, a ka^a poddawała mu się ulegle, 
jak rozm iłowana hurysa.

D yrektor przyglądał się z niezwy. 
kłem uznaniem  i z głębokim szacunkiem 
dla wybornego znaw stw a; wydawał cza­
sem okrzyki podziwu, kiedy stalowa b la­
cha darła się, jak papier.

—  Cesarskie cięcie! —  zawołał.
—  Gotowe! —  rzekł pracow ity dżen­

telm an, ocierając pot z czoła. —  Robiłem 
zm ienioną cokolwiek metodą, aby nie po­
znali, że to  ja, zresztą mam doskonałe 
ahbi.

— Boję się, czy pana nie skrzyw dzi­
łem —  rzekł m elancholijnie dyrektor, — 
Znalazł pan kopertę?

—  Jest!
—  Uczciwie pan zarobił tę drobno­

stkę...
Opryszek wydał głuchy jęk.
__Co to? Co to  znaczy? —  zakrzyk­

nął,
— Takto co? H onorarjum ...
— Przecie to nie pieniądze, to  weksel!
__A cóż pan myślał, że pan dostanie

gotówką? Z księżyca pan zleciał, czy co? 
K to dziś płaci gotów ką? Jest to  pierw szo­
rzędny weksel C yterszpila i K anarka.

—  Co ja mam z tern zrobić?
__ Podpisać imieniem i nazwiskiem

i puścić w ruch. Pańskie nazw isko wzmo- 
ciT weksel.

Dżentelm an spojrzał na niego z bez- 
brzeżnem politowaniem.

— Szkoda, że pan się nie powiesił — 
rzekł ponuro.

—  Nie dziś, to ju tro  — odrzekł dy. 
rektor.

i (Ze środy na piątek)
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Święto Chrystusa-Króla
Trzeba odnowić rodzinę clirzcściiańshą

Jttź w proroctwach Starego Testamentu 
znajdujemy pojęeie Jezusa Chrystusa jako 
Króla. Chrześcijaństwo od początku swego 
istnienia uznawało Jego władzę. Encyklika 
„Quae Primas" przypomina ją tylko i podkre­
śla władztwo Jezusa Chrystusa zarówno nad 
duszami, jak nad wszystkimi narodumi.

Ze wzrostem kultu Eucharyatji, na szeregu 
kongresów eucharystycznych, myśl społeczne­
go panowania Chrystusa-Króla szeroko oma­
wiana, znajduje swój wyraz w dziele introni­
zacji, t. j. poświęcenia Sercu Jezusa rodzin, 
krajów i ludów. Począwszy od Francji, od 
roku 1876 intronizacja ¡szerzy się w Polsce, 
Francji, Kalif on vji, Ameryce Południowej, 
Belgji, Hiszpaaiji i t. d., coraz też większe bu­
dzi sio w sercach katolików pragnienie, by zo­
stał wyznaczony taki dzień, w którym rzesze 
wierzących całego świata oddawałyby hołd, po­
kój czyniącemu Królowi Narodów, Jezusowi 
Chrystusowi, dokumentując w ten sposób kró­
lewski© Jego prawa wobec wszystkich naro­
dów.

W 1899 roku papież Leon XUI poświęca 
cały ród ludzki Chrystusowi Panu, oddając 
pod Jego berło narody zarówno chrześcijan 
skie jak i pogańskie. Od roku 1920 sprawa 
ustanowienia święta Chrystusa Króla szybko 
posuwa się naprzód.

Wreszcie w grudniu 1925 r. papież Pius XI 
ogłasza uroczyste święto Chrystusa Króla en­
cykliką „Quas Primas", wyznaczając ostatnią 
niedzielę października jako dzień tego święta.

Święto Chrystusa Króla — to święto Akcji 
Katolickiej, tego publicznego męskiego głosu 
wierzących katolików, stwierdzających jawnie 
i bezkompromisowo, że Prawo Boże jest na- 
ooelnem prawom w życiu tak poszczególnych 
jednostek i ugrupowań jak i całych państw 
i narodów, a Chrystus-Król jest Prawodawcą 
Najwyższym, Którego Konstytucja — kate- 
oMzan szanowana i przestrzegana być winna, 
choćby kosztem największych ofiar i prześla­
dowań.

âWIÇTO RODZINY KATOLICKIEJ.
święto Chrystusa-Króla to święto Rodziny 

Katolickiej, w której przez intronizację panuje 
Król Miłości. Apostoł intronizacji o. Matco

Dzień oszczędności
Pnaoe przy organizacji obchodu Dnia 

Oszczędności 31 paźd&ieraika r. b. są już u- 
końeoone.

Centralny komitet Dnia Oszczędności usta­
lił następujący program tego obchodu: 1 ) 
przemówienie radjowe prezesa centralnego ko­
mitetu Dnia Oszczędności — dr. Henryka Gru­
bera, 2) wydanie odezwy do społeczeństwa, 
3) zorganizowanie pogadanek i odczytów na 
lemat oszczędności w szkołach, 4) zamieszcze­
nie w prasio odezwy, artykułów oszczędno­
ściowych i t. p., 5) rozlepienie odezw, afiszów 
i plakatów propagandowych na ulicach miast, 
w lokalach instytucyj oszczędnościowych, pań­
stwowych i samorządowych, 6) przyozdobie­
nie lokali instytucyj oszczędnościowych-

Program ten zostanie przeprowadzony w 
Warszawie przez stołeczny komitet, w mia­
stach zaś prowincjonalnych — przez komite­
ty lokalne, do których wchodzą przedstawicie­
le władz państwowych, samorządowych i in­
stytucyj oszczędnościowych. »

Bank P. K O.
w Argentynie

Starania P. K. O. o zalegalizowaniu statu­
tu Banku P. K. O. w Buenos Aires zostały u- 
wieńozone pomyślnym skutkiem. Został już 
bowiem ogłoszony rządowy dekret zatwierdza­
jący statuty polskiej placówki gospodarczo- 
społecznej p. n. „Bank Polska Kasa Opieki 
S. A,“, którego otwarcie nastąpi dnia 1 listo­
pada r- b.

Jest to nowy sukces P. K. (),, która, za po­
średnictwem swoich placówek roztacza opiekę 
nad naszymi emigrantami zagranicą. Założe­
nie Banku P. K. O. w Ameryce- należy powi­
tać z uznaniem, tembardziej, że jest to spra­
wa tak aktualna wobec zachwiania całego sze­
regu banków w Ameryce, gdzie niejeduokroi • 
nie oszczędności Polaków hywuly narażone uu 
niebezpicczeńst \vo. N

W ywóz ¿wí« xr. Sianów  
ZlcUnoczoimycai

Wywóz żyta z Ameryki wyniósł w sierpniu 
r. b. 8.000 buszli, wobec 18.000 huszli przed 
rokiem, -104.000 buszli przed dwoma i 001.000 
butyli przed trzema laty*

Crawley-Boewey pisze w swej prześlicznej 
książce Vers le Roi d‘amour (do Króla Miło-' 
ści) Chrystus powiedział: „Będę panował po­
mimo moich wrogów i tych wszystkich, którzy 
temu zechcą przeszkodzić ".

„Aby nastąpiło Królestwo społeczne Jezu­
sa Chrystusa, trzeba odnowić rodzinę chrze­
ścijańską. Wartość narodu mierzy się warto­
ścią r*odziny. Naród wart jest tyle ile jest 
wartą rodzina!"

„Celem wrogów Kościoła jest odchrzcści- 
janienie rodziny. Zostawiają oni chętnie ka­
tolikom kościoły, kaplice, katedry. Aby 
znioprawić społeczeństwa — wystarczy /nie­
prawi ć rodzinę".
RODZINA JEST ŚWIĄTYNIĄ ŚWIĄTYŃ.

Nie wspaniałe kościoły zbudowane z kamie­
nia ocalą świat, lecz rodziny chrześcijańskie 
— nowe Nazaret!

Rodzina jest źródłem życia, pierwszą szko­
łą dziecka. Jeśli źródło żyda narodowego bę­
dzie zepsute, cały naród zginie.

Na nadchodzącą niedzielę, dnia 25 bm. 
przypada uroczystość C hrystusa-K róla, 
główne św ięto Akcji Katolickiej.

Święto C hrystusa-K róla obchodzone 
będzie na całem Pom orzu bardzo uroczy­
ście. W e wszystkich św iątyniach diece­
zji odprawione zostaną uroczyste nabo­
żeństw a z wystawieniem  N ajśw . S akra­
m entu. N iezależnie od uroczystości k o ­
ścielnych odbędą się akadem je ku uczcze­
niu C hrystusa-K róla, urządzone s ta ra ­
niem Akcji Katolickiej. Akadem je będą 
miały charak ter religijno-społeczny. * i

Niedawno w Berlinie dominikanin o. M. 
S. Gillet wygłosił bardzo interesujący odczyt 
p. t. „La criso actuellc des conscienccs", w 
którym zajął się odszukaniem rzeczywistych
i najgłębszych przyczyn przeżywanego obet­
nie kryzysu ekonomicznego i społecznego.

Zdaniem jego źródłem togo kryzysu jest 
kryzys, jaki powstał w duszach ludzkich, czyś 
li, jak on to określa, KRYZYS SUMIENIA. 
Zachwianą została równowaga, ustalona na* 
turalnym wzajemnym stosunkiem ducha do 
materji, na korzyść tej ostatniej i brak tej 
równowagi odbił się zarówno w życiu jedno*

Intronizacja — to Chrystus przychodzący 
zająć Swe miejsce przy ognisku domowetn: 
miejsce honorowe — bo jest Królem i trzeba, 
by panował nad rodziną chcąc panować nad 
calom społeczeństwem, miejsce serdeczne, ro­
dzinne — bo jest Przyjacielem i chce pano­
wać przez Serce „Miłość".

Christus regnat! Chrystus króluje! wołali 
męczennicy za czasów Nerona pod kłam i dzi 
kich zwierząt dający krwią swoją świadectwo 
Prawdzie

Christus regnat! rozbrzmiewa dziś coraz 
potężnej na całej ziemskiej, mimo Hisz- 
panji, Meksyku, Sowietów, bo „Królestwu te­
mu nie będzie końca“, jak obiecał sam Chry­
stus-Król, który powiedział, że „ziemia i nie­
bo przeminą, lecz Słowa Moje nie przeminą!

O tej obietnicy winien z otuchą pamiętać 
dziś szczególnie cały świat katolicki wobec 
silnej ofenzywy tych „bram piekielnych", któ­
re „Królestwa Bożeno nic przemogą!“

Z okazji św ięta C hrystusa-K róla sprze­
dawane będą przez parafialne Akcje K a­
tolickie, po cenie 10 gr. za egzem plarz, 
nalepki przedstaw iające C hrystusa Pana 
jako Króla. Kolekta w tym  dniu przezna­
czona będzie całkowicie na potrzeby die­
cezjalnej akcji katolickiej.

Społeczeństwo weźmie niewątpliwie 
grcm jalny udział w uroczystościach Chry 
stusa-ICróla i teni samem zadokum entuje 
panowanie C hrystusa-K róla w rodzinach 
katolickich.

stek, jak i w zbiorowem życiu społeczeństw. 
Wysoka indywidualizacja doprowadziła do 
społecznego materjalizmu. Zasadniczem jed* 
nak niejako ośrodkowem, zagadnieniem so* 
cjologicznem jest zagadnienie społecznej jed* 
ności, zagadnienie natury przedewszystkiem 
duchowej, a w konsekwencji swej — natury 
moralnej; ten, kto z życia społecznego usuwa, 
lub usunąć usiłuje, pierwiastek duchowy, osła* 
bia to życie pod względem moralnym, a jeeb 
noczfcśnie uniemożliwia istnienie spoleczeń* 
stwa jako ZWARTEJ W SOBIE JEDNOST* 
KI —

Akcja katolicka wc 
Włoszech

zalanie sic za g a d n ie n ia m i  
m oraln ości padsiw ow n - 

oi9ywalcl»ł«ficf.
Zatwierdzony przez Ojca św. program pri* 

cy włoskiej Akcji Katolickiej na zbliżające 
się miesiące zimowe na pierwszem miejscu 
stawia zapoznanie szerokich mas ludowych ?. 
życiem liturgieznem Kościoła. Punkt drugi 
dotyczy ..propagandy nauk kościelnych“, 2wla 
szcza tych, które mówią o chrzęścijańskiem ży 
ciu rodziny i moralności publicznej. Walka 
z ograniczaniem liczby urodzin, z ucieczką 
ludności wiejskiej do miast, oraz z uieob,> 
czujnością publiczną ma być prowadzona w 
sposób bardziej systematyczny niż dotych­
czas. Następnie przewidziana jest „kampania 
w obronie całkowitego i skutecznego przestrze 
gania świąt kościelnych i niedziel". Akcja 
Katolicka zajmować się ma również zagadnie 
niami moralności państwowo-obywatclskiej.— 
Dalszem zadaniem ma być wpajanie w iud ka* 
tolicki zamiłowania do skromniejszych oby 
czajów życia codziennego i gotowości do wyr 
rzcczcnia się niezdrowej gonitwy za luksusu* 
wymi warunkami bytu.

---------------* l

Pusasiwo fi*& wyspie
Znany finansista londyński, mr. Mar­

an Hartman, n :edawno nabył wyspę Lundy 
położoną w kanale bristolskim. Za cenę 
17.000 funtów szterlingów stał s ’ę nieogra­
niczonym władcą małego państewka: wy­
spa ta istotire jest niewielka, gdyż długość 
jej mierzy niespełna 3 km, a mieszkańców 
ma wszystkiego pięćdziesięc u.

Nabywca jest bardzo zadowolony ze swe 
go miniaturowego królestwa: zamieszka! 
w komfortowo urządzonej willi i stał s:ę 
monarchą nieograniczonym, gdyż ma pra 
wo ściągania podatków. Jego „program" 
rządowy jest pokojowy i polega na projek­
cie zbudowania nowoczesnego hotelu i rc 
stauracji, które stałyby się źródłem spo­
rych dochodów.

Przy wybujałym indywidualizmie pojęcie 
„społeczeństwo" nic oznacza już świadomej 
swych celów jednostki, lecz stosunkowo luźny 
aglomerat mechanicznie zespolonych jedno* 
stek.

Fakt ten szczególnie wyraźnie można za* 
obserwować przy rozpatrywaniu dzisiejszych 
poglądów na rodzinę i małżeństwo, będące 
przecież podstawową komórką życia społecz 
nego. Indywidualizm, mato już różniący się od 
skrajnego egoizmu, niszczy ją. usuwając za* 
sadę merozwiązalności małżeńskiej i stawia* 
jąc w* ten sposób zasadę użycia ponad spo. 
łeczny obowiązek. W • konsekwencji prowa. 
dzi to do bezpłodności małżeństw z jednej i 
mechanizacji życia rodzinnego z drugiej stroj­
ny. —

Wobec głoszonej wr myśl skrajnego indy* 
widualizrou zasady całkowitego równoupraw 
nienia dzieci i rodziców, ZNOSI SIK PO.IIA 
CIE AUTORYTETU, bez którego wychowa, 
nie wogólo nie jest możliwem.

T nie tylko wychowanie. Zbyteczncm jest 
wskazywać, jak nowoczesny materializm od.- 
bil się na życiu polityczncm i ckonomicznetn 
państwa, a  tlaiej — na międzynarodowym 
Współżyciu ludów — te rzeczy zbyt wszystkim 
są znane. Zwrócić tylko należy szczególniej* 
sza uwagę na ekonomizację życia polityczne 
go. poważne obawy budzący kult techniki i 
dobrowolną izolacjo oddzielnych lu d ó w .

Polski siatek sanitarni!
W poicie gdyńskim spuszczony został u a 

wodę pierwszy polski statek sanitarny, wyko­
nany w stoczni gdyńskiej na zamówienie urzę­
du morskiego. Statek ten o specjalnej kon­
strukcji, dostosowanej do przewozu chorych,, 
przeznaczony jest dla służby sanitarnej w por 
cic, oraz dla potrzeb budującej się pod Gdy 
nią stacji kwarantanny.

Statek zaopatrzony jest w li U cio konny 
motor ropny, wyporność jego wynosi około 30 
ton brutto.

Pierwszy statek sanitarny, któremu nada­
no nazwę „Samarytanka" odbywa obecnie pró­
bne pływanie i po przyjęciu przez komisję od­
dany zostanie do użytku służby sanitarnej w 
porcie ¡gdyńskim.

*  l e H i  fffiarę jH tttftarzu ikM J

Przyjezdny murzyn u> IłAjr.szmWe: — Ten jazz bund w tamtym lokalu grać głośno, ale nieć
ludnie...

To wcale nie juz&bnnd, to tylko posłowie z PPS /.ujmują się pańslwowO»t\vórczą pracą.

Pomorze hu czci Chrystusa Króla

Źródłem Kryzysu gospodarczego -
Kryzys sumienia

SKrainy indywidualizm i materializm — wrogiem społeczne! jedności
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H a s s a  w p o i n a  t r y b u n a

Fantazje „genialnych” krytyków
Na marginesie zagadnienia liosziow sądowych

Z poważnyeh kół naszego społeczeństwa
otrzymajemy następujące uwagi:

Różnymi drogami w różnych krajach chodzi 
opozycja, ale nigdzie chyba niema tak genjal- 
nych krytyk jak u nas, zwłaszcza w prasie pro­
wincjonalnej. W szczególności niezrównany­
mi wprost talentami odznaczają się krytycy 
miejscowego słowopomorka.

Czytająe wypociny mózgowe tego pisemka, 
człowiek dochodzi do przekonania, że w Pol- 
aee dlatego tylko jest tak źle, że Prezydjum 
Rady Ministrów, nie rozlokowało się w Toru- 
nra przy uliqy ś-tej Katarzyny i nic posługuje 
się »posianym i genjuszami pracującymi w 
piśmie o tak „szlachetnych i patriotycznych“ 
(•enófenejach.

Zawsze z podziwem czytałem krytyki tego 
pisemka, odnoszące się do zarządzeń wydawa­
nych przez nasze władze administracyjne i 
skarbowe, ale w zachwyt wpadłem gdy w nu­
merze 239 z dnia 16 bm. przeczytałem arty­
kulik pod tytułem „Dochodzenie roszczeń w 
drodze sądowej uniemożliwi nowela o kosz­
tach sądowych“. Musiał go pisać wyjątkowo 
łęgi utalentowany prawnik. Dlaczego ei pa­
nowie z Ministerstwa Sprawiedliwości nie wy­
zyskają takiego itfeowcał Zdawaliby sobie 
wtedy sprawę, że naturalną rzeczą jest, iż ad­
wokat bierze zaliczkę na prowadzenie sprawy, 
natomiast niema sensu, aby stosował taką 
praktykę także i Sąd. Przecież Sąd ma inne 
zadanie niż zajmowanie się stroną praktyczna 
*wpjej działalności. Państwo jest po to, żeby 
spełniało wszystkie swoje funkcje bezintere­
sownie, a dobry Pan Bóg pomyśli o tern, żeby 
znalazło już na to środki. Adwokat może 
wnieść każdą sprawę, to zawsze dla niego jest 
wygrane i zgóry opłacone. Sąd to zupełnio co 
innego. Trzeba ułatwiać ludziom, żeby byli 
niechlujni, robili niepewne interesa i mieli 
możność ciągłego się sądzenia. Takie pomysły 
mają nasi katarzyńsey politycy.

W WALCE Z URZĄDZENIAMI PAŃ- 
STWOWEMI.

Dążą oni wszelkiemi środkami do obrzy­
dzenia społeooeństwu samej idei państwa, ładu 
i porządku, bo ich partja nie rządzi. A gdy­
by tak ulica Katarzyńska chociaż we śnie dor­
wała się do władzy? Co by wtedy było.

Predystynowane przez nią już dawno na 
ministra sprawiedliwości i inne fotele osoby, 
pomimo snu osiwiałyby, gdyby katarzyńskie 
obrzydzenia państwa przyjęłyby się w społe- 
«'¡icństwie- Ciekawa psychologja ludzi, którzy 
drą się do ustawy i wierzą, że się do niej do­
staną (marzenia ściętej głowy) a zohydzają 
wszelkie urządzenia państwowe.

Artykulik słowopomorka byłbym pominął 
milczeniem, gdyby nie ta okoliczność, że Sto­
warzyszenie Kupców Chrześcijańskich w To­
runiu dało się wsiąść na Wędkę demagogii, 
postanowiło opracować memorjał, który ma

zająć stanowisko negatywne w stosunku do 
omawianego projektu noweli. Stanowisko to 
dla mnie o tyle jest niezrozumiałe, że kupców 
obowiązuje prze de wszystkim obowiązek real­
nego patrzenia na życie i. nie przejmowanie się 
demagogicznemi hasłami rzucanymi przez pe­
wną partję, nie zdającą sobie sprawy z ele­
mentarnych zasad słuszności.

SĄDOWNICTWO, KRYZYS A ŁATWE 
KREDYTY.

Trudno wymagać, aby sądy, przeciążone 
wymiarem sprawiedliwości 50% swojej enor- 
gji zużywały na ściąganie kosztów. Pozatem 
trzeba sobie zdawać z tego sprawę, że o ile 
koszta te nie zostaną ściągnięte to ponosić je 
będzie całe społeczeństwo, a więc i cały świat 
kupiecki w drodze powiększonych podatków. 
Czy sprawiedliwie byłoby, żeby osoby nie ma­
jące do czynienia z sądami poniosły ciężary 
spowodowano pieniąetwcm i niechlujstwem w 
załatwieniu tranzakcji przez owych współoby­
wateli. A nazbierało się tych kosztów w za­
chodniej dzielnicy, bo gdzie indziej kosztów 
nie kredytują aż kilkanaście mil jonów złotych. 
Na kryzys obecny złożyło się dużo okoliczno­
ści, przedewszystkiem zaś nieliczenie się z rze-

Nadzwyezaj ciekawe szczegóły z życia 
obcokrajowców w Z. S. S. R. opisuje w pra­
sie amerykańskiej dziennikarz K. Kitchen, 
który odbył podróż do Rosji sowieckiej.

Rosja sowiecka — pisze wspomniany dzien­
nikarz — jest jedynem państwem na świecie, 
w którem obcokrajowiec może kupić sobie to, 
co absolutnie niedostępne jest dla miejscowej 
ludności. Wszystkie te towary może sobie ku­
pić obcokrajowiec, oczywiście, jeśli ma zagra­
niczne pieniądze. Za pieniądze zagraniczne 
obcokrajowiec może otrzymać nawet wino, 
wódkę i Kkierry.

Największe sklepy Tórgsinu znajdują się 
w Moskwie na Piotrówce w pobliżu Placu Te­
atralnego. W sklepie tym można spotkać dy­
plomatów zagranicznych, korespondentów 
pism zagranicznych. Tam też schodzą się in­
żynierzy zagraniczni pracujący w ZSSR jako 
fachowcy i turyści. Stali mieszkańcy Moskwy 
obcokrajowcy posiadają specjalne książeczki 
dla zakupów w tych sklepach. Turyści muszą 
płacić gotówką w walucie zagranicznej- Skle­
py dla obcokrajowców urządzono przede­
wszystkiem dlatego, aby można od nich wy­
ciągnąć oboe pieniądze, które dla Rosji so­
wieckiej są tak potrzebne.

czywistośdą. Produkcja nie liczyła sic. z tern, 
że nie znajdzie odbiorców, inwestowało sio za 
pożyczone pieniądze handel i przemysł posia­
dały złą organizację, koszta handlowe i pro­
dukcje były zbyt wielkie, pozatem rozwinięte 
było życie nad stan, wywołane łatwością otrzy­
mania kredytów. Kryzys powinien nauczyć 
wszystkich a zwłaszcza kupicctwo często nic 
posiadające nawet swego kapitału obrotowego, 
że z kredytami trzeba być ostrożnym, żc nie 
trzeba przyzwyczajać ludności do życia z do­
chodów mających być osiągniętymi dopiero w 
pszyszłośd. Ta psychoza, obciążania swych 
dochodów na kilka lat naprzód charakteryzo­
wała nietylko nasze obecno społeczeństwo, ale 
irtiwet może się uwidaczniała w mniejszym 
stopniu u nas niż w wiciu innych krajach, które 
były od nas bogatsze i miały możność korzy­
stania z większych kredytów. W takich Sta­
nach Zjednoczonych Ameryki Północnej były 
tak łatwe kredyty, żc można było urządzić so­
bie luksusowe mieszkanie i kupować samocho­
dy na miesięczne raty po parę dolarów. Na­
stępstwa nie dały długo na siebie czekać.

Gdyby nasze kupicctwo zdawało sobie spra­
wę, że z kredytami trzeba być ostrożnym, da­
wałoby je powoi niej, zabezpieczało lepiej i

W Rosji sowieckiej istnieją obecnie wła­
ściwie trzy waluty, których siła kupna znacz­
nie się różni. Przedewszystkiem jest tu uprzy­
wilejowana waluta zagraniczna, za którą obco­
krajowcy kupują w sklepach Tórgsinu. Dragą 
walutą jest czerwoniec, za który kupować mo­
gą towary w spółkach prywatnych uprzywile­
jowane warstwy obywateli, zwłaszcza komu­
niści, trzecią walutą jest czerwoniec i rubel 
na wolnym rynku, gdzie ceny są trzykrotnie, 
czterokrotnie a nawet dziecięciokrotnie wyż­
sze niż w spółkach prywatnych.

Dlatego też pierwszym miejscem do które­
go zmierzają zagraniczni turyści jest sklep 
Tórgsinu, gdzie proponują ira kupno różnych 
drobnostek na pamiątkę. Z nadzwyczajną 
cnergją w Rosji sowieckiej gromadzi się do­
lary. Rozszalała tam istna pogoń za dolarem. 
Dlatego też turystyka do Rosji sowieckiej 
najbardziej propagowana jest w Stanach Zje­
dnoczonych. Rzeczywiście też większość tury­
stów podróżujących po Rosji to Amerykanie. 
Dla obcokrajowców też urządzono w hotelu 
„Metropol“ kabaret, w którym, likiery sprze­
daje się tylko za zagraniczne pieniądze. Dba­
ją o to piękne dziewczęta, nazywane powsze­
chnie „dziewczętami walutowemi“.

80 ustaw i rozporządzeń
© p le ra  s ię  i?a wyi»ilf«»cR« s p is u

Jak wielkie znaczenie mają powszechne 
spisy ludności, świadczy fakt, że w Polsce 81 
ustaw i rozporządzeń opiera się na liczbach 
ludności bądź w calem państwie bądź na po« 
szczególnych terytorjach.

Liczby ludności, ustalone przez spisy po* 
wszechne, rozstrzygają m. in. o sprawach tak 
ważnych, jak: podział na okręgi wyborcze, 
liczba posłów z okręgu, organizacja szkolni* 
ctwa powszechnego, płace burmistrzów i pra« 
cewników miejskich, obowiązki samorządów 
w dziedzinie opieki społecznej, zdrowia pu* 
blicznego itp.

Konwencja poIsko*gdańska z roku J921 xc- 
gulujc podział dochodów z ceł w stosunku 
proporcjonalnym do liczb ludności Dolski i 
Wolnego Miasta. Także wpłaty skarbu ślą* 
skiego na ogólne potrzeby państwa uzależnio* 
ne są w konstytucji woj. śląskiego m. in. od 
zaludnienia Śląska i pozostałego terytorium 
Rzeczypospolitej.

spraw sądowych byłoby mniej. Nawet lepie,i 
przedtem zasięgnąć porady adwokata niż pó­
źniej włóczyć się po sądach- Trzeba żyć rze 
czywistością a nic poezją. O ile kupiec w obec­
nych czasach powinien starać; się robić wszel 
kie tranzakejc za gotówkę, to czy dziwić sn. 
trzeba sądom, że nic będą kredytować kosztów 
sądowych. Kaes.

BEZ KAPELUSZA
TY czasie mego pobytu w Moskwie — opo 

wiada Kitchen — interesowałem się cenami 
w sklepach państwowych, nie przeznaczonych 
dla cudzoziemców. Flaszeczka soku, która ko 
sztuje w Ameryce 15 centów, w sowieckich 
sklepach, gdzie sprzedają za czerwońce, ko 
sztuje 1 rubel i 15 kopiejek czyli 75 centów 
w walucie amerykańskiej. Flaszeczka podrzęd­
nego koniaku kosztuje 9 dolarów* Większość 
ludności w Moskwie chodzi w lecie bez kape­
lusza i dopiero w josiem miesskańay Moskwy 
zakupują to drogie nakrycie głowy. Zwyczaj­
na czapka kosztuje bowiem 12 rubli t. j. (1 
dolarów.

Jeśli cudzoziemiec płaci obcemi pieniędzmi 
i daje większy banknot to z powrotem otrzy­
ma ruble. Zarazem otrzymuje odpowiednio po­
kwitowanie, które okazuje przy dalszych za­
kupach. W pokwitowaniu tym zaznaczono, — 
zapłacił w dolarach i zwrócono mu ruble.

Obcokrajowiec może w Rosji sowieckiej 
nietylko tanio kupować ale i dowolnie się po­
ruszać. Jeżdżenie moskiowskiemi tramwajami 
i autobusami jest wielką sztuką. Dostać się dc 
tramwaju lub autobusu jest tak samo trudno, 
jak wygrać mil jon na bilet tramwajowy.

Niewolnicy we własnym krcsfii
Ponure obrazki z bolszewickiej*« raiu — Pierwszeństwo maja cudzo­

ziemcu z dolaram i
TRZY WALUTY.

Naród a armia
»Oficer polski“ i. p. Tadeusza Holówki

Wojna światowa zmusiła do całkiem i 
nowego ujęcia zagadnienia: Naród, a armja. j 
Dziś już do dalekiej przeszłości w psychćce j 
narodu należą tc cz>asy, gdy armję przeciw­
stawiano reszcie społeczeństwa, gdyż była 
ona jedynie posłusznem narzędziem w rę­
kach monarchy, który używał swej armji 
jako środek obrony swych przywilejów i 
narzędzia w poskromieniu dążeń narodu do 
rozszerzania swych praw obywatelskich i 
politycznych.

Jeśli przypomnimy, sobie, nie sięgając 
dalszych czasów, tę rolę, jaką odegrała a r­
mja austrjacka łub pruska w 1848 roku, 
roku „wiosny narodów", zaś armja rosyj­
ska w rewolucji w roku 1905, jeśli uświa­
domimy sobie, że jeszcze Wilhelm II przy 
istnieniu parlamentu, mógł publicznie wy­
głaszać do żołnierzy mowy, w których po­
uczał ich, że jest jedynym nieograniczonym 
władcą ich dusz, że na jego rozkaz winni 
bez chwili wahania strzelać do własnych 
ojców, matek i braci — to wówczas zro- 
ztmr.emy dziwną na pozór walkę, jaką li­
beralny sejm pruski stoczył z Bismarkiem, | 
opierając się podniesieniu kontyngensu 
żołnierza w armji pruskiej łub tę, na pierw­
szy rzut oka wstrętną, radość społeczeń­
stwa rosyjskiego z klęsk i hańby, którą o- 
kryła się armja rosyjska na polach Man­
dżurii w 1904 r.

Społeczeństwa te wręcz obawiały się 
swych armij, widząc w nich nietyle obroń­

ców wielkości i wolności swych państw, 
:le ślepe narzędzie w rękach władców, gnę 
biących przy ich pomocy swych podda­
nych.

Wybuchła wojna europejska. Państwa 
o wybitnie militarnym ustroju — Rosja, 
Niemcy i Austrja, wystąpiły na teren wal­
ki, całkowicie do niej przygotowane: Fran­
cja zaś, jak się dziś okazuje, była zupeł­
nie do wojny nieprzygotowana; Anglja roz­
poczęła wojnę nie mając wcale armji lądo­
wej,

Inicjatorowie tej wojny, państwa mtili- 
tarystyczne rozpoczynając walkę, były prze 
konane, że wojnę zakończą w ciągu kilku 
miesięcy, zadając piorunujące ciosy przy po 
mocy wojsk kadrowych, wzmocnionych na.j 
młodszemi rocznikami rezerwy, będącenr 
jeszcze pod świeżym wpływem koszar.

Stało się jednak inaczej — wojna prze­
ciągała się coraz dłużej, zmuszała do odwo­
ły w an i się do narodu po nowe siły ludz­
kie, nakładała nowe ciężary wojenne. W 
rezultacie obie strony walczące powołały 

i pod broń wszystkich, w dosłownem tego 
słowa znaczeniu, zdolnych do noszenia 
broni; organizacje tyłowe, przemysł wo­
jenny, coraz bardziej opierały się na pracy 
kobiet — inuemi słowy w każdem państwie 
walkę prowadził cały naród.

I oto w tein zmaganiu s.ę narodów zo­
stały zwyciężone państwa, które na począ­
tku wojny pod względem militarnym sta­

ły najwyżej; legły w gruzach Rosja i Au­
strja, zostały zwyciężone Niemcy — zwy­
cięstwo odniosły zaskoczona Francja i im­
prowizujące w czasie wojny swe armje An­
glja i Ameryka.

Dlaczego tak się siało? Otóż według 
naszego zdania jedną z głównych przyczyn 
kięski Rosji, Austrji i Niemiec był roz- 
dźwięk, który istniał w tych państwach po­
między społeczeństwem, a armją, gdyż jak 
już wyżej zaznaczono, armje w tych pań­
stwach były utrzymywane w tej świado­
mości, że służą ule tyle swej ojczyźnie, ile 
swemu monarsze.

W tych warunkach nie mogło być łącz­
ności pomiędzy narodem, a armją.

Wręcz inaczej było we Francji, Anglji i 
Ameryce.

Gdy rozwój wypadków wojennych zmu­
szał te państwu do coraz nowych wysiłków, 
ogół obywateli z własnej woli coraz bar­
dziej s ą zbroił. Bez przesady powiedzieć 
można, że każdy Francuz i Anglik, sam so­
bie wydawał rozkaz chwycenia za broń i 
wyruszenia na front — gdyż w tych pań­
stwach istotnym władcą, istotnym niepto- 
ściwym tyranem jest wszechpotężna o p i n j a  
pubTczna.

W ten sposób we Francji, Anglji, Wło­
szech, Ameryce, pomiędzy armją, a  społe­
czeństwem tak w czasie pokoju, jak i woj­
ny nic było rozdiwięku różnic i nieufności- 
Tam armja była jedynie realnym wyrazem 
własnych pragnień postanowień narodu, 
ucieleśnieniem jego niezłomnej woli.

Dziś, gdy Francja lub Anglja wielbią 
swe zwycięskie wojska, to oglądają w nich

z dumą, samych siebe. Armje tych państw, 
to zwierciadła, w których każdy Francuz 
i Anglik widzą swe bohaterstwo, swój pa- 
trjotyzm i spełniony wobec ojczyzny obo­
wiązek.

Dziś każdy naród pod wrażeniem ostat­
nich wojen, dąży do stworzenia armji naro­
dowej takiej, która byłaby jak najściślej 
związana z całym narodem, była duszą je­
go duszy, wyrazicielka najgłębszych, naj­
istotniejszych i najlepszych jego pragnień.

Armja polska zrodzona z entuzjazmu i 
patrjotyzmu, jest rezultatem wielkich i 
krwawych trudów, najlepszej, najofiarniej­
szej części narodu, Terr entuzjazm tworzył 
Legjony Piłsudskiego, „błękitną armję“ we 
Francji, gdzie żyje pamięć nieśmiertelnej 
epopei Legjouów Dąbrowskiego, w Bobruj- 
sku, w stepach Kubania, na mroźnym i da­
lekim Murmauie, lub na Syberji; tworzył« 
zastępy dla tej armji wytrwała, zawzięta 
P. O. W.; duchową moc i tężyznę moralną 
tej armj-i dali więźniowie: Magdeburga, Ben 
jamdnowa, Szczypiomy, Marmaroshygiet, 
straceńcy z pod Kaniowa.

Polot i urok młodzieńczy tej armji na­
dała młodzież akademicka, z pieśnią w e­
sołą opuszczająca ławy szkolne, nieśmier­
telne dzieci lwowskie, młodz. sztubacy, któ 
rzy jak kwiaty ścięte kładli się u stóp War 
szawy w jej obnonic.

Między taką armją a społeczeństwem, 
nie może być żadnych rozdźwięków, taka 
armja jest przecudnym wyrazem najgłęb 
szych, najpiękniejszych marzeń i snów du­
szy polskiej.
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Z y c ie  go spoda rcze
Nasze położenie gospodarcze

w oświetleniu Banku Gospodarstwa Krajowego
Załamanie się w aluty angielskiej po­

twierdziło, podobnie jak lipcowy kryzys 
niemiecki, wysoki stopień niezależności 
i wielką odporność rynku pieniężnego 
Polski. Złoty polski należał w ostatnich 
tygodniach do tych nielicznych w alut w 
Europie, K T Ó R E  N IE  ZA C H W IA ŁY  
S IĘ  A N I PR Z E Z  C H W IL Ę , zachow u­
jąc bez uszczerbku swój pary te t zioty. 
Pokrycie w aluty polskiej nadal znacznie 
przekracza ustaw ow o określone granice. 
Stałość w aluty uchroniła polski rynek 
pieniężny i całe życie gospodarcze kraju 
od silniejszych w strząsów  i nastrojów  
panicznych, zaobserwow anych w krajach 
od Polski znacznie bogatszych i finanso­
wo bardziej skonsolidowanych. N iew ąt­
pliwie dodatnio wpływa na to pomyślny 
stan złotego stale CZYNNY B ILA N S 
H A N D L O W Y , k tóry  szczególnie we 
wrześniu wykazał bardzo pokaźną nad­
wyżkę wywozu. D rugim  czynnikiem do­
datnim  jest zm niejszający się dzięki sku­
tecznym  zarządzeniom  rządu deficyt 
budżetow y państw a, który we wrześniu 
wynosił zaledwie 8,5 m iljonów złotych 
wobec 46,6 m iljonów w czerwcu r. b.

Nie ulega wątpliwości, że kryzys 
pieniężny o tym  zasięgu co kryzys an­
gielski, wywołując gwałtow ne w strząsy 
na w szystkich prawie rynkach pienięż­
nych św iata,, nie m ógł nie odbić się zu­
pełnie na stosunkach Polski. Jednak u- 
jeimne wpływy w ydarzeń m iędzynarodo­
wych na nasz rynek w alutowy i  papie­
rów w artościowych nie były tak silne, by 
uzasadniały konieczność zastosowania 
drastycznych! środków prew encyjnych; 
to  też gospodarstw o polskie uniknęło re­
glam entacji obrotów dewizowych i gieł­
dowych, do których m usiały się uciec 
inne państwa. W zrastająca jednak po 
załamaniu się szeregu w alut w krajach 
sąs edinich niechęć do angażow ania kapi­
tałów , zm usiła banki polskie do restryk- 
cyj kredytow ych w momencie, gdy se ­
zonowy w zrost zapotrzebow ania środ­
ków obrotow ych w niektórych gałęziach 
życia gospodarczego wym agał zwiększe­
nia kredytów . S tąd w ystępująca zwykle 
na jesieni popraw a wypłacalności nie 
przejaw iła się w okresie spraw ozdaw ­
czym.

W  R O L N IC T W IE  I PR ZE M Y ŚLE.

wełnianych, gdy przem ysł wyrobów ba. 
wełnianych pracował słabiej. Niektóre 
zakłady przem ysłu m etalowo-maszyno- 
wego wykazały lekką poprawę zatrud­
nienia, w innych gałęziach jednak sy tu­
acja btda bardzo ciężka. E ksport drzewa 
ma rynku zachodnim i środkowej E u ro ­
py doznał utrudnienia. Podobnie w in­
nych działach przem ysłu, jak w przem y­
śle spożywczym , chemicznym, garbar­
skim, —  prócz nielicznych oznak słabe­
go ożywienia w niektórych artykułach 
sezonowych — stan zatrudnienia nie w y­
kazał poprawy.

Tak zwykle na jesieni, w O B R O ­

TA C H  H A N D L O W Y C H  NA R YNKU
w ew nętrznym  wystąpiło lekkie ożyw ie­
nie, obejm ując jednak tylko nieliczne 
branże. O broty towarowe z zagranicą 
wzrosły głównie po stronie wywozu, 
dzięki czemu saldo aktyw ne bilansu han­
dlu zagranicznego za pierw sze trzy 
kw artały r. b. wzrosło prawie do 300 
M IL JO N Ó W  ZŁO TY CH .

Spadek liczby bezrobotnych przybrał 
we wrześniu już stosunkowo niewielkie 
rozm iary i zaznaczył się w nieco silniej­
szym stopniu tylko wśród robotników 
niewykwalifikowanych, co stoi w zwią­
zku z jesiennemi pracam i w rolnictwie.

Doaii@§łc narady
Pafisiwowy Instytut Ekspertowy i sfery ćospod.

W Państwowym Instytucie Eksportowym 
odbyła się konferencja eksportowa pod prze­
wodnictwem dyr. instytutu p. Marjana Turskie 
go z udziałem zainteresowanych resortów oraz 
przedstawicieli sfer gospodarczych, reprezentu 
jących bezpośrednie interesy naszego ekspor­
tu. Celem konferencji było uzgodnienie poglą 
dów między organami rządowemi, a sferami go 
spodarczemi na środki zaradcze, jakie wobec 
niezwykle ciężkiej sytuacji naszego eksportu 
w związku z ostatniemi wydarzeniami na tle 
finansowem i walutowem na rynkach świato­
wych muszą być ze strony Polski przedsięwzię­
te. Ciężka i trudna do stawiania jakichkolwiek 
horoskopów na przyszłość sytuacja gospodarcza 
oraz celna polityka egoizmu gospodarczego sze 
regu państw wyłoniła konieczność osiągnięcia 
porozumienia w całem społeczeństwie gospo- 
darczem w zakresie ogólnych kierunków akcji 
eksportowej Polski na najbliższą metę. Kon­
ferencja obejmowała przedewszystkiem zagad­
nienia handlu i produkcji rolnej z punktu wi­
dzenia interesów eksportu, podchodząc do ca­
łokształtu zagadnienia pod kątem konieczno­
ści znalezienia rynków zastępczych w stosunku

do zagrożonych obecnie na skutek katastrof w 
Warszawie, dotychczasowych rynków odbior­
czych.

na mocy której Państwowy Instytut w Warsza­
wie w najbliższym czasie ma powołać do życia 
komisję specjalną, której zadaniem będzie 0- 
pracowanie z poszczególnemi organizacjami 
branżowemi, wniosków szczegółowych oraz 
wniosków ogólnych, dotyczących całokształtu 
postulatów naszego eksportu. Pracom powyż­
szym uchwalono nadać bardzo szybkie tempo 
ze względu na zachodzącą konieczność aktywne 
go reagowania polskiego życia gospodarczego 
na stale wzrastające trudności dla eksportu w 
związku z panującym kryzysem gospodarczym.

S t e l l
Na ogólną liczbę 251.310 bezrobotnych /.a 

rejestrowanych w Polsce w dniu 17 bmv bez* 
robocie w poszczególnych zawodach prze. * 
stawiało się następująco: górnicy — 13.305, 
hutnicy w metalu.— 2.462, szklarze. — -2.432. 
metalowcy — 22.468; wlókicnnicy — 20.473: 
robotnicy budowlani — 17.229, pracow nicv 
umysłowi — 34.896. Liczba bezrobotnych ro= 
botników niewykwalifikowanych w dnui 17 
bm. wynosiła 117.361.

Liczba częściowo zatrudnionych na dzień 
17 bm. wynosiła 123.785, z czego.-przez 1 dzień 
w tygodniu pracowało 3.914 osób, przez 2 
dni — 12.400, przez 3 dni — 39.878, ,przez 4 
dni — 30.288 i przez 5 dni — 37.215 osób.

Spadek frachtów 
morskich w  S z w c c fi  

wskutek spadku fiaiBte
Spadek funta szterl. odbił się także u- 

jemnie na szwedzkiej żegludze morskiej. 
Jak podaje ,,Svenska Handels-banken“, o 
gólny indeks frachtów morskich obniżył sic 
we wrześniu r. b. o 6 punktów do 97 (sier­
pień rb. — 103). Wszystkie stawka frach­
towe wykazały znaczny spadek w ostatnim 
okresie września. Dokładny obraz tego

Po referacie Instytutu w tym przedmiocie VIII IX
nastąpiła dyskusja, która podniosła konieczność ogólny indeks frachtów 103 91
przeprowadzenia ściślejszego porozumienia mię frachty powrotne 88 85
dzy Instytutem, a sferami gospodarczemi, ce­ ff z portów szwedzkich 118 109
lem sprecyzowania szczegółowego i uzgodnie­ If na węgiel 75 72
nia wniosków i wytycznych dla naszej polityki ’ ff na zboże 101 97
eksportowej. ff na drzewo 115 10S

W wyniku konferencji powzięto uchwałę, 11 na masę papierową 120 110

Handel z zagranicą
Firma japońska pragnie eksportować na 

stępujące artykuły: obuwie skórzane, akces< 
rja samochodowe, obicia do karoseryj samo* 
chodowych, wszelkie przybory do przędzahr 
bawełny, jak czółna i t. p., łój i wszelkiego 
rodzaju maszyny.

Firma niemiecka poszukuje przedstawicie* 
la na majeranek tymian i pieprznik.

Bliższych informacyj udziela Izba Prze 
mysłowosHandlowa w Poznaniu.

Miiiko portowa ■ggggsaiia państw
Na zfeździc przedstawicieli portów szwedzisicli

(Korespondencja własna).
Zaznaczające się zwykle w  latach

norm alnych odprężenie na rynku pienięż­
nym w Polsce na jesieni miało swe źródło 
w dużej mierze w zwiększonej sile finan­
sowej rolnictw a w zw iązku z realficacją 
zbiorów. W  roku ubiegłym w skutek cią­
gle jeszcze niekorzystnych cen ziemio­
płodów realizacja ta  nie przynosi rolni­
kom prawie żadnej ulgi. Podobnie gospo­
darka hodowlana wobec gorszych wa­
runków zbytu nie mogła stanowić w y­
datniejszej rekom pensaty dla rolnictwa.

Położenie przem ysłu nacechowane 
było niskim  stanem  w ytwórczości przy 
utrzym ujących się trudnościach itbytu.
Tylko górnictw o węglowe w ykazuje 
dalszy sezonowy wzrost zatrudnienia, o- 
party  głównie na zwiększeniu się ekspor­
tu węgla. H utn ictw o żelazne i cynkowe 
obniżyło swą wytwórczość. Popraw a 
stanu zamówień wyrobów żelaznych we 
wrześniu r. b. powinna się przyczynić do 
w zrostu zatrudnienia hut w październi­
ku. Przem ysł naftow y utrzym ał stan p ro ­
dukcji bez większych zmian przy zmniej- 
szającem się jednak zapotrzebow aniu 
przetw orów .

W  P R Z E M Y ŚL E  W Ł Ó K IE N N I­
CZYM sezon zimowy nadal kształtow ał 
się pomyślniej w fabrykach wyrobów

Spadek cen obuwia
Według szczegółowego zestawienia, doko­

nanego W1 jednej z krajowych fabryk obuwia, 
produkcja tej fabryki w r. 1931, w porówna- 

' niu z rokiem poprzednim, spadła ilościowo o 
12% a pod względem wartości o 23%. Dowo­
dzi to znacznego spadku cen obuwia.

Stockhohn, w październiku 1931.
W Norkóping odbył się ostatnio 8-my 

doroczny zjazd przedstawicieli portów 
szwedzkich, zrzeszonych w t. zw. „Zwią­
zek portów szwedzkich“. W zjeździe wzię­
ło udział 125 przedstawicieli zarządów por­
towych i szwedzki minister handlu.

Dyrektor portu w Stockholmie wygłosił 
na zjeździe referat o szwedzkiej polityce 
portowej, w którym między innemi poru­
szył także analogiczne stosunki w innych 
krajach.

W Finlandji rozwijany jest od 1925 roku 
program portowy, opracowany przez rząd. 
Porty fińskie pod względem polityki, tary­
fowej nie są uzależnione od jednego rozpo­
rządzenia taryfowego. Mogą one ustalać 
opłaty portowe zależnie od własnego uzna­
nia u w ten sposób ciągnąć dochody z eks­
ploatacja swoich urządzeń.

W Norwegji zagadnienie nowej ustawy 
o portach jest od szeregu lat bardzo palące, 
załatwienie jego jednak zostało jeszcze 
przesunięte do roku 1932, Według opra­
cowanych już projektów nowej ustawy pań­
stwo ma otrzymać znacznie większy wpływ 
na gospodarkę portową.

W Danji uregulowanie taryf portowych 
stoi na pierwszym punkcie porządku dzień 
nego. Port w Kopenhadze, będący własno 
ścią państwa, obniżył swą taryfę w różnych 
punktach tak dalece, że opłaty portowe dla 
statków w tym porcie zniżone zostały do 
przedwojennej wysokości. Inne porty duń­
skie, których taryfy ustalone są na okres 
5 lat, stosunkowo późno zaczęły naślado­
wać pod względem zniżek taryfowych Ko­
penhagę, czem naraziły się na ostrą kry­
tykę. W okresie 1925—1930 n.e wprowa­
dziły one żadnych obniżek w opłatach por­
towych.

W Niemczech niema żadnej organizacji 
czy urzędu, któreby potrafiły uzgodnić naj­
rozmaitsze interesy, w związku z tern za­
gadnieniem istniejące. Pomiędzy rozmai- 
temi środkami komunikacji toczy się za­
cięta walka „na śmierć i życie“ o ładunki. 
Ładunki zbiorowe i wydatne zniżki przy 
załadowaniu powrotnem wagonów prawie 
że pozbawiły taryfę kolejową znaczenia i 
pozwoliły kolejom na rozpoczęcie ostrej 
konkurencji z żeglugą wewnętrzną, przez 
co wiele portów rzecznych doprowadzono 
w kraju do ruiny.

W Anglji polityka portowa stoi przede- 
wszystkiem pod znakiem konkurencji po­
między różnemi środkami komunikacyjne- 
mi. Specjalny wydział, który zajął się 
sprawą komunikacji, jako całości, zebrał 
obfity materjał porównawczy odnośnie do 
portów !< do żeglugi wewnętrznej.

W Szwecji polityka portowa obejmuje, 
podobnie jak w innych krajach, głównie 

i kwestje zarządu i rozbudowy portów oraz 
kwestje taryf portowych. Jeśli chodzi o 
rozbudowę poszczególnych portów, to jest 
ona przeprowadzona na własną rękę przez 
poszczególne miasta, przyczem interesy po­
zostałych części kraju nie są brane pod u- 
wagę. Przeważnie o rozbudowie portu de­
cydują względy konkurencyjne w stosunku 
do najbliższego portu sąsiedniego. Podczas 
gdy o rozbudowie sieci kolejowej i stacyj 
decyduje jeden urząd centralny, uwzględnia 
jąc interesy ogólne, to przy rozbudowie u* 
rządzeń portowych rzecz ma się odwrot­
nie. Dlatego byłoby pożądane, aby pow­
stała jedna centralna instytucja, jedna w ła­
dza portowa, czy też żeglugowa, która mo­
głaby się zająć całym kompleksem tego ro­
dzaju zagadnień i kierować polityką budo­
wlaną portów zgodnie z interesem zarówno

całego kraju, jak i poszczególnych portów.
Można by także ten sani cel osiągnąć, gdy 
by zarządy portów zostały usamodzieln. 
uniezależnione od zarządów komunalnych 
podobnie, jak to jest w portach angielskich 
które pracują, jako samodzielne jednostk'

Jeśli chodzi o stosunk. taryfowe, to pod 
tym względem niema naogół żadnego po­
rozumienia między portami szwedzkiemi 
Również nie op'era się stawek taryfowych 
w wielu portach na zasadach zwykłego ra ­
chunku. Byłoby bardzo celowe, gdyby po 
szczególne porty nawiązały z sobą pod tym 
względem kontakt, ale nie da się tego kon­
taktu uzyskać bez powołania do życia cen­
tralnej instytucji, stojącej poza kręgiem in­
teresów poszczególnych portów, która mo­
głaby sprawować nadzór nad polityką por­
tową kraju i miała prawo regulować opła­
ty portowe. Żegluga przyjęłaby niewątpli­
wie z wielkiem zadowoleniem taką regu­
lację.

O zagadnieniu zanurzenia statków mor­
skich i głębokości portów wygłosił referat 
kierownik szwedzkiej wytwórni map mor­
skich. Przypomniał on uchwały międzyna­
rodowego kongresu żeglugi w Londynie w 
r. 1923 i nadmienił, że zagadnienie wymia­
rów statków, w przeciwstawieniu eto wów­
czas wyrażonych zanrerzeń, nie stało się 
dotychczas przedmiotem międzynarodowe­
go zainteresowania. Obecnie w związku 
ze światowym kryzysem i brakiem pienię­
dzy nadeszła, zdaje się, odpowiednia chwi 
la, aby nastąpić mogło porozumienie pomię 
dzy stoczniami, armatorami i budowniczy­
mi portów w sprawie ustalenia najbardziej 
racjonalnych z gospodarczego punktu wi­
dzenia typów okrętów, z drugiej strony zaś 
ustalenia normalnych głębokości portów 
handlowych. N.
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Przed paru dniami donosiliśmy o niesłychanym wandalizmie jakiego dopuścili się nacjonas 
liści niemieccy w Gdańsku na pięknej historycznej pamiątce polskiej orłach królewskich 
zdobiących plot okalający fontannę na Długim Rynku chcąc widocznie zatrzeć ten wido 
my znak iż Gdańsk od wieków był miastem polskiem. — Powyżej poniszczone orły poi 

' skie i widok na część Długiego Rynku z historyczną fontanną.

Wandalizm praski
w Gdańsku

Witoldzie bohaterom ziemi pomorskie)
Z uroczystego obchodu dziesięciolecia 8 pułku a r l .  ciężki® I

8 p. a. c. obchodził 10*cio lecie I listę odczytał por. Mastalerz adjutant pułku. rvrki. ibea 8 <«runv art. z ofic. szt. kpt. świr 
ja Przy odczytywaniu nazwiska każdego poległeDn. 12 bm 

swego istnienia
Dziesięć lat pracy pokojowej pełnej trudu 

i znoju ku chwale Ojczyzny i potędze Armji.
Święto było obchodzone bardzo cicho i 

skromnie w zrozumieniu obecnego czasu i cięż 
kich chwil, jakie przeżywamy, z myślą, że 
czynimy to dla lepszego jutra i świetlanej 
przyszłości naszego Państwa.

Uroczystość obchodu rozpoczęła msza św. 
odprawiona za poległych w 1919*20 r. oficerów 
i szeregowych pułku w kościele garnizonowym 
w Toruniu. Zebrani szereg, podof. i oficero* 
wie pułku w skupieniu wysłuchali modłów ka* 
płana przy ustrojonym w kwiaty katafalku, a 
z dymem świec i kadziła unosił się w niebo 
„Pater Noster i' Requiem“ szeptane przez 
setki ust za tych nieznanych bohaterów ziemi 
pomorskiej.

Po powrocie cło ozdobionych flagami i 
zielenią koszar z nabożeństwa — zebrał się 
cały pułk w krytej ujeżdżalni udekorowanej 
zielenią, proporczykami i portretami Najwyż* 
szych Przełożonych, gdzie por. Jusiński Teofil 
wygłosił pogadankę na temat „Święto Bułko* 
we“, w brzmieniu: Obchód święta pułkowego 
dla nas żołnierzy jest dniem- wielkiego święta
— święta, które łączy w sobie dwa podniosłe 
momenty. Pierwszy, to chwila podniosłego 
skupienia i powagi. Moment ten w każdej 
prawej duszy żołnierskiej jest jakby powtó* 
rżeniem przysięgi na wierność Ojczyzny 
powtórzeniem ślubów, iż my też gdy zajdzie 
potrzeba staniemy na zew Ojczyzny i Wodza
— jest zapewnieniem danem duchom tych bo* 
ha terów iż śladami ich kroczyć będziemy.

Drugi moment — to chwile radości, jakie 
odczuwają serca żołnierskie, gdy maszerują 
przed swoimi przełożonymi, dając wyraz dy-. 
scyplinie i porządkowi — jakiemi są przepo* 
jeni, w zrozumieniu swego wielkiego obowiąz 
ku względem Ojczyzny, Wodza i Społeczeń 
stwa. Poć wtedy ta ludność cywilna na nich 
patrząca musi sobie powiedzieć: „Spokojnie 
możemy pracować przy warsztatach naszych, 
bo oni piersią swą nas bronią i obronią“.

Mówca zakończył okrzykiem: Nasz Naj 
wyższy Zwierzchnik i Prezydent Rzeczypospo 
litej Polskiej Ignacy Mościcki — Niech żyje! 
Nasz ukochany Wódz Marszalek Józef Pil* 
sudski — Niech żyje! 8 Pułk Art. Ciężkiej
— Niech żyje!

W HOŁDZIE BOHATEROM.
Dn. 11 bm. na placu sportowym pułku od* 

był się uroczysty apel wieczorny i oddanie 
hołdu poległym. O godz. 20,20 ustawił się 
w czworobok cały pułk z orkiestrą. Zastępca 
Dcy Pułku Ppłk. Luśniak Eugenjusz pod nie* 
obecność będącego na urlopie D*cy Pułku 
Ppłk. dypl. Łukiewicza, przyjął raport, wy* 
ulaszając okolicznościowe przemówienie. — 
O godz. 21 odbył się apel poległych, których

go — szef danej baterji meldował głośno: 
„Poległ na polu chwały“ — krótka chwila mil* 
czenia — Dca i oficerowie salutują, a jeden ze 
stojących w szeregu uczni szkoły podofic. 
chyli do ziemi i gasi palącą się pochodnię. 
Po apelu odbyła się wspólna modlitwa całe* 
go pułku za zmarłych, a następnie orkiestra 
odegrała marsz żałobny. Wśród ciszy padły 
ciche słowa komendy rozejścia się do koszar. 
Zebrane licznie Todziny oficerów, • podofice* 
rów pułku oraz znajomych asystowały w tej 
smutnej ceremonji.

ZAKOŃCZENIE UROCZYSTEGO 
OBCHODU.

Dnia 12 bm. trębacze pułku odtrąbili uro* 
czystą pobudkę. O godz. 7 pułk wyruszył do 
kościoła garnizonowego na uroczyste uabo* 
żeństwo odprawione o godz. 8 przez ks. pra* 
łata Sienkiewicza. Na nabożeństwie byli 

obecni gen. bryg. Maksymowicz*Raczyński, 
d*ca 4 D. P. i Komendant Garn. pułk. Ko* * i

rycki, d*ca 8 grupy art. z ofic. szt. kpt. Świr* 
skim, mjr. dypl. Gulkowski jako delegat dcy 
O. K. VIII, przedstawiciel dyonu pom. art. 
mjr. Klcibcr i kpt. Bole jako delegat C. W. 
Art. Po nabożeństwie ks. dziekan Sicnkie* 
wicz wygłosił w ciepłych słowach okoliczno* 
ściowc przemówienie. Po powrocie do domu 
— w kasynie ofic. pułku odbyło się skromne 
wspólne śniadanie oficerów pułku i fotografja, 
poczerń wszyscy obecni udali się do koszar na 
wspólny obiad żołnierski. W czasie obiadu 
przemawiał w z. d*ca pułku ppłk. Luśniak oraz 
odczytał nadesłane depesze: od Pana Ministra 
Spraw Wojskowych, Dowódcy Korpusu Nr. 
VIII, I*go dcy pułku w st. sp. Bzowskiego, od 
dowódców pułków art. OK VIII i oddziałów 
garnizonu.

Przemówienie zakończył dca pułku wznic* 
sienicm toastu na cześć najwyższych przelo* 
żonych.

Orkiestra odegrała hymn narodowy.
Celem uczczenia tego dnia pułk ofiarował 

na bezrobotnych stokilkadziesiąt złotych.
T. S.

Ich metody pod 
pręgierzem opinii

W związku z konfiskatą „Ziemi Michałow 
skiej“ w Brodnicy, której redaktor w zaślc* 
pieniu dziennikarskim w pospolity sposób do 
puścił się ohydnej obrazy przedstawiciela 
władz powiatu brodnickiego urzędnicy Sta* 
rostwa, Wydziału powiatowego i kasy osz* 
czędności w dowód gorącego przywiązania do 
swego zwierzchnika opublikowali poniższy 
protest, ¡otępiający jaknajkatcgorycznicj po- 
stępowanie znanego z brudnych występów tc 
daktora Wojciechowskiego z Brodnicy. 

PROTEST.
Niżej podpisani urzędnicy Starostwa — 

Wydziału Powiatowego i Kasy Oszczędność, 
potępiają jak najkategorycznicj akcję reda* 
która „Ziemi Michałowskiej“, który w ar ty* 
kule z dnia 17 bm. br. p. t. „Po-równanie“ w 
treści swrej godził w osobę zwierzchnika na> 
szeg-o powiatu.

Piętnujemy bezczelny napad, na zwierzch­
nika naszego powiatu jako przedstawiciela Rzi> 
du, człowieka wielce zasłużonego w bojach 
o niepodległość Polski, człowieka o krysztale 
wym charakterze.

Piętnujemy równocześnie autora artykułu, 
który nie miał nawet odwagi umieścić swego 
nazwiska. Następują podpisy.

Poznafmg Ofczgznę i siebie
w grudniow ym  spisie ludności

Czy jcslcś członkiem  
1. O. P. P.*

Na zachodzie Europy powszechne spisy 
ludności od daw en dawna cieszą się sym- 
patją •. poparciem najszerszych warstw spo­
łecznych. Wypływa to tam główraie z przy­
czyn natury raczej historyczno - politycz­
nej.

Społeczeństwa zachodnio-europejskie po 
znały się już dawno na niezaprzeczalnej 
wartości spisu — dla społecznego i gospo­
darczego życia państw i narodów.

Polska pod koniec w. 18-go — w okre­
sie pierwszych spisów na obszarze niektó 
rych zachodnio - europejskich państw — 
walczyła daremnie o uratowanie swej pań­
stwowości od zagłady i nic mogła myśleć o  
przeprowadzeniu sp.su na rozszarpywanych
i niszczonych przez zaborców ziemiach.

Ośwecone warstwy naszego społeczeń­
stwa zdają sobie sprawę z wielkiej doiuo- 
słości powszechnych spisów wogóle, a zbli­
żającego s'ę spisu grudniowego u nas — 
w szczególności.

Spis grudniowy jest btzspornie n'e tyl­
ko nakazem chwili i bezwzględną koniecz­
nością, lecz także — momentem specjalne­
go dla całej Polski znaczenia.

Jako pierwszy b.lans dz:es ęcioletniego, 
pokojowego rozwoju Rzeczypospolitej — 
spis musi zostać przeprowadzony specjał 
nie dokładnie.

Pierwszy powszechny spis ludności, do­
konany we wrześniu r. 1921, dał nam obraz 
Polski wolnej, lecz jeszcze ostatecznie te-
rytorjalnie nie skonsolidowanej. Spis wrze wartość

wej pracy naszego społeczeństwa: Polska 
miała bowiem za sobą przeszło dwuletni 
okres wojen „własnych", oraz krwawą epo 
kę wojny światowej.

ZWIERCIADŁO ŻYWOTNOŚCI 
NARODOWEJ.

Rozpatrzmy pobieżnie korzyści, jakie 
osiągnie z  grudniowego spisu nasz kraj.

Przedewszystkiem spis określi dokład­
nie liczbę ludności Rzeczypospolitej.

Obecnie możemy przypuszczać, że Pol­
ska ma 31 do 32 miljonów mieszkańców. 
Spis grudniowy ustali dokładniej tę liczbę, 
a jednocześnie wykaże, jak wielką jest ży­
wotność naszego narodu.

Na tle katastrofalnego zmniejszania się 
przyrostu naturalnego wielu krajów euro­
pejskich — potężna żywotność narodu pol­
skiego, która zostanie ujawniona i ściśle 
określona przez spis — stanie się najlepszą 
naszą propagandą zagraniczną, bo nic tak 
nie przemawia do świata, jak — świadec­
two siły.

Spis dostarczy także mnóstwo danych, 
określających liczbę ludności poszczegól­
nych województw, powiatów, gmin, miast, 
miasteczek i wsi.

Dla celów administracji ogólnej, dla 
wielkich poczynań społecznych, dla badań 
geograficznych i statystycznych — informa 
cje tc będą posiadały nieocenioną wprost

śniowy z przed lat dzics:ęciu, nie mógł się 
stać odzwicrciadlen.em rezultatów pokojo-

\V niezmiernie bogatym matcrjale sta­
tystycznym, dostarczonym przez spis —

znajdzie wyjaśnienie wiele zagadnień wy­
znaniowych i narodowościowych.

Wiemy ogólnikowo, jak wielkie zmiany 
musiały nastąpić w tej dziedzinie, w ystar­
czy na dowód tego wspomnieć o masowej 
emigracji Niemców z województw zachod­
nich, lub o powrocie półmiljoirowcj rzeszy 
repatrjantów z Rosji Sowieckiej.

Przez zbadanie wielkości kryzysu mie­
szkaniowego na terenie poszczególnych 
ziem Rzeczypospolitej — spis umożliwi 
przeprowadzenie racjonalnej kampanji bu­
dowlanej w latach najbliższych.

W związku ze statystyką budynkową 
spis dostarczy nam danych, które powćnny 
zainteresować najszerszy ogół: dowiemy 
się np„ ile i jakich budynków murowanych 
znajduje się na terenie naszego kraju, a ile 
— betonowych, drewnianych; dalej — ile 
domów dołączono do sieci gazowej, elek­
trycznej, kanalizacyjnej i t. d.

Będziemy mogli nawet zorjentować się, 
ile i jakich domów wzniesiono u nas w la­
tach 1914—1931, a ile — wybudowano 
przed wojną.

Wiele danych, zaczerpniętych z boga­
tego materjału spisowego — zainteresuje 
specjalnie socjologa, statystę, geografa, e t­
nografa i polityka; lecz niektóre z nich sta­
ną się źródłem niezmiernie cennych wska­
zówek i dla ekonomisty, a ich ogól — od 
tworzy wiernie obraz Polski współczesnej,

Obraz ten będzie zarówno dokładny 
jak i aktualny; dotąd jednak z powodu 
braku źródłowych danych — nic mógł on 
być przez nasze społeczeństwo poznany.
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KRONIKA
TORUŃ

25 Kalendarzyk rzym.-kat.
Sobota Rafała 
Niedziela Jana Kantego

— Stan wody w Wiśle z dn. 23. 10: Zawis 
chost +1,48, Warszawa +1,63, Płock +1,41, 
Toruń +1,62, Fordon + 1,68, Chełmno +1,50, 
Grudziądz +  1,74, Korzeniewo +1,98, Piekło 
+1,30, Tczew +1,34, Einlage +2,50, Schie* 
wenhorst + 2,68.

— Nocny dyżur aptek. Do środy dnia 28 
hm włącznie dyżuruje apteka „Pod Orłem“ 
Rynek Staromiejski.

D z i ś  w Pomorzance
DANCING'

Repertuar Teatru Miejskiego:
Sobota 24 bm. „Ulica“.
Niedziela 25 bm. godz. 16 „Wieczór trzech 

króli“.
Niedziela 25 bm. godz. 20 „Borys Godu* 

now, opera Musogskiego.

Repertuar kin:
Palace — „Quo Vadis?“
Światowid — „Na falach namiętności“.
Lux — „Zwycięstwo“.
Corso — „Piraci Panamscy“,

I m iasta

Poflcioclm-Sharpcty
SKALSKI, Szeroka 8.

„POD ORŁEM“
SOBOTA, NOC TAŃCA.
W niedzielę od 4-3° podwieczorek 
na korzyść Polskiego Białego Krzy* 
ża- Od godz. 9 wiccz. dancing z nic* 
spodziankami dla pań. ZARZĄD

1867

Osobiste, Starosta Krajowy Pomorski 
p. Wincenty Łącki wyjechał w sprawach likwi 
dacyjnych polskomiemieckich do Berlina. — 
Powrót p. starosty Łąckiego spodziewany jest 
w końcu przywlego tygodnia.

— Z żałobnej karty. Dnia 22 października 
1931 t. zmarł nagle w Podgórzu, w czasie peł* 
ntenia obowiązków służbowych ś. p. por. Par* 
łyka Bogusław z  dywizjonu pomiarów artyle* 
rji. Urodzony dnia 3 kwietnia 1891 r. w Buś* 
ni, powiat Świecie, studjował w gimnazjum w 
Świeciu i Nakle. Z początkiem wojny świato* 
wej powołany do armji niemieckiej, brał udział 
w walkach na froncie zachodnim, gdzie był 
ciężko ranny. Bezpośrednio po zakończeniu 
wojny światowej wstępuje w szeregi oddziałów 
powstańczych, walczących o oswobodzenie 
Kresów Zachodnich, biorąc czynny udział w 
szeregu walk. W Odrodzonej Polsce poświęca 
się wojskowej służbie zawodowej. Nicposzla* 
kowany charakter Zmarłego zjednywał Mu 
wszędzie i u wszystkich przełożonych uznanie, 
u kolegów serdeczną przyjaźń, a miłość i po* 
ważanic u podwładnych. W Zmarłym traci 
nasza młoda arrnja oficera pod każdym wzglę* 
dcm wysoce wartościowego, a społeczeństwo 
jednostkę o nieskazitelnym charakterze. Cześć 
Jego pamięci.

— „Ziemianka polska“. Wc wtorek, dnia 
27 b. m. nastąpi otwarcie sklepu produktów 
wiejskich (żywnościowych) przy ul. Żeglar* 
skiej 26, urządzonego przez Toruńskie Kolo 
Ziemianek p. f. „Ziemianka polska“. Inicjaty* 
wa Koła Toruńskiego Ziemianek zasługuje na 
uznanie; otwarcie sklepu odciągnie niewątpli* 
wie klientelę od podobnego sklepu niemiec* 
kich ziemianek.

— Zgony. Dnia 21 bm. zmarli w Toruniu: 
Józef .Szymański ur. 1860 r., Gerard Maćków* 
>ki ur. 1931; Leon Lewicki ur. 1879.

Wiy&clgl kolarskie
W niedzielę K. S. „Gryf" urządza wyścigi 

kolarskie na torze żużlowym na boisku miej* 
skiein w konkurencji dla pań i panów. Począ* 
tek zawodów o godz 14»tcj.

Za d z ia la ln o śi antypaństw ow ą
z pod ziićiiiii Centrolewu

B. poseł socjalistyczny NcBrinć skazany na S miesięcy twierdzy
$a«S Apefiac. zatw ierdził w y ro k  I in$lan«1 i. iizn atycij osie. w im tym  d zia ła ln o ści a n iiip a iiś lw

W dniu wczorajszym przed Sądem Akt oskarżenia zarzuca Nehringow piono do przesłuchania świadka posła Nie- 
Apelacyjnym w Toruniu odbył się ponowny 
proces przeciwko b. posłowi członkowi 
P. P. S. — C. K. W. Stanisławowi Nehrin- 
gowi z Chełmży, skazanemu za działalność 
antypaństwową w związku z akcją Centro­
lewu przez Sąd Okręgowy w Toruniu, po 
przeprowadzonej w dniu 21 stycznia br. 
rozprawie, na 10 miesięcy więzienia, i 6 
tygodni aresztu.

Na skutek wniesionej przez Prokura­
turę apelacji odbyła się w dniu wczorajszym 
rozprawa apelacyjna. Trybunałowi prze­
wodniczył wiceprezes S. A. Klank. Jako 
wotanc’. zasiadali sędziowie Kurkowski i 
Stadbowski. Oskarżał w iceprokurator S.
A, Bieńkowski. Oskarżonego broniU adwo­
kaci Dr. Pehr z G rudządza i Dąbrowski z 
Warszawy.

Akt oskarżenia zarzuca Nehringow.' 
działalność antypaństwową, podawanie pu 
blicznie zmyślonych iaktów przez co os­
karżony wywołać chciał pogardę dla za­
rządzeń władz w związku z otwarciem sesji 
sejmowej, dalej szereg bezprzykładnych 
wprost napaści na rząd, armję, policję oraz 
sądownictwo itd. itd. Wszystkich tych wy­
stępków dopuszczał się oskarżony na pu­
blicznych wiecach w Toruniu, Chełmży, 
Wąbrzeźnie i Lubiczu.

Po odczytaniu aktu oskarżen:a i uza­
sadnienia wyroku I instancji przystąpiono 
do przesłuchania oskarżonego. Oskarżony 
Nehring do większości punktów, zawartych 
w akcie oskarżenia przyznaje się, nek tó - 
rych wyrażeń jednak sobie nie przypomi­
n a j).

Po przesłuchaniu oskarżonego przystą-

Uroczyska akademia lup czci 
Chrystusa Króla

W nadchodzącą niedzielę, dnia 25 b. m. od* 
będzie się o godz. 16*tej w sali „Ogniska“ S. 
N. P. przy ul. Szosa Chełmińska 16 uroczysta 
akadcmja ku czci Chrystusa Króla, urządzona 
staraniem zarządu Akcji Katolickiej przy pa* 
raf ji Najśw. Panny Marji w Toruniu..

Na program akademji składają się występy 
chóru św. Cecylji, przemówienie p. dyr. Ka* 
czora i t. d., „Modlitwa L. Różyckiego“ prelu*

djum Szopena oraz Teccate organową Bacha 
wykona na fortepianie p. St. Jagodzińska* 
Nickrasz, „Hymn do Chrystusa Króla“ wypo* 
wie artystka teatru p. Hanka Małko\vska*Ko* 
złowska, „Modlitwę pańską“ Żukowskiego wy*' 
kona duet z towarzyszeniem wiolonczeli skrzy 
piec i fortepianu.

O liczny udział w akademji prosi Zarząd.

Epilog krwawych zaburzeń w Chełmnie
rozegra się przed Sądem Okręgowym

W ]>onicdziałck, dnia 26 b. m. przed Try­
bunałem Karnym tutejszego Sądu Okręgowego 
rozpocznie się rozprawa przeciwko 17 uczest­
nikom krwawych zajść i zaburzeń jakich wi­
downią było w dniu 10 lipca b. r Chcł 
mno. W czasie krwawych zajść wywołanych 
przez nieodpowiedzialnych wichrzycieli i wy­
wrotowców zabity został robotnik Bolesław

Radziojewski, a 4 robotników zostało rannych.
Z pośród oskarżonych 4 znajduje się w 

areszcie, pozostali zaś są na Avolności.
Trybunałowi przewodniczyć będzie wice­

prezes S. O. Lipiński, oskarża prokurator Wa­
łecki. Do rozprawy powołano przeszło 30 
świadków-

działkowskiego powołanego na wczorajszej 
rozprawie przez obronę. Zeznania świad­
ka Niedziałkowskiego nie wniosły do roz­
prawy nic nowego. Zaznaczyć należy, że 
obrońcy „przywieźli“ świadka Niedział­
kowskiego już na „wszelki wypadek“ na 
rozprawę.

PRZEMÓWIENIE PROKURATORA.
Po zamknięciu postępowania dowodo­

wego zabrał głos oskarżyciel publiczny wi­
ceprokurator S. A. Bieńkowski, który w 
dłuższem przemówieniu scharakteryzował 
wywrotową działalność oskarżonego. Pro­
kurator zobrazował tło polityczne, na któ­
rym rozwija się w wysokim sto-pniu szko­
dliwa dla państwa, akcja oskarżonego. 
Przechodząc kolejno akt oskarżenia, pro­
kurator wskazał na oskarżonego jako na 
jednego z tych, którzy podburzają masy do 
jawnego wręcz buntu przeciw rządowi w 
duchu antypaństwowym. Reasumując swo­
je wywody, prokurator wnosi o zatwierdze­
nie wyroku I instancji co do winy nato­
miast w odniesieniu do kary wnosi o -su ­
rowszy wymiar kary.

WYROK.
Po przemówieniu prokuratora zabrał 

głos obrońca adw. Dąbrowski; następnie 
przemawiał obrońca adw. Dr. Pehr.

Na tern sąd przerwał rozprawę do godz. 
17-tei.

Po przerwie sąd ogłosił wyrok uzna­
jący oskarżonego winnym zbrodni z §§ 86, 
110, 131 i 28 ustawy karnej i zatwierdził 
wyrok I instancji co do winy. Natomiast 
co do kary sąd uchylił wyrok I instancji 
i skazał oskarżonego za zbrodnie z § 86 
na 8 miesięcy twierdzy, oraz na 500 zł. 
grzywny.
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Do w alki z p la ga  zbrodniczych
podpaleń

W poszukiwaniu Środków zaradczych
Wzmagająca się od pewnego czasu ilość 

pożarów z podpalenia na terenie naszego Wo­
jewództwa skłoniła zainteresowane czynniki 
do szukania środków zaradczych, i ustalenia 
sposobów zdecydowanej walki z wzmagającą 
się stale klęską podpaleń. Na pierwszy plan 
wysunęła się konieczność współdziałania w tej 
kontrakcji wszystkich czynników, a więc za­
interesowanych Towarzystw Ubezpieczenio­
wych władz administracyjnych i policyjnych, 
sądownictwa i władz prokuratorskich oraz sa­
mego społeczeństwa.

Wyrazem konieczności rozpoczęcia natych­
miastowej zdecydowaj/ij walki z tą przestęp­
czością było zebranie przedstawicieli zainte­
resowanych czynników, jakie się z inicjatywy 
Pomorskiego Towarzystwa Ubezpieczeń i Zrze­
szenia Towarzystw Ubezpieczeń od Ognia od­
było w dniu wczorajszym w sali konferencyj­
nej Urzędu Wojewódzkiego. Zebranie to zwo­
łano zostało celom omówienia i wyszukania 
środków zaradczych przeciwko szerzącej się 
na Pomorzu klęsce zbrodniczych podpaleń.

Zebraniu przewodniczył p. nacz. Zapała. 
W obraćrach udział wzięli m- in. p. Wojewoda

Lamot, prezes Sądu Apelacyjnego p. Cezary 
Szyssko, prokurator S. A. p. Jawornik, kom. 
Wojew. P. P. p. insp. Olszański, nacz. Urzędu 
Śledczego P. P. p. insp. Mitlener, prezes Ko­
mitetu Dzielnicowego Zrzeszenia Towarzystw 
Ogniowych p. dyr. Czerwiński, dyr. Pom- Stów. 
warzyszenia Ubezp. p. Chwastek, generalny se­
kretarz Zrzeszeń Ogniowych p. red. Kozłow­
ski, generalny dyrektor Krajowego Ubezpie­
czenia w Poznaniu j>. inż. Baranowski, delegat 
głównego Związku Straży Pożarnej Rzplitej 
Polskiej p. Jaroszewski i in.

Zebranie zagaił p. A. Chwastek, generalny 
dyrektor Pomorskiego Stowarzyszenia Ubez­
pieczeń, który wygłosił równocześnie dłuższy 
referat o pożarach z podpalenia. W rzeczo­
wym, doskonale ujętym referacie, p. dyr. 
Chwastek wykazał katastrofalny wprost 
wzrost szerzących się na Pomorzu zbrodni­
czych podpaleń, które w olbrzymiej większo­
ści mają podłoże spekulacyjne, oraz koniecz­
ność rozpoczęcia natychmiastowej zdecydowa­
nej walki z tą przestępczością.

Po wygłoszeniu jeszcze kilku fachowych 
referatów wywiązała się ożywiona dyskusja,

den. Prlch odznaczony 
orderem „Biaicgo Lwa“

W dniu wczorajszym przybył do Torunia 
pułk. armji czechosłowackiej p. Spaniel 01- 
brycht, clolegoiyany przez ministra pełnomoc­
nego Czechosłowacji w WarszaAvic, celem wrę­
czenia p. gen. Prichowi orderu Biacłgo Lwa“.

Uroczyste wręczenie p. gen. Prichowi tego 
wysokiego odznaczenia nastąpiło wczoraj w 
gabinecie komendanta C. W. Art. W uroczy­
stości udział wzięli wszyscy pp. komendanci 
szkół art.

Po uroczystości odbyło sio w kasynie o i: - 
ce.rshim przyjęcie, wydane na cześć yośeia. 
Wśród obecnych zauważy iśmy pp. pułk- M\- 
Ruzewskiego, płk. Gnoińskiogo, ppułk. Kirów

skiego, ppułk. Karaszewicaa, maj. Lewandow­
skiego, maj. Kleibera, kpt. Bola i innych. W 
niezwykle serdecznym i miłym nastroju spę­
dzono kilka godzin.

£ ie a ń u
„Ulica“

Dziś, w sobotę wchodzi ua repertuar teatru 
toruńskiego jedna z najciekawszych sztuk tea­
tralnych „Ulica“ Rico*a, którą teatr nasz przy­
gotował ze specjalną starannością dając zupełnie 
nową wystawę, instalując specjalne urządzeniu, 
dźwiękowe.

W sztuce bierze udział cały zespól, wraz z
tłumem statystów- pod kierunkiem reżysera R. 
Wasilewskiego, który realizację. ..Ulicy“ zalicza 
do .i\vy,.)i najwybitniejszych prac reżyserskich.

w której zabierali głos pp. prezes Sądu Apel- 
Szyszko, prokurator S. A. Jawornik, dyr. 
Czerwiński, dyr. Baranowski, insp. Mitlener, 
kom. Wojewódzki P. P. Olszański, nacz. Za­
pała i inni.

W wyniku kilkugodzinnej dyskusji wysu­
nięto następujące postulaty:

1. Zwrócenie specjalnej uwagi władz bez­
pieczeństwa publicznego i prokuratorskich na 
konieczność przeprowadzenia szybkich i ener­
gicznych dochodzeń w wypadkach podejrzenia 
o zbrodnię podpalenia.

2. Zc względu na ważność i doniosłość sze­
rzących się na Pomorzu zbrodniczych podpa­
leń, winne zbrodnie te znałeść w interesie do­
bra publicznego szybką reakcję kanią.

3. Konieczność ścisłego stosowania przez 
odnośne władze administracyjne obowiązują­
cych przepisów policji budowlanej i ogniowej-

4. Zwrócenie uwagi Towarzystw Ubezpie­
czeń na konieczność i celowość takiego ogra­
niczania wysokości szacunków ubezpieczenio­
wych, któreby uniemożliwiło zawieranie ubez­
pieczeń ponad sumę rzeczywistej wartości.

5. Zastosowywanie przez władze śledcze 
bezwzględnego aresztu zapobiegawczego w wy­
padkach podejrzenia o zbrodnie podpalenia.

6. Przeprowadzenie przez organy bezpie­
czeństwa publicznego na Pomorzu, okresowej, 
szczególnie intensywnej i skoordynowanej wal­
ki z plagą zbrodniczych podpaleń.

7. Odniesienie się z prośbą do J. PI. Ks. 
Biskupa i p. Kuratora Okręgu Szkolnego o 
spowodowanie oddziaływania na ludność przez 
duchowieństwo i nauczycielstwo w kierunku 
uświadomienia o szkodliwych skutkach pod­
paleń i konieczności walki z tą przestępczo­
ścią.

ESPLANADADziś W ielka Noc I 
Szału nieb. a tra h ja  
W niedzielę wieczór
w ie lk ie  p rem jo w a- , 

n ie  ta á c a
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l  działalności kursów oświaiowycl!
na Pomorzu

Hursy dla dorosłych na wybrzeżu
Od paru lat Wieczorowe Kursy Oświato* 

we dla młodzieży i dorosłych, prowadzone 
przez nauczycielstwo szkół powszechnych — 
zdobyły dla siebie prawo obywatelstwa także 
w pow. morskim. Zwłaszcza od roku 1929 
odkąd sprawy oświaty pozaszkolnej prowa* 
dzi we własnym zakresie Sejmik Powiatowy, 
ktÓTy stworzył dla tej pracy solidne podsta* 
wy finansowe, rozwój tak co do liczby kur* 
sów, liczy słuchaczy, jak i poziomu naukowe* 
go tych kursów — postąpił znacznie naprzód.

W r. szk. 1928*29 w całym powiecie mor* 
skim na wszystkich kursach było około 1000 
godzin nauki. Już w roku następnym 1929*30 
z chwilą objęcia kierownictwa oświatą poza* 
szkolną przez Referat Oświatowy Sejmiku — 
liczba godzin nauki wzrosła do 4014 w 1368 
dniach.

W roku ubiegłym 1930*31, jako drugim 
roku pracy Referatu Oświatowego, liczby te 
jeszcze bardziej wzrosły, wykazując 4358 go* 
dżin nauki w 1453 dniach. Liczba słuchaczy, 
w tym roku doszła do 929, w tern 725 męż* 
czyzn i 204 kobiet, regularnie uczęszczających 
na 36 kursów I i II stopnia.

Liczby te byłyby jeszcze większe, gdyby 
Sejmik mógł przeznaczyć na te cele większe 
fundusze; wiele bowiem gmin bezskutecznie 
domagało się założenia u siebie podobnych 
kursów, lecz dla braku funduszów prośby te 
nie mogły być uwzględniane. Z tego wynika, 
że ludność nasza Kursów Oświatowych po* 
trzebuje i że dla zaspokojenia tych potrzeb 
trzebaby znacznie powiększyć liczbę tych kur* 
sów.

PRACUJMY NAD POGŁĘBIENIEM 
ZNAJOMOŚCI JĘZYKA OJCZYSTEGO.

Je6t to zupełnie jasne. Ludzie dorośli a 
także i większa część młodzieży przechodzili 
tylko szkołę niemiecką. Część tylko młodzie* 
ży zakosztowała trochę polskiej szkoły w 
pierwszych latach powojennych, ale szkoła 
nasza wtedy dopiero się organizowała i nie 
mogła dać wiele. Młodzieniec taki nie zdążył 
się dobrze nauczyć ani po niemiecku, ani po 
polsku. Teraz musi iść w świat, albo do woj* 
ska, albo na kolej, do handlu, do rzemiosła 
itd. Musi władać poprawnie językiem poi* 
skim, musi składać egzaminy czeladnicze itp. 
A choćby i został w domu, przy roli, na każ* 
dym kroku potrzebna mu znajomość języka 
ojczystego czy to we własnem gospodarstwie, 
czy w życiu społecznem, czy samorządowem.

Dla przykładu przytoczymy list, jaki w ze* 
szłym roku napisał jeden słuchacz do swego 
nauczyciela, gdy został wzięty do wojska. — 
Słuchacz ten chodził na kursy w pow. mor* 
skim jeden rok tylko, a już potrafił podobny 
,,, t napisać:

Grudziądz, dn. 19. III. 31 r.
Szanowny Panie Nauczycielu!

Dwa tygodnie temu byłem uczniem 
Twojem, a dziś znajduję się w szeregu 
ATmji Polskiej. Cieszę się bardzo, że 
uczęszczałem na kurs wieczorowy, a to' dla* 
tego, że mogę teraz przynajmniej do ro* 
dziców kilka słów napisać po polsku. O 
gdyby koledzi moji zrozumieć mogli, jaką 
korziść mi dała szkoła kerowana przez 
Pana Naucziciela. Przed rospoczęciem 
kursu niemogłem czytać ani pisać, bo do 
szkoły Polskiej nieuezęszczałem żałuję tyl* 
ko że nie uczęszczałem roku ubiegłego. 
Dziękuję panu Nauczcicielowi i pani Nau* 
czicielce za wszistke trudy i mozoły po* 
łożone dla dobra mego. Proszę pozdrowić 
wszystkich moich kolegów, którzy nieba* 
wem tesz opuszczą tą szkolną. Muszę koń* 
czić bo zbliża się czas do ćwiczeniów.

Z poważaniem 
Józef, Dettlaff.

Listów takich jest więcej. Są one świade* 
ctwem, że praca i poświęcenie nauczycieli ani

Do wiadomości 
zainteresowanym

Ek>m Handlowy Badura i Paluszyński w 
Toruniu, którego specjalnością jest zakup 
i sprzedaż słomy i siana i który został przy­
jęty na członka wspierającego Pomorskiego 
Towarzystwa Rolniczego, staraniem PTR 
zgodził się na dostarczanie Kółkom Roln.- 
czym PTR słomy po cenie o 20 gr niższej 
na centnarze (50 kg) od ceny pobieranej 
przez firmę od nieczłonków Pom. Tow. Roi 
niczego. — O powyższem komunikuje Dy­
rekcja PTR Kółkom Rolniczym, oraz rolni­
kom szczególnie z powiatów kaszubskich, 
którzy odczuwają brak słomy i siana w bie­
żącym dla nich rokii klęskowym.

też fundusze, jakie na te cele daje Sejmik, 
nie idą na marne.

A największe znaczenie Kursy te posiada* 
ją dla rzemieślników. Każdy terminator, czy* 
li uczeń rzemieślniczy według przepisów mu* 
si przed egzaminem na czeladnika złożyć 
przed Komisją Egzaminacyjną świadectwo 
albo Szkoły Dokształcającej Zawodowej (w 
miastach), albo świadectwo ukończenia I i II 
stopnia kursów wieczorowych dla dorosłych. 
Bez takiego świadectwa nie będzie dopuszczo 
ny do egzaminu. Dlatego też na wszystkich 
kursach wieczorowych najwięcej jest termi* 
natorów i też najpilniej się uczą.

W dniu 16 bm. odbyło się w Tucholi nad 
zwyczajne zebranie Pom. Z av. Osadników na 
powiat tucholski zwołane przez prezesa Pow. 
p. Władysława Szpajdę.

Po powitaniu gości w osobach delegata 
Okr. Urzędu Ziemsk. p. Inspektora Kulczyi 
ckiego, zastępcy p. starosty asesora Patyny, 
oraz prezesa Związku Drobnych Rolników i 
Osadników Rolnych p.' Kallety z Kartuz p. 
prezes Szpajda udzielił głosu honorowemu 
prezesowi p. Wojciechowi Pryllowi z Tucholi 
który na tle ogólnego kryzysu gosp. i niskich 
cen za produkty rolne oraz niewspółmiernie

Tegoroczne nieurodzaje na Pomorzu szcze 
golnie na Kaszubach, stały się klęską dla roi* 
nictwa. Daje się odczuwać brak zboża, prze* 
dewszystkiem oziminy oraz paszy na zimę dla 
bydła i koni. Rolnikom najbardziej dotknie* j 
tym klęską żywiołową, z doraźną pot 
mocą pospieszyły władze, przeznaczając dla 
tut. powiatu z Państwowych Zakładów zbo* 
żowo-*przemysłowych 1000 q zboża, który to 
zapas ze względu na wielkie zapotrzebowanie 
■okazał się niewystarczającym. Rozdziałem 
kierował starosta p. Malanowski, uwzględniat 
jąc prośby rolników najuboższych. Z porno*

Dla kolejarza rzeczywiście niepojętnem jest, 
gdy nagle przy wskakiwaniu na stopnie wago­
nu druga noga odmawia mu posłuszeństwa i 
równocześnie odczuwa jakąś niesamowitą szty­
wność w stawach i krzyżu. To są pierwsze ob­
jawy reumatyzmu. ,,Nie mogłem poprostu zro­
zumieć", pisze nam pan A. Buk, Siemianowice, 
Matejki 14, ,,skąd nagle wzięła się taka szty- 

I wność w krzyżu : kolanach. Gdy chciałem jak 
zwykle wskoczyć do ruszającego pociągu, za­
ledwie z wielkim wysiłkiem udawała się utrzy­
mać na stopniu. Początkowo przypuszczałem, 
że przyczyną tego jest zwykłe nadwyrężenie 
mięśni, aie nacierania i rozmaite wypróbowane 
przezemnie lekarstwa nie przyniosły mi żadnej 
ulgi. Przeciwnie! Szczególnie słotne i zimne 
dnie dawały mi się we znaki — bóle były 
wprost nie do zniesienia. Na służbę szedłem 
wówczas iak na tortury. Latami całemi mę­
czyłem się tak okropnie, dopóki pewnego ra­
zu nie zwrócono mi uwagi na Togal. Zawie-

I w tym roku, już począwszy od 3 listo* 
pada rb. Kursy Wieczorowe dla Dorosłych bę* 
dą uruchomione w wielu gminach naszego po* 
wiatu. Niestety wiele gmin, które się o te 
kursy ubiegają, nie będą miały w tym roku 
kursów, ponieważ Sejmik Powiatowy z po* 
wodu wielkich trudności finansowych nie mo* 
że przydzielić wystarczających funduszy. — 
Będzie kursów tych trochę mniej, niż w roku 
zeszłym. Niechże zato w tych gminach, gdzie 
kursy takie będą uruchomione, dorośli i mło* 
dzież tłumnie zapiszą się na naukę i niech ko* 
rzystają z tego dobrodziejstwa i wyróżnienia, 
jakie ich gminę spotkało.

wysokich szacunków osad szczegółowo omó* 
wił bolączki godzące w egzystencję osadni* 
ków wszystkich kategoryj. Mówca podkreślił 
że Rząd przyszedł osadnikom z pomocą w 
różnej postaci. Ulgi te jednak wobec poglę* 
biającego się kryzysu gospodarczego nie są 
wystarczające i tylko rewizja szacunków osad 
anulacyjnych jak i z parcelacji może urato* 
wać osadnictwo przed upadkiem.

Następnie przewodniczący udzielił głosu 
p. prezesowi Kallecie, który przyłączając się 
do wywodów poprzedniego referenta wskazał 
na trudności prawnicze wyłaniające się przy

cy wobec tego mogło skorzystać tylko 540 
rolników, — z których każdy otrzymał po ce* 
nie ulgowej 1 — 2 q żyta.

Zaznaczyć należy, że starosta p. Maląnot 
wski otacza tut. rolnictwo troską i zawsze w 
miarę możności i swych sił spieszy im z po* 
mocą.

Jako dobry gospodarz układa plany na
przyszłość i tak np. — obecnie rozpisał an* 
kietę, w celu zaznajomienia się z zapasem 
paszy w poszczególnych gminach, aby gdy zaj 
dżie potrzeba w'porze zimowej, móc przyjść 
rolnikom z pomocą.

dziony jednak tyloma próbami naturalnie od­
niosłem 6ię z niedowierzaniem i do tego zale­
canego mi leku. Lecz dzięki Bogu dziś nie ża­
łuję doprawdy tej ostatniej próby, gdyż odrazu 
po zażyciu odczułem dobroczynne działanie 
tych tabletek. Wkrótce też powoli bóle ustą­
piły, a teraz już zupełnie pozbyłem się tej stra­
szliwej choroby. Tak więc dzięki Togalowi od­
zyskałem swe zdrowie!-1. Podobne doświadcze­
nia poczyniło tysiące cierpiących, którzy przyj­
mowali Togal przy reumatyzmie, podagrze, 
rwaniu w stawach, bólach w krzyżu, bólach ner 
wowych i głowy, grypie, przeziębieniach i po­
krewnych cierpieniach. Ponieważ Togal w za­
rodku zwalcza te niedomagania, przeto nawet 
w chronicznych wypadkach osiągnięto przy po­
mocy tego środka nadspodziewanie pomyślne 
rezultaty. Nieszkodliwe dla serca, żołądka i in­
nych organów. Jeśli przeszło 6000 lekarzy śro­
dek ten ordynuje, to przecież każdy z zaufa­
niem zakupić go może. We wszvstk. apt.

Nadsyłanie adresów  
Byłych ObroAcOw 

Lwowa z listopada 19181
Towarzystwo badania historji ■obrony 

Lwowa i województw południowo*wschodnich 
uprasza wszystkie PT. Osoby, które w czasie 
między 1 a 22 listopada 1918 r. w jakimkol* 
wiek charakterze brały udział w obronie Lwo 
wa (wzgl. uprasza najbliższe rodziny tych z 
pośród wspomnianych obrońców Lwowa, kfó* 
rzy jńż nieżyją) by w interesie nauki poi* 
skiej i swoim własnym jak najrychlej nade* 
słały pisemnie dokładne obecne swe adresy 
do Komisji Naukowej Tow. badania historji 
obrony Lwowa i województw południowo — 
wschodnich we Lwowie Wałowa 16, 1TI piętro 
drzwi nr. 93. -

Przy nazwiskach b. obrońców Lwowa na* 
leży podać rok urodzenia, oraz o ile możno* 
ści też: odkąd — dokąd, w jakim charakte* 
rze i w jakiem dowództwie, formacji (Gru* 
pie, Odcinku, kompanji itp.) wżgl. instytucji, 
czy organizacji dana osoba brała udział w li* 
stopadowej obronie Lwowa w roku 1918.

Podgórz
— Akademia z okazji święta Chrystusa — 

Króla odbędzie się w przyszłą niedzielę o g. 
7 w hotelu Centralnym pod osobistym kie* 
runkiem ks. Domachowskiego.

— Zebranie Zw. Strzeleckiego odbędzie 
się z okazji pożegnania członków odchodzą* 
cych do wojska dla odbycia służby czynnej 
w niedzielę o godz. 4 w hali balonowej.

Dla oczyszczenia krwi, pijcie rano przez kil­
ka dni z rzędu szklankę naturalnej wody gorz­
kiej „Franciszka-Józef a". Żądać w aptekach
i drogerjach.

rewizji szacunków tych osad, których wiaścn 
ciele są już zapisani w księgach wieczystych, 
a które to trudności mają swe źródła w blę* 
dach popclniotnych przez dawniejsze komisje 
szacunkowe. Mówca podkreśla również fakt, 
że Rząd obecny mimo ciężkiego kryzysu gos 
podarczego i braku środków finansowych przy 
szedł nadto z pomocą osadnikom i w dalszym 
ciągu rozważa nowe ulgi dla osadników. — W  
końcu apeluje do zebranych, by nie dali aię 
bałamucić rozmaitym demagogom partyjnym 
którzy osadnikom nic pomóc nic mogą, lecz 
tylko szkodzą.

Następny mówca sekretarz Zw. Drobnych 
Rolników i Osadników Rolnych p. PnJanek 
napiętnował ostro organizacje polityczno —
opozycyjne, które swą niepoczytalną działał 
nością wyrządziły ogromne szkody drobnemu 
rolnictwu i osadnictwu. Mówca podał kilka 
jaskrawych dowodów tej ,opiekuńczej" zapot 
biegliwości opozycyjnej.

Po dyskusji jaka się po referatach rozwi* 
ńęła przedstaw. O.U. Z. p. Kulczycki dawał 
obszerne wyjaśnienia podkreślając że Mini* 
sterstwo Ref. Roi. opracowuje obecnie projekt 
dalszej pomocy dla osadników kresów zachód 
nich.

Omawiając sprawę Zjazdu Wojew. w Gru 
dziądzu zebrani uchwalili nie wysyłać delegat 
tów i zbojkotować tę imprezę poliłycznotopot 
zycyjną gdyż obecna sytuacja gospodarcza
Państwa jaknajmniej nadaje się na bezpłodną 
gadaninę nie mającą żadnych pozorów rzetel* 
nej pracy dla Państwa i osadnictwa.

Pod koniec zebrania przewodniczący 
wzniósł okrzyk na cześć Pana Prezydenta 
Rzplitej Rządu i Marszalka Piłsudskiego a po 
odśpiewaniu „Boże coś Polskę“ zamknął o* 
brady i . rozwiązał zebranie.

Stanowisko osadników powiatu tucholskie 
go wobec mającego się odbyć w Grudziądzu 
Wojew. Zjazdu delegatów osadnicz. jest najt 
lepszą odpowiedzią na działalność opozycji, 
uprawiającej dzikie harce na terenie, osadnit 
ctwa i posługującej się niewybredną demago* 
gją, obliczoną na posłuch mniej państwowo u* 
świadomych jednostek. Osadnicy rozumie* 
ją doskonale, żc opozycja chcąc ratować reszt 
ki swych wpływów usiłuje zdyskontować ot 
becne prace Rządu na swą korzyść i dlatego 
nie dadzą się chwycić na tę pośledniego ga* 
tanku przynętę, streszczającą się w gadaninie 
pozbawionej wszelkich realnych cech troski 
o byt osadnictwa. Może wreszcie zrozumieją 
specjaliści od opozycji żc działalność ich już 
wzbudziła potępienie wśród szerokich mas.

Po czynach ich poznaliśmy.

n n in u iiiu n iw n iiiiiJ !
Żegluga Rzeczna „VISTULA“

Tel.: 75- Sp. z ogr. odp. al. Ntdbrzezie przystań.

Agentura w Toruniu
utrzymuje stałą codzienną kom unik, tow arow o-pasaierską

Toruń-Warszawa I Toruń-Gdańsk
Do WARSZAWY odchodzą pmrostatKi codziennie o godzinie 6-ej 

i 15-ej.
Do GDAŃSKA odchodzą parostatki codziennie o godz. 7-mej. 

f0BT Przewóz towarów do 50 procent taniej niż Koleją. *94
T a n i,  s z y b K i  p r z e w ó z  o w o c ó w  n a  t a r g  d ó  G d a ń s K a

Osadnicy tucholscy dali odprawę
ludziom złej woli i mącicielom

Droga rzetelnej pracy wiedzie do poprawy położenia wSrOd osadnictwa

Pomoc dla rolników w pow. hoSciershim 
miedzi) rolników rozdzielono 1000 q zboża

W Jaki sposób pewien kolejarz uleczył 
sie z reumatyzmu?
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N o w e
_  Walne zebranie Oddziału Zw. Strzele* 

¿kiego w Nowem odbyło się wieczorem 19 
bm. w lokalu p. Borkowskiego. Zebraniu prze 
iwodniczył prezes Oddziału p. inspektor szk. 
Adrych. Zebrani przyjęli do wiadomości le* 
galizację Oddziału przez Dowództwo 8 okrę 
gu Zw. Strzeleckiego a następnie omawiali 
«prawy organizacyjne Oddziału, 
j ' Podnieść należy zapał do pracy ideowej 
licznych członków Oddziału i tak tych, któ* 
rzy zapisali się jako członkowie czynni i tych 
którzy jako członkowie wspierający podjęli 
S zapałem inicjatywę wiceprezesa obywatela 
Dominika Frydrychowskiego i zdeklarowali 
większe kwoty na umundurowanie mniej za* 
możnych członków czynnych Oddziału. — 

Dzięki temu powiększy się Oddział ćwiczą* 
cych umundurowanych strzelców w Nowem 
do liczby 40. Po przemówieniu prezesa oddzia 
!u obywatela Adrycha wznieśli zebrani trzy* 
knotny okrzyk na cześć Pana Prezydenta 
Rzsplitej i Pierwszego Marszałka Polski Pił* 
sud&kiego, a następnie odśpiewali Rotę.

Kartuzy
Fałszywe monety na jarmarku. W ub. 

tygodniu odbywał się w naszem mieście jar« 
mark podczas którego pojawiło się bardzo du* 
io  fałszywych monet 2 i 5 złotowycb.

— Otwarcie Świetlicy Zw. Strzeleckiego.
!W tych dniach dla Oddziału Związku Strze* 
leckiego w Kartuzach została otwarta „Świet* 
lica“, która jest bogato zaopatrzona w wszel* 
kie kulturalne rozrywki.

— Stała opieka lekarska dla dziatwy szkol; 
jnej. Tutejsza Szkoła Powszechna otrzymała 
stałą pomoc lekarską w osobie p. dr. Borow* 
skiego, który przychodzi codziennie do szkoły, 
by udzielić dziatwie porad i wskazówek, jak 
należy pielęgnować zdrowie.

«— Z życia „Strzelca“. W niedzielę 18 bm. 
Towarzystwo Powst. i Wojaków w Golubiu 
odbyło ostre strzelanie pod komendą p. sier* 
żanta Millera z kom. PW w Kartuzach. — Po* 
zatem odbyły się w ub. niedzielę ćwiczenia Zw. 
Strzeleckiego w Sulminie, które zakończyły się 
zabawą taneczną.

ZaKtad Przyrodoleczniczy i Wypoczynkowy
O s K a r a  W o j n o w s K i e g o  i Dr. m e d , Z. R o e ł l n e r a

w 2tík©ia»»üe¡rn
OTW flBTV CAŁY ROK
Ziołolecznictwo, EleKtreterapja, Hydroterapia. Termoterapia.

Helioterapją.
Prospekty wysyła się na żądan:e. Przyjęcie tylko za uprzedniem zgłoszeniem.

Nieszczęśliwy wypadek w Cukrowni. — 
W dni. 20 bm. wieczorem w czasie przetacza* 
nia wagonów na terenie cukrowni, zostali przy* 
gnicceni przez wagony robotnicy cukrowni Sa; 
dzikowski Piotr i Zieliński. Rannych prze* 
wieziono do szpitala w Chełmży. Naogół 
wśród robotników słyszy się narzekania, że 
teren zładowywania buraków nic jest należy* 
cic oświetlony, przez co praca tam prowadzo* 
na wieczorem i w nocy znacznie jest utrudnio* 
na, a nawet przedstawia pewne nicbczpieczeń* 
stwo dla zatrudnionych przy wyładowywaniu 
buraków.

— Awantura pijaków. W dn. 21 bm. w go* 
dżinach wieczorowych, po otrzymaniu wypła* 
ty z cukrowni, kilku robotników t. zw. „akord* 
uików zabawiało sic przez kilka godzin w re* 
stauracji Mięsikowskiego, racząc się obficie al* 
koholem. W pewnej chwili wśród biesiadni* 
ków wynikło nieporozumienie, a następnie

bójka. W czasie tej awantury zdołano rów* 
nież wybić szyby w składzie p. Szulca. I‘o* 
krwawionyeh awanturników przytrzymała po* 
łicja, osadzając ich w areszcie posterunku 
chełmżyńskiego. Z przykrością należy stwier* 
dzić, że I*szy dzień wypłaty zaznaczył się pi* 
jacką awanturą tych, którzy tak długo oczeki* 
wali na praoę, przymierając nieraz głodem. —• 
Proletarjat pracujący winien uświadomić so* 
bie obecne ciężkie warunki przeżycia i doło* 
żyć wszelkich starań do powstrzymywania się 
od nadmiernego zużywania alkoholu, który 
prowadzi do awantur, aresztów, chorób i oo za 
tero idzie utraty zdobytej pracy i nędzy,

— „Pałka Madeja“. Grono amatorów z 
Chełmży ub. niedzieli odegrało sztukę scenicz* 
ną pf. „Pałka Madeja“. Czysty dochód z przed 
stawienia przeznaczono na dokończenie budo* 
wy przystani wioślarzy.

Programu rad iow e
Niedziela 25 października.

Warszawa: 10.00 Nabożeństwo z Krakowa; 
11.58 Sygnał czasu z Warsz. Obs. Astr., hej* 
nał krak.; 12.10 Urzęd. kom. Państw. Inst. Met. 
12.15 Poranek symf. z Filh. Warsz. zorganiz. 
przez Wydz. Ośw. i Kult. Magistratu ni. st. 
Warsz. wespół z dyr. Koncertów Symf. Wyk. 
ork. filh. pod dyr. Br. Szulca i B. Ginzburg 
(wioloncz.) 14.00 Odcz. roln. „Pierwsze lata 
gospodarki na świeżo objętych Kolonjach“ 
wygł. inż. W. Chmielecki. 14,20 Transmisje 
z Katowic. 15.15 Audycja żołnierska. 15.55 
Program dla dzieci starszych i młodzieży: a) 
„Co się dzieje na świecie“, tygodnik radj. w 
opracowaniu J. Milewskiego. b) djalog pt.

„Jak rządzimy w naszej szkole“, pióra II. La* 
doszu. 16.25 Muzyka z płyt gramol. 16.55 
Kom. Tow. do Zachęty Hodowli koni w Poi* 
sce. 17.00 Muzyka z płyt grainof. 17.30 „O 
ojcu pszczelarstwa polskiego“ wygł. p. K. Ba* 
jorek. 17.45 Koncert popołudn. Wykonawcy: 
Ork. Reprezent. P. P. m. st. Warsz. pod dyr. 
Al. Sielskiego, J. Popiel (bas) i L. Urstein 
(akomp.) 19.00 Rozmaitości. 19.25 Muzyka z 
płyt gramof. Ork. E. Lorand. 19.45 Słucho* 
wisko pg. noweli II. Sienkiewicza pt. „Pójdź* 
my za Nim“. 20.15 Koncert popul. Wyk.: Ork. 
P. R. pod dyr. J. Ozimińskiego, W. Łozińska 
(sopran) i L. Urstein (akomp.) 20.00 Kwa* 
drans liter. — Fragment z pow. („Dzień dzi* 
siejszy“) Z. Kossak*Szczuckiej pt. „Sentymen* 
talny szofer“. 22.45 Recital skrzypcowy i. 
Weissenberga. Na fort. tow. L. Urstein. 22.40

Giełdy
Warszawskie notowania 

walutowe.
z dnia 23 X 1931 r.

Tranzakeje Sprzedaż Kupno
WALUTY.

Dolary St. Zjedn. . . .  8 86.50—8.84.50
DEWIZY.

Belgja » . % ...................... 125,40-125,09
Białogród . . . . . . . .  —
(idnósfc
Holandia 361.50—360.6C
Kopenhaga.................. ....  —
Londyn 3515—35 06
Nowy York . . . . . . .  8,915—8,895
Nowy York telcgr. . . . . .  8.92—8,90
Pary* . . . . . . . . . .  3511—35.02
P raga . . . « . » * • • •  —
Sztokholm . . . . . . . .  —
Szwajcaria . . . . . . . .  175.10—174,67
W ło c h y ....................................  —
Berlin (w obrotach nieofic.) • . 209.00

N o to w a n ia  z ie m io p ło d ó w  
w  P o z n a n iu

Dostawa bieżąca, parytet Poznać, banda) 
hurtowy

ca 100 kg. z dn. 23 X. 1931 r
żyto nowe suche
P szen ica .................. ....
Jęczmień . . . , .

„ zwycz. przemiał 
Owies pastewny . . *
Mąka żytnia . . .

V „ 65% . ►
„ pszenna 65% . . 

Otręby żytnie . . . .
„ pszenne . . » 

Rzepak
Ziemniaki jadalne . . 
Groch Wiktorja . . . .
Słoma prasowana . ,

22.25— 22.50 
22 00-22.51’
25.50— 26.50
21.25- 22.25
21.25— 22.25

33.50— 3 l,5o
33 00 - " ).0C 
13.50 i,25
12.25- 13,25 
29,00- i 0.00
2,50- > 80 

21,0C—' 00

Urz. kom. Państw. Inst. Met. i kom. nołic. 
22.45 Wiadomości sportowe. 23.00 Mu/; i lek* 
ka i tan.

13.05 Poznań. Koncert południowy,
14.20 Katowice. Muzyka góralska.
16.40 Kraków. „Miejski dom wycieczkowy 

w Krakowie“ — wygł. dr. Witold O: i ra wski.
17.15 Kraków. „Polski węgiel w Ang; “ — 

wygł. dr. Wiktor Ormicki.
18.30 Poznań. Koncert popołudniowy.
19.25 Kraków. „Chłop i robotnik w naszej 

literaturze“ — wygł. p. A. Polewka.

4

s. p.

m

Bogusław Partyka
Porucznik Dywizjonu Pomiarów Artylerii

zaopatrzony św. Sakramentami zmarł nagłe dnia 22-go października 1931 
roku. Pogrzeb odbędzie się dnia 25-go października o godz. 14 z domu 
żałoby przy ulicy Pułaskiego w Podgórzu. W zmarłym tracimy nieodżało­
wanego Kolegę. Cześć Jego pamięci.

Dowódca i Korpus Oficerski
Dywizjonu Pomiarów Artylerji.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 26-go paz'dziernika 1931 roku o godz. 
8-mej w kościele parafjalnym w Podgórzu. 1871

W naszym rejestrze statków morskich liano i 
wych zapisano dnia 20 października 1931 r.: 
a) pod No. 1 przy statku „Kraków", — właści- 

c.el: Polskie Towarzystwo Żeglugi Morskiej 
„Sarmacja” Sp. z  ogr. odpow. w Gdańsku: 
Statek wvkreślon«o z powodu zatonięcia;

b) pod No. 2 przy statku „Józef Piłsudski" 
właściciel: Polska Lima Okrętowa P. N. C„ 
Spółka Akcyjna w Warszawie, Krakowskie
Przedmieście 7 . ------- Statek wykreślono z po­
wodu utraty praw polskiego statku handlowe­
go morskięgo;

c) pod No. 4 przy statku „Lwów" — właśc ciel: 
Rzeczypospolita Polska, zastąpiona przez Mi­
nisterstwo Przemysłu i Handlu — Departament 
Marynarki Handlowej. — Statek wykreślono 
z powodu utraty praw polskiego statku han­
dlowego morskiego. 1861
Gdańsk, dnia 20 października 1931 r.

Urząd Marynarki Handlowej przy Komisarzu 
Generalnym Rzeczypospolitej Polskiej w Gdańsku.

W r ó c i ł e m
i r .  walfa-SKrzQülcwski
lekarz chorób serca
doznań, św . Marcin 66. tel. 12-75

q godz przyjęć llVa—2 i 6—7 1862

W rejestrze handlowym wpisano przy firmie Dome­
ny Pomorskie Spółka Akcyjna Toruń. Uchwałą Wal­
nego Zebrania akcjonariuszy z dnia 28 marca 1931 r. 
zmieniono brzmienie £ 9 i 17 statutu. 1869

Toruń, dnia 26 czerwca 1931 r.
Sąd Grodzki-

Leżanki, materace, garnitury 
wykonuje — naprawie — de* 
koruje wy jeżdżą poza Toruń 
Żuchowski, mistrz tapicerski 

Kopernika 16.

Członek Zw. Pow. i Woj. 
nrzy D. O. K. VIII. Inw. 
Woj., któremu rentę wstrzy* 
mano, prosi o ja Kiekol wieli 
zajęcie, przy całSowitem 
woinem utrzymaniu sa 
minimalnem wynagrodze­
niem. Miejscowość oboję 
tna. Łaskawe zgłoszenia do 
Adm. Dnia Pom. L. 1873.

M a w r i a r m i a  i  ' € w w & i e r m i a
L. Płocińskicgo 1873

I n o w r o c ł a w ,  u l .  J i r ó l  J a d m i ć i  3 *
tcl. W domu Motela de Romc tel. 385,

śniadania od godz. 7.30 rano, codziennie 
świeże ciastka i śmietanę bitą. aromatyczną 
kawę, dobrą czekoladę, herbatę i t. d. — 

Ceny bardzo przystępne. ■ ■ Ceny bardzo przystępne.

PRZETARG PRZYMUSOWY. Nieruchomość poło­
żona w Zdrojewie i w chwili uczynienia wzmianki o 
przetargu zapisana w księdze gruntowej Zdrojewo, 
tom IV karta 77 na imię Adama i Marjanny Laudów 
w Osiu powiat Świecie na mocy ogólnej wspólności 
majątkowej zostanie dnia 6 lutego 1932 r., o godz. 1U 
przed południem wystawioną na przetarg przymusowy 
w drodze egzekucji pokój Nr. !. Nieruchomość Zdro- 
iewo tom IV karta 77 wpisana jest pod art. 10. 199, 114 
matrykuły podatku gruntowego i Nr. 50 podatku bu­
dynkowego i ma następujące oznaczenie: katastralne: 
dom mieszkalny z stajnią, podwórzem i ogrodem do­
mowym, oddzielnią remizą, stodołą i chlewem ora/ 
łąki w nizinie pastwisko, rola, karta mapy 1, 4 posiada 
parcele 227/150, 131. 164, 165. 181, 81, 77, 231/150, 
245/150, 476/185 477/182, 478/183. 472/188, 473/184.
0 łącznej powierzchni 10,13,80 ha, czysty dochód jako 
podstawa podatku gruntowego 6,97 tal. o wartości 
użytkowej ako podstawy podatku budynkowego 
60 mk. Wzmiankę o urzetargu zapisano w księdze 
gruntowej dnia 15 stycznia 1931 r. Niniejszem wzy­
wa się wszystkich, których prawa w chwili zapisania 
wzmianki o przetargu nie były w księdze gruntowej 
uwidocznione, aby 6ię z niemi zgłosili najpóźniej w 
dniu przetargu, przed wezwaniem do wnoszenia ofert
1 prawa te uprawdopodobnili, gdyby wierzyciel im prze­
czył. W razie niezastosowania się do* powyższego we­
zwania, prawa te przy oznaczeniu najniższej oferty nie 
zostaną wcale uwzględnione a przy rozdziale ceny ku­
pna dopiero po roszczeniu wierzyciela i mnych pra­
wach. Tych, którym służy prawo sprzeciwienia się 
przetargowi, wzvwa się, aby orzed udzieleniem przy­
bicia targu oostarali się o umorzenie lub zawieszenie 
p-ietępowania, gdyż inaczej prawo odnosić się będzie 
zamiast do nieruchomości, tylko do uzyskanej cenv 
kupna. t87Q

Nowe. dnia 7 października 1931 r,
3. K. 1/31. Sąd Grodzki

A k u s z e r k a

Cel na Dolacińska £
Chrobrego 10, mieszkań e 5  BYDGOSZCZ
przyjm. zamówienia i udzielam porad każdego czasu.

oneitiiA nosu
a m e  rys.) strzelający z 
rnetalo\v\ęh naboi do celu. Pa­
ten t Nr. ¿295. Be* pozw olenia.
Ceno tylko zl. 12.— (zam. 35). ____
ICO naboi mosiężnych a la rm o w y ch  zl 3,— Futerał skórkowy 
1,85. 2,50. 3,50 5 zł. Wysyłamy za zaliczeniem pocztowem. 
noszta przesyłki płaci kupujący. 8o4
d/Tow. „KONYRh” Warszawa Sienna 37/DP. 

Firma eflzyst.od rokp 1900-
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Zawiadamiam niniejszem moich P. T. Klicn* 
tów, iż posiadam Większy wybór objektów okazyj* 
nych, poleconych mi do sprzedaży.
Dom w śródm ieściu 4 piętrowy
z piekarnią i dwoma składami, natychmiast do sprze* 

dania, bardzo tanio ze względu na długi. 
Dom ładny na przedmieściu Gc yni z restau* 
racją i składem kolonjalnym do sprzedania tanio 

przy małej wpłacie gotówkowej.
Z powodu wyjazdu natychmiast do sprzedania przy 
małej wpłacie gotówki dom 2 piętrowy z p la ­

cem 1400 m.
Z braku gotówki na prowadzenie składu do sprze* 

dania 5 domków z piecem 500 m.  
Skład kolonialny bardzo tanio do nabycia. 

Plac w śródm ieściu przy głównej ulicy z po* 
wodu wyjazdu zaraz do sprzed, przy małej wpłacie. 
Niebywała okazja! Skład kolonialny z re ­

stauracja za 12,000 złotych.
Kupno—sprzedaż domów, willi i majątków 

jak również wynajem lokali sklepowych, biurowych 
i mieszkań prywatnych, i t. d.

Biuro Pośrednictwa Dominik Kirawa
w  Gdyni, ul. Starowlejska nar. Podjazdowej 
w podwórzu II piętro. Telefon 1320.

\Vawrz>niec Jankowski, st. referent wojew. w To­
runiu przy ulicy Bydgoskie! nr. 84, wniósł przez pełń 
adw, Dr, Wiśniewskiego w Toruniu o wywołanie w 
celu pozbawienia mocy listu hipotecznego, utworzo­
nego dla hipoteki z tytułu pożyczki w kwocie 10.900 
mk. niem. z 5% odsetkami rocznie, zapisanej w księ­
dze wieczyste1 nieruchomości Czemlewo wykaz 1. 38 
w oddziale III. [ od nr. bież. 6 na rzecz firmy Immo­
bilienverkehrsbank Steglitz-Merlin sp. z ogr. por Ber­
lin Friedenau, Posiadacza powyższego listu hipot. 
wzywa się, by najpóźniej w terminie wywoławczym, 
który wyznacza się na dzień 3 lutego 1932 o godz. 9 
zgłosił się na sali nr. 21 w niżej podpisanym Sądzie 
swe prawa i przedłożył tenże dokument, gdyż w prze­
ciwnym razie rzeczony list hipoteczny zostanie pozba­
wiony mocy. 1865

Chełmno, dnia 15 października 1931 r.
3. F. 4/31. Sąd Grodzki.

PRZETARG PRZYMUSOWY
/ ’ Dnia 27 października 1931 roku o godzinie 9-tej 
przed południem sprzedawać będę przy uL Chełmiń- 

Skfej 10 najwięcej dającemu za natychmiastową zapła­
tą: Aparaty do odciągania piwa, beczki, flaszki od pi- 
!wa* wóz i inne przedmioty. O godz 10-tej przy uL 
Bydgoskiej nr. 78: urządzenie pokojowe. O godz. 11-tej 
u Sądeckiego urządzenie rolnicze, samochód, kanapę, 
'fotele, maszynę do szycia, stolik, 20 szumprów i 5 
‘kołder.
(—) Kozak komornik sądowy w Toruniu, Kościuszki 5,

1MEBLE
Kamy pą iltłailzie meble mtoi«.
Niezmiennie wielkim jest wybór.
Powszechnie uznane jako niskie są ceny nasze. 
Przyznajemy na życzenie załatwienia w spłatach. 
Transport bezpłatny. Jesteśmy specjalistami na 

kompletne urządzenia mieszkaniowe.
W y r ó b  p o ls K i  U s łu g a  p o ls K a

Już jest otwarta wystawa na Langermarkt 33-

M o b e lh a u s  F i n g e r h u t
Dancig, MłlchKannengasie 16. 1424

W rejestrze handlowym przy firmie Przedsiębior­
stwo Budowlane i biuro techniczne Franciszek Sznei- 
der wpisano: Firma wygasła. 1868

Toruń, dnia 1 lipca 1931 r.
Sąd Grodzki.

Kuchnia
sa 30 zł, dwa łóżka z 
materacami za 50 zł, stół 
rozsuwany za 20 zł, i inne 
drobne rzeczy sprzedam 
Mili, ul. Groblowa 6, Ul p 
lewo.

Zanim
k u p i s z  no we ,  zajdź do 
„Okazjopolu“ obejrzeć uży* 
wane jadalnie sypialnie, po* 
jedyńcze meble jak łóżka, 
stoły, szafy, lustra, rowery, 
maszyny do szycia, patefo* 
ny, siodła oficerskie przepi* 
sowę, elektroluxy do odku* 
rzania, futra, płaszcze, ubra* 
nia, obuwie, powózka paro* 
konna, sortownicc do kaszy, 
teodolit uniwersalny, opalo* 
graf oraz wszelkie używane 
rzeczy za bezcen. „Okazjo* 
pot“ Grudziądz, Płac 23 
Stycznia 23 w podwórzu.

Znakomite
śniadania i objady rewc* 
lacyjnic tanio smaczne, 

obfite jak na sutem 
weselu p o l e c a
„ P R O B U S “

Bydgoszcz Stary Rynek 5 
Punkt spotkania się przy* 
jezdnych i znajomych.

502

Dla 1 lub 2 panów, ładny, 
duży i słoneczny

pokój 640
do wynajęcia. Gdańsk, Gr. 
Muhlengasse 16, 2 ptr.

FSaszyng
męska krawiecka, szewska 
słupkowa, do reparacji szew* 
ska j „Ago presa“ tanio do
sprzedania. Zgłoszenia: Ro« 

gucki, Przy Rzeźni 4*

NOOI
w i e p r z o w e
z kapustą i pure 

poleca 907

„HUNGARJA“
Toruń, Prosta 15/17-

Od najmą
2 umeblowane słoneczne 
pokoje. Elektryczność ku* 
chenka gazowa, oddzielne 
wejście wiadomość „PAT“ 

Toruń.

motor F. N.
motor.balony elektryczność, 
model turystyczny, 800,— 
złotych — Gdynia, Szkoła 
Morska.

Książki
Wydawnictwa Pamiątkowe* 
go P. W. K. 5 tomów za* 
miast zł. 250,— sprzedam 
za zł. 175,—. Oferty „Ga* 
zeta Morska4* Gdynia.

Przysposabiam do egzami* 
nów, udzielam szybko grun* 
townic za 15 zł. miesięcznie

lekcji:
rancuskicgo, angielskiego, 
niemieckiego, gry na forte- 
p anie. Adamska, Sukien* 
nicza 4, II. 383

Kapelusze
damskie, męskie, słomkowe, 
filcowe czyści, prasuje, ta* 
sonuje, farbuje* E. Króli*„ 
kiewicz, mistrz kapelusz* 
nicki, Mostowa 30. 977

Z G R U D Z I Ą D Z U
PRZYMUSOWA LICYTACJA

odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 11-tcj przed po­
łudniem w Krzywce. Sprzedawać się będzie najwię­
cej dającemu za gotówkę: zbiory z 7 mórg żyta i 25 
kl. torfu. Zbiórka licytantów przed gospodarstwem p. 
Kowalskiego w Krzywce. Następnie o godz. 14-lej po 
południu w Plesewie sprzedawać się będzie: 1 wóz 
roboczy. Zbiórka licytantów przed gospodarstwem 
p. Ebnóthera w Plesewie.

Egzekutor powiatowy pow. grudziądzkiego.

PRZYMUSOWA LICYTACJA
odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 10-tej przed połu­
dniem w Bliźnie. Sprzedawać się będzie najwięcej da­
jącemu za gotówkę: zbiory z 29 mórg pszenicy, z 7 
mórg jęczmienia, z 5 mórg owsa, z 18 mórg żyta, 
z 2 mórg grochu, 5 kłów, 1 stadnika, 1 stóg siana, 1 
źrebaka, 2 cielaki, 4 warchlaki, 1 byczka, 5 jałówek 
i 6 prosiąt. Zbiórka licytantów przed sołectwem w Bli­
źnie. Następnie o godz. 12-tej w południe sprzedawać 
się będzie w Rywałdzic Król. 3 jałówki, 4 krowy i 1 
stadnika. Zbiórka licytantów przed sołectwem w Ry- 
wałdzie Król.

Egzekutor powiatowy pow. grudziądzkiego.

PRZYMUSOWA LICYTACJA
odbędzie się dnia 27 bm. o godzinie 9,30 przed połu­
dniem w Hanowie u p. Rozalji Pałki. Sprzedawać się 
będzie najwięcej dającemu za gotówkę: 4 tuczniki. 
Następnie o godzinie 12-tej w Piaskach sprzedawać 
się będzie: 2 świnie, 1 źrebaka, 5 cielaków, 11 warchla­
ków, 1 krowę, 2 jałówki, 7 prosiąt, zbiór z 33 mórg 
żyta i z 38 mórg pszenicy. Zbiórka licytantów przed 
sołectwem w Plaskach.

Egzekutor powiatowy pow. grudziądzkiego.

PRZYMUSOWA LICYTACJA 
odbędzie się dnia 27 bm. o godzinie 11-tej przed po­
łudniem w Szynwałdzie. Sprzedawać się będzie naj­
więcej dającemu za gotówkę: 2 krowy, 2 świnie, zbio­
ry z 10 mórg pszenicy i 10 mórg żyta. Zbiórka licy­
tantów przed sołectwem w Szynwałdzie. Następnie
0 godzinie 13-tej sprzedawać się będzie w Szembruku 
zbiory z 15 mórg pszenicy, z 35 mórg żyta, 1 kanapę
1 kultywator, 1 pług, 2 konie, 1 wóz, 1 sieczkarkę i 1 
maocż. Zbiórka licytantów obok mleczarni w Szem­
bruku.

Egzekutor powiatowy pow. grudziądzkiego.

1(7 sobotę, d. Z h . b m  rano.
otwieram 300

Wielki JltagazynP o r c e l a n y ,
ifaßansu, fxkla i Sprzętów  

M uekennyck
w  G r u d z i c ą d z n .  p r s i j  u l .  f t o r e f  2 3

‘d & u ä o t e tn i  i  d o ś i r i a d c z o m /  n> t c i  G r a n i u  / a c f i o i r t c c .  
s t t f r a n i c n i  m o i m  G ę d a i e  a b y  ^ r a n o i v v i q  ÚT. C l i e n t e l e  p o i ł  
ñoxtJem  rrztóiędcrn zadnrrolżć. tJrofnqc o losRawe rczględy, 

G r e ś l f  s i ę  x  i v i i r a x a n i í  p o i r a x a n i a

J l a  o t w a r c i e  s p e c j a l ­
n i e  x n i x o n c  c e n y  F F F

Seweryn fxubarga

D E N T Y S T A
Witold Zyczkowski
(specjalna pracownia zę* 

bów sztucznych) 
przeprowadził się na

ul.MarszaUa Fecbo Nr. I.
Grudziądz. 1 8 3 3

Plisowanie
modne 1 Plisuję najtaniej! 
Dla uęzenic ulgi. Gawęcka. 
Grudziądz, Sienkiewicza 8.

i55o

Nie
jesteś zadowolony zc swego 
krawca? Idź do J. Tyńce / 
kiego Grudziądz, Toruńska 

14* (w podwórzu), 1469

S z u je
bieliznę, robię ręczne mc* 
reżki, przyjmuję reparacje 
tanio. Gr 37*
Grudziądz, Ogrodowa 33, 

I5®1 III. prawo.

PRZETARG PRZYMUSOWY
W poniedziałek, dnia 26 października 1931 r. sprze­

dawać będę w drodze przetargu przymusowego więcej 
dającemu za natychmiastową gotówkę: w Grudziądzu 
przy ul. Koszarowej 29 w biurze moim o godz, 10-tej 
1 maszynę do pisania tóąrki „Remington“.

(•—) Zielniewicz, komornik sądowy w Grudziądzu.

PRZETARG PRZYMUSOWY
W poniedziałek, duia 26 października br. o godzi­

nie 10 sprzedawać będę za gotówkę więcej dającemu 
przy ulicy Lipowej 1: 1 lustro; o godzinie 11 przy 
ulicy Lipowej 59; bufet, kredens, 2 stoły, 6 krzesał, 
fortepian, biurko z iotclem, szafę do książek, 2 ka­
napy, 2 fotele, dywan, lustro, zegar roczny i platformę. 
O godzinie 13-lcj w Nowych Mostach u p. Kulerskicgo: 
maszynę do szycia, zegar ścienny, wirówkę i warchlaka.

(—) Dobrzański, komornik sądowy w Grudziądzu.

. PRZETARG PRZYMUSOWY
W poniedziałek, dnia 26 października 1931 r. 

sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowego 
najwięcej dającemu za gotówkę o godz. 10-tej w Li­
sich Kątach u p. Bondta: 8 świń, £ warchlaków i zbiór 
r. 5 mórg żyta. O godz. 10,30 u p. Kęsika w Lisich 
Kątach: muszync do szycia. W Dusocinie: wirówkę, 
maciorę, świnię, magiel, 2 bryczki, 15 kur, wagę 
dziesiętną, knur, 5 warchlaków, około 6 fur pszenicy, 
około 2 fury gorczycy. 15 gęsi, 75 ctr. żyta w słomie, 
72 ctr. pszenicy w słomie, 3 jałówki. Zbiórka licytan­
tów o godz. 13-lcj przed szkołą. O godz. 14-te; w 
Zarośiu u p. Wnuka: zbiór z 2 morgów żyta. O godz. 
15-tej w Leśnice, ie u p. Kanieckiego: zbiór z pół morga 
jszeoicy i 3 mórg żyta.

(—) Kowalski, komornik sądowy w Grudziądzu.

Ż e g l u g a  R z e c z n a  „ V i s t u l a
Sp. x ogr. ocłp.

Agentura w Grudziądzu
Tal. 472. Biuro I przystań nad Wista Tel. 472. 
Regularna codzienna M njatow arow o-pasożeraka

Warszawa *Orodzląóz-OóańsK-(idpla
ndiairi ołołimu/i 1)0 Gdańska i Gdyni o godz. 14-ej UOJfiZO OiailUlW. Do Warszawy „ 2 1-ej

Stawki za przewóz od 30 do 60,  ̂niżej zwykłych stawek kolejowych. 
Najtańszy i najszybszy przewóz towarów. 207

Dogodna komunikacja na ranne targi do Gdańska.
Dla wycieczak turystyczny*!* specjalne zn iik r

81 Miejsce spotkań d la  przyjezdnych ■

3
O RESTAURACJA WSTIA3 G R U D Z I Ą D Z fi,A
O Plac 23 Stycznia 19 — Telaf. 735 a
3 Obiady z 3 dań 1,20. Gorące potrawy oraz na­

poje wszelkiego gatunku o każdej porze dnia. 
Lokal obok przystanku tratnw. 5 min. od dworca.

m
W

0

* Kolacja 4 la carte Jul «w19 od 80 gr. począwszy 8 2 7 * m
iy%

w łaśc.: J ó z e f  G r z e s z k o  w i a k

m m | Miejsce spotka* d la  przyjezdnych ■

Każda Polka
298

zaopatruje się w nei 
tańsze i najzdrowsze

Przystań wszystkich autobusów 
Stacja benzynowa ..P O Ł M1 N“

—  P o c z e k a l n i a  z  W e t e p K

PRZETARG PRZYMUSOWY
W poniedziałek, 26 lun. o godzinie 9;39 sprzedawać 

będę w drodze prze ta gu przymusowego za gotówkę 
najwięcej dającemu w ‘¿iewałdzic; większą ilość zboża 
(pszenicy) grochu, jęczmienia i owsa. Zbiórka rcflck- 
tantów przed Dworcem,

(—) Maćkowiak, komornik sądowy w Grudziądzu,

Pończochy
w wielkim wyborze po cc 
nach fabrycznych poleca 
Troclia, Grudziądz, Toruń* 
>ka 12. Gr.1550

Dobrze umeblowany

202 pokój
do wynajęcia. Grudziądz, 
Ogrodowa 3‘), 1 ptr. lewo.

Z powodu wyjazdu

S p r z e d a ję
maszynę do szycia nożną, 
patefon z plytadii, dywan, 
łóżko i różne ’rzeczy do* 
mowę. Zgłoszenia Farbiarnia 
Chemiczna, Gdynia, ulica 
Chrzanowskiego.

produktu wiejskie
tylko w składzie

Ziemianek Polskich
przy ulicy Wybickiego 25

Pokoju
umeblowanego oddziclnego 
lub na poddaszu poszukuję 
Zgłoszenia do „Dnia Gru* 
dziądzkiego" pod 305.

Pracowni«!
sukien i okryć damskich 
Grudziądz Mickiewicza 8. 1. 
ptr. wykonuje wszelkie nra* 
cc wchodzące w zakres kra* 
wiectwa damskiego. Geny 

pizystępne.

Dwóch lokali
na mieszkanie i biuro po 
3—4 pokoi w jednej ka» 
inicnicy w śródmieściu na 
wysokim parterze lub I. p.. 
jasnych, wejście frontowe 
wszelkie wygody oraz in* 
stalacje elektryczne poszu? 
kuje poważna firma, Zglo* 
czenia Administracja „Dnia 
( irudzia.dzkiego“ dla; „Lo: 
kal biu rowo*micszkaniowy“.

02228411
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do tego stosowne 
chodniki we wszystkich 
szerokościach

Wielki wybór we wszystkich wielkościach:

DYW ANY
Bookl
Ręcznej roboty 
Wełniane 
Pluszowe 
Kokosowe 
Horsa 
Linoleum

Chodniki Kokosowe szerokości do 200 cm. dla całycb 
ubikacji.

Maty Japońskie, szczotki do froterowania szczotki 
„Mop“, olei do odświeżania mebli.

Zasłony perłowe w pięknych kolorach 
Szyny mosiężne schodowe również chodnikowe pręty 

mosiężne.
Listwy złote, ochraniacze drzwi, chodniki i obrusy 

z płótna woskowego.
Linoleum we wszystkich kolorach i szerokościach sta­

le na składzie o bezkonkurencyjnych cenach. 
Tapety w wielkim wyborze, na które udzielam 10—30 

proc. rabatu.
Wzory chętnie do dyspozycji Szan. Klijentcli.

P. M A R S Z L E R
Grudziądz, tel. 517, Plac 23-go Stycznia 18.

Gr, 214. (1055

'
Przyjmuję wszelką pracę k u ś n i e r s k ą  

i wykonuję solidnie i tanio

K R O T O S Z Y Ń S K I
Grudziądz, drobiowa 18, dawn. Ogrodowa 7. 139s

LUSTRA
szlifuje i odnawia zużyte. Lusterka torebkowe 

i kieszonkowe stale na składzie.

Pom orska Szllfiernla Szkła 
1 Fabryka  Luster

G rudziądz. PlicRlc w ieża 19. (obok poczty]Autopomoc
Grudziądz, Tuszewska Grobla 3-7

Dworzec Autobusowy
p o s i a d a  9372

części zapasowe do samochodów
Ford, Essex, C hew rolet 
A ksesorja , Oliwy, O pony

K u r s  s t e n o g r a f i i
drogą korespondencyjną trwa dwa miesiące. 
Podręcznik dostarcza się. Każdy może sw o­
bodnie nauczyć się u siebie w domu. Metoda 
uproszczona bardzo łatwa. Opłata za kurs do 
wyuczenia wynosi 20,—  zł. Po ukończeniu 
świadectwo. Na odpowiedź znaczek załączyć.

7,0 K. Barra
Grudziądz, ul. H alo  Groblowa nr. 11

Prawdziwa
okazja!

Sprzedaję korzystnie aparat 
fotograficzny 18/24 kompl. 
Obuwie męskie, damslcic 
i dziecięce w wielkim wy« 
borze. Wirówki do mleka, 
kanapy, szafy orzechowe, 
sosnowe, łóżka mebl. i że* 
laznc, rowery damskie i mę* 
skic, maszyny do szycia, 
płaszcze i zimowe i wiele 
innych przedmiotów. 1318

Sklep Okazyjny
Grudziądz

ul. Narutowicza nr. 2».

Z|BY
sztuczne w zlocie i kauczu* 
ku, Dentysta JACOBSON, 
Grudziądz — Plac 23 Sty» 
cznia 23, II ptr. Bezbol. lc« 
czcnic. Gr23S<

K o k s  i W ęgiel
najkorzystniej dostarcza pod gwarancją wagi 

i jakości

W łasn e sk ła d y  i a u ta  tięża t.
Telef. 16.17 i 18-09 Składnica 18-26

Z B Y D G O S Z C Z Y
n a «f*ranurc *«iJ f t o r s y s B i q

■

C
O *

i ł « w c * c
¿ o m » « * «

Tw**d W*l*rma watolin!* 
}>0 ,— 75.— 5P.—
s * .-  **•

U t>  r a m i a

kam ganmodn .d a a .ig rą n *  
190— 92.— M .—
39.— **•

k l a s z c z e
danuftie

Ceorg*tt*-Ryp* 
w futrz. kołu.

160. -  ns.— a«.— 
39.— Mt.

( f ia * * * * *
n a ç « W «

Ulał*r-FIau** . 
w modn. kolorach 
96. -  69. -
3X.— Mł.

tntMMMtM
d a m s f t t e

Oagonal-Tw**d
tlag.wyk.zfnt.ob*.
195.— 168—128. -
09.— *i.

¿ P a lta
iiM S iW eW*lut-Bib*r eter. ikoljaka.ifut.kol.

115.— 89.—65.—
90.— *i.

Bogaty wybór kon. 
fekefi dziecięctj po 

bardzo nlakleb cenach

„Źródło'
KONFEKCJA DAMSKA. MĘSKA l DZIECIĘCA

jg t fd d O T » « , 3>h«dq (d a ro w . TO )
■W* Dla pp. urzędników spejalna zniżka cen ! "PB

UWAGA! *1 1̂ W T  UW AGA!
Chcesz mieć założoną instalację elektryczną fachowo i korzystnie, śpiesz na

Ul. Śniadeckich Nr. 3 (przy Gdańsk:ej) 
do

Zakładu Elektrotechnicznego
właściciele: W. TYBORSKI I J. CIEŚLA

........................... -  1 ... =  O b s ł u g a  f a c h o w a !
Ładowanie akumulatorów. 492 Wszelkie naprawy.

403Herbata firmy

WASSILY PERLOFF
jest jedyną herbatą o wysokiej jakości, wyhodowana w najlepszych plan 
tacjach Azji. Trzy zalety

aromat, smak i naparzenie,
połączone są razem tylko w herbatach W A S S I L Y  P E R L O F F  

Poszlijcie dziś jeszcze do swego kupca, żądając wyraźnie herbaty
W A S S I L Y  P E R L O F F

=w oryginalnych opakowaniach Mo •, 36, 140, 1 4 * = = =

INSTITUT POLYTECHNIQUE
66, B- Exelmnns, Paris <W»)

Wyższa Szkoła Techniczna nau­
czająca syst. korespondencyjnym -

Rok założenia 1920.

SEKCJA POLSKA
(jęz. wykładowy — polski)

Przyjmuje się zapisy kandydatów na wydziały

I. Elektrotechniczny
(dyplomy Montera, Technika i Inżyniera)

li. Inżyniersko-Budowlany
(dyplomy Technika i Inżyniera)

Program oraz warunki przyjęcia wysyła się
na żądanie. 7785

Spricslaź drewna.
Nadleśnictwo Państw ow e Bydgoszcz sprzeda 

naiwięcej dającemu dnia 29 października 1931 r, 
o godz. 9-tei w lokalu p. W ęglarskiego w Bydgo­
szczy ul. Kujawska 27 drewno użytkowe i opało­
we x leśnictwa Biedąszkowo i Przyjez erze.

Warunki sprzedaży O-resl się przed licytacją. 
Płacić należy natychm. isl; w dniu licytacji.

Nadleśniczy Państwowy,

PIWO OKOCIMSKIE
w butelkach i syfonach oraz 
piwo drozdowskie i p i l z e ń s k i e  

1725 oryginalne poleca ■RnHRDBRBH

WŁ, NOWAK, Repr. Bros. i kocim
Bydgoszcz, Jackowskiego 4/6 teł. 150

Darmo FUTRA Darmo
nikt nie da, jednak s p e c j a l n i e  najniższe 
ceny umożliwią kupno takowego jak: płaszcze, 
błamy i różne skórv na obsady tylko w firmie;

CENTRALA FUTER
Tcl. 865, B YD G O SZC Z Dworcowa 53 
W a sn a  pracownia kuśnierska na 

m ie jsc u  404

UWAGA S UW AGA!
z dniem dzisiejszym otworzyłem

Zakład art. fotograficzny
w BYDGOSZCZY przy P acu W olności 1.
polecam sx* miłośnikom fotografji — Zapewniam 
wykonanie bardzo solidne i po niskich cenach.

Wtaść: JAI3 ZAREMBA

o d  zł 1.800
począwszy poleca 

w pierwszorzędnem 
wykonaniu i w wiel­

kim wyborze
Fabryka Pianin

1.SIIIEIFEll
Bydgoszcz

Śniadeckich 2 
Gdańska 27

Filje: Grudziądz. Groblo- 
wa 4. Gdańsk, Hundegasse 

112. 9506

P A i tN f iK I
Sortewniki, gn ioto­
wniki, płócski do  kar­
tofli. Siekacze do  
buraków różnych syste« 
mów. irutow m kl, s ie ­
czkarnie oraz wszelkie 
inne maszyny rolnicze

w wielkim wyborze stale na składzie.
Ceny zniżone! Ceny zniżone!
BRACIA RAPlPli; Bydgoszcz
Grunwaldzka 24, tel. 79. Poprzedni numer św.

Trójcy Mb. M8*

X a L n ) i a d o m i c n i e f
Szanownym moim Odbiorcom, PP. instalatorom 

oraz Interesentom do łaskawej wiadomości, iż
przeniosłem magazyn iwói
z ul. Snlaoecktch nr. 4 do nowych moich lokali
przy uL Gdańskiej 173, tel. 1975
gdzie nadal prowadzić będę przedsiębiorstwo moje 
pod niezmienioną firmą 501

W. S T A W I C K I
Spić. sk łid  artykułów ¡« ¡ la la tjjo jrt i k iH l i i i c j j s i - i i i i t a i i j t k

4'.S

Heble
Wszelkiego rodzaju pierw­
szorzędnej jakości (gwaran* 
ej.) K o m p l e t n e  jadał« 
nie, Sypialnie, G ab in e ty , 
Kuchnie i wszelkie wyście« 
lane, poleca po cenach fa« 
lirycznych Dobrzyński — 
Bydgoszcz, Batorego 3 (obok 
(Starego Rynku) 173

S u iza
n aj sol id n i ej, n aj m od n i ej ora z 
najtaniej wykonuje popu­
larny w Bydgoszczy 
fachowiec Stanilaw Ru« 
dak, Bydgoszcz, Dworcowa 
nr. 70. 603

Pianina
JShneflo

sprzedaje z gwarancją aa 
dogodnych warunkach

Fabryka Fortepianów
W. Jahne

Bydgoszcz
Gdańska 149, tel. 2225 

Filje: 8646
Grudziądz,

Toruńska 17*19. 
Poznań, Gwarna 10.

Naicrace
sprężynowe wykonuje po 
cenach fabrycznych 

Józef Bobkiewicz 
Bydgoszcz,
Kowalska 4.

przy Placu Jagiełły. 1735

R E S T A U R A C J A

Pod Strzecho
S i f d ^ o s z c z

Marszałka Focha. Tcl. 370. 
Poleca smaczne i obfite

obiady i 
i kołacie

po 1.20 zi.

,&lałty&
!01fddO8ZCX

PI. Wolności 1 
poleca 499

domowe obiady i 
kolacje wyborną ka« 

wę i ciasta.
Codziennie koncert 

salonowy.
Ceni#

najniższe.
Lokal

p ie rw szo rzęd n y .

Zakupuję
wszelkie stare metale i łom 
żelazny oraz tanio sprzedaję 
różne rury żebrowe i wszeU 
kie użytkowe żelazo. Skład­
nica starego żelaza Byd» 
goszcz, ul. Marszałka Focha 
34. 407

Umeblowane
p o k o je

z telefonem. B ydgoszcz, 
Gdańska I58, HI ptr. 493
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W yciąć! Z achow ać!

Obwieszczenie.
Z dniem dzisiejszym wina nasze są do nabycia 

we wszystkich handlach win kolonj. w kraju po 
nast. cenach ZNIŻONYCH:

lb u t. Vjbut.
Nr. i. „ZŁOTA RENETA“ białe wytr. 2,25 1,25 
Nr. 2. „Złota Reneta“ białe półslodkie 2,50 1,35 
Nr. 3. „Złota Reneta“ białe słodkie 2,75 1,45
Nr. 4. „Vermouth“ lecznicze, deserowe 3,00 1,60 
Nr. 5. „Czerwone Wytrawne“
Nr. 6. „Czerwone Mocne“
Nr. 7. „PORTWEJN Krajowy“ b. stare 
Nr. 8. „Tokay“ białe deserowe 
Nr. 9. „Miód PIAST“ trójniak stary 
Nr.io. „Królowa Renet“ białe łagodne 
Nr.i i . „MALAGA Krajowa“ czerw. des.
Nr.iz. „Kruszwica“ jabłecznik półslodkj 
Nr. 13. „MADERA Krajowa“ białe stare 
Nr.14. „RENETA“ sok jabł. bez alkoh.
Nr.15. „Czerwone półsłodkie“

2.50 1,35 
2,75 1,45
3.50 1,85
2.50 —
4.00 2,50
2.50 1,35
3.50 1,85 
1,80 —
3.00 1,60
1.50 0,85 
1,80 —

U
*" Pomimo zniżki cen jakość win naszych pozos 

staje pierwszorzędną, czego dowodem jest WIELKI 
ZŁOTY MEDAL na Wystawie wyrobów cukro* 
wych w Warszawie we WRZEŚNIU bież. roku.

Kujawska Wytwórnia Win

H.MAKOWSKI
w  Kruszwicy. 1659

Pod GDYNIA
p r z n  s i a d ł  h o ł d .  K n m | a - I a i * n e

PARCELE
BUDOWLANE

800 «2 i więcej już od 1.— zł. za m2 oraz parcele 
rolne od 5.000 m2 a 60 gr. m2. na dogodnych  

warunkach

n a  s p r z e d a ż .  I
K. Hiische, Rumia ' l o r s h :

Teraz jeszcze M e j  

BRACIA IEWS Otwierajcie szafy!
1656

P l o s f o w a  3 0 1840

U l  i§ze
ßreslioiue. i sioM owe do ćax<Et. Ratolo^óro [h] 
i t. p. myRonufe * rysunków  i fo to g ra f i i-------g

(¥] tfftemi&rafja „!Dnia tFownarsfoiego4' ¡¥]
[i! Zsgtosxeniawv administracji (?oruń, Szeroka II ®
®  - ____ •• ®

iiiriiiiim ninwwwwwfinfiiwwwriliai

J ó z e f a  C h r o n o w i K i e g o  
T el. 19.5 Podg6rz-T oru6 Tel. 193 

poleca
•we za wyśmienite uznane piwa pod nazwą 

„ Ś M IE T A N K A  POMORSKA.** 
S Ł O D O W E ,

„ K A R A M E L  P O M O R S K I * *  
K O Z L A K  (BO CK ) J

mmmmmi
Przebojem zdo- 
była u z n a n i e  

^  wszystkich dba- 
łych o piękne 

ę  i zdrowe zęby ,
^  p a s t a  ■ZZ*

%J£aMlota f
konserwująca emalję zę- 
bów i nadająca jej śnieżną

białość. ZZ*% Lab. „HOSPIA“ |
^  1793 P o z n a ń  ^

^mmmmmm»!?.

Pod uwagę
-  P. T.

Unedmkćw Państwowych
Wojskowych ild.

Stosując się do wymogów 
obecnej chwili aby dać 
możność wszystkim sfe» 
rom pomimo redukcji, 
obniżenia pensji i t d. 
zaopatrzyć się we futra, 
obniżyliśmy nasze ceny 
do niebywale niskiego 

poziomu:
Naprz.
Skórki do obsady po 2.50 zł. 
skunksy prawdziwe po 15 zł. 
spody waiaby oposy po 54 zł.

„  prawdz. oposy 150 zł. 
Meskie futra po 150 zł.
Damskie futra po 160 zł.

„FUTERAŁ“  Bydgoszcz
Dworcowa 9 Tel. 308 

Wykonujemy we własnej pra­
cowni po cenach wyjątkowo 
tanich wszelkie reperacje 

i przeróbki. 1718

SzkołaTańców
Werny wyucza tańczyć bez 
względu na zdolności 1848 

Żfeglarska 10 I. p.

Przynoście waszą odzież jesienną 
oraz zimową do farbowania lub 
chemicznego czyszczenia do

„Barwy“ KAŁAMAJSKIEGO
T O R .U Ń  -  S z e r o K a  21 .

WBbet [zeslyiii mmm'\
ze strony PP. Pracodawców wysokości 
zaliczanych składek, oraz reklamacji 
ubezpieczonych przy ustalaniu świad­
czeń, na skutek braku niezbędnych 
d a n y c h  e w i d e n c y j n y c h

K a s a  C h o r y m  m ia s t a  T o r u n ia
na mocy art. 15. ustawy z d. 19. 5« 1920 r.
o ubezpieczeniu na wypadek choroby

wzywa ninisjsztm wuystkich PP. Praco- 
Oawców do mzorejestiowooia zatrudnio­
nych pracowników w terminie do dnia 

I-90 gmdnia 1931 roku.
Przy pizerejestrowaniu należy używać 
druków Wig wzorów ustanowionych 
przez Kasę a które w potrzebnej ilości 
będą dostarczone przez personel Kasy

Dyreklir:
M. Jakubowski

Kuoisarz Zirzudzajacy:
A.Zdanowicz

1894

Baterii! - Kieszonkowe 
Baterie - Anodowe

mc

EHS
marki

są niedoścignionych jakości. 
Do nabycia w wszystkich 
■kładach zadjo sprzętów onz 
w składach przyh. rowerów.

Żądajcie tylko bater# S
„EKSTRA** Fabryka Baterffi 

T o ru ń , S i c r o k a  46 .  j

Załotenlc silu czg let Iwialla
flACIEJEWSKI nailaniei załatwia
783a T o r u ń  —  Róg Stary Rynek, Chełmińska nr. 1, I. piętro prawo. 

6 rU fllZ it i| d Z  — Mickiewicza 4, tel. 816.
Radjo, Indów, akumul., Motory, Żarów ki, Telafony, Dzwonki

. R A D I O

S P E Ł N I O N E  M A R Z E N 8 E !
ZUPEŁNA SEPERACJA STACV1

Wspaniała hąrmonja dźwięków — Ostatni wyraz Radjo*Techniki 
Niezwykle łatwa obsługa aparatu. — 1860— Miejsce sprzedaży:

I DANSK, STADTGRABEN 6, TEL.233-98
Specjalny magazyn przyborów radjowych i fotograficznych korzystanie z au* 
Stadtgraben 6 — dycyj radjowych codziennie bez obowiązku kupna możliwe

PORTER
okocimski

z beczki codziennie 
świeży poleca

J T u n ó o r j a
Toruń, Prosta 1S/17.

P i e n v » z o r z c d u i 9  
S a l o n  m ó d

u.KRESOWIANKA
wykonuje suknie, kostjumy 
palta i futra. Żumale fran*
cuskie. Ceny zniżone. To? 
ruń, Jęczmienna 22, dawn. 
16. I ptr. 911

HOTEL

CONTINENTAL
wl. Bałtyckie Iow. Terenowe z o. o.

Przeszło IOO ló ic k
Łazienki, plisnaca w oda

Tclelon y w p o k o ia ch

m m m m m
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DŹWIĘKOWE KINO Urocza para kochanków W łodzim ierz Gaj darów I T O d l l N  DŹWIĘKOWE KINO
£ K H / E  M  TT4 A ttM / W YA Ite  R ina w upajającym dramacie erotycznym p. t. M M A"*a l w l A l U W f i l f  „Na falach n a n ld n o k i“ ■  P i l l / l l Ł

Dziś i dni następne! Ponadto nadprogram. B i  Dziś i dni następne!

Najmonumentalniejszy a rcy fil*  Świata w nowej wersji dźwiękowej

„Quo - Yatils“ Bfttenw«*.«.
potężna epopea w 12 olbrzymich aktach, cało£ć w jednym program ie. 

W rolach ołów. EMIL JRNNIttGS. Liljan Hol Davis. Olga Bring.

J E S I E N! 2 | ii aj Przez osobisty zakup w pierwszorzędnych fabrykach iest mi możliwe służyć mojej Szanownej 
im..«  Klienteli gatunkami pierwszej jakości po nader korzystnych ‘faitafhi ,

J u i n a ^ m d h M  G A R D E R O B Y !  W S T Ą P  -  O B E J R Z Y J  ! 1 I

KREDYTU UDZIELAM
ta aaygsatą Spółdzielni Kredyt

Bez wpłaty t

PŁASZCZE: Damskie, Heskie, Dziecięce 
U B R A N I A ,  S W E T R Y ,  T R Y K O T A Ż E  
B ie l iz n ę  D am ska , H e s k a , D z ie c ię c ą .

SKŁAD BŁAW ATÓW  I KONFEKCJI
WOJ CI ECH MI KOŁ AJ C Z Y K

MATERJAŁY: jedw ab, wełniane, baweł. 
G A L A N T E R J A :  rękawiczki, pończochy, 

skarpetki. w
Kołdry, P ledy, Firany, Obrusy, Płótna!I

GDYNIA, $W '»Ja*ska v is a v is G ran d  C ała — T al. 1559.

KREDYTU UDZIELAM
za asygnatą Spółdzielni Kredyt

bez wpłaty!

PIWO
Okocim skie

w syfonach po 5 i io 
litr. poleca 

R ap r.
T. Chmurzyński

Toruń. Prosta 15/ 17. 
Tel. 135. Pio

Pok rucie
dacli6w

nowych i starych dachówką 
ązbcatowo^ementową,,Eter> 
pif wykonuje najtaniej i na 
dogodnych warunkach  
fa M Czubek i Ska w Poz­
naniu Oddział w Toruniu 
ul Żeglarska 27. Teł. 643 
Przedst. na Woj. Poznań- 
skic i Pomorskie Fabryki 
Dachówek „Eternit** S. A. 
Kosztorysy i informacje 
bezpłatnie 1678

Chałwa'
makagigi 

chleb sułtański 
rachatlokum

p o l e c a
E .S z y m a & sk i
To1 u ń, ul. Szeroka 42 

^Telefon 37. 1859

W r ó c i ł e m
Dr. Brodski,

Uzdrowisko Kudowa
Ordynuję obc. :c 

od godz. to—u  j.od 4—5
O d a tfa sk , 1774 

Gr.WoIlwebergasse 3.

Tłumacz
Jeżyków  obcych

jest czasopismem piezbęj 
dnem dla wszystkich, zna> 
jących początki francuskie^ 
go, niemieckiego, angielskiej 
go. Żądać w księgarniach. 
Bezpłatne stronice okazowe 
wysyła administracja „TŁU* 

MACZA", Warszawa, 
Skrzynka poczt. 366. 1535

Przedstawiciel
(zastępca) rejonowy, usto; 
sunkowany w branży ko* 
smetyczno . perfumeryjnej, 
poszukiwany. Oferty: War* 
szawa, uL Dobra 34 Labora» 
torjum „CLEO“. 1866

KREDYT
n a  a sy g n a ły  n a  wazel> 

k ia  to w a ry

ARACZEWSHI
Chełmińska przy Rynku. 

1849

(4

Gabinet 
Kosmetyczny

„rairaozA
został przeniesiony 
do nowego lokalu 

na ul. Szeroką 3 7 II. ptr
Toruń. 430

Piece,
Kuchnie

poleca 1843 
po najtańszych cenach 

P. T A R R E Y ,  T o ru  A,
Stary Rynek 21 — tel. 138

D w ór A rtusa
s p e c j a l n o ś ć

flaki
po warszawsku — s t a l e  
g o r ą c e  z a k ą s k i  z baru 
od rana. 1863

Pompo 1 
Armatury

artykuły kanalizacyjne i woj 
dociągowe poleca 

P. TARREY, ToruA
Stary Rynek 21 — tel. 138.

P o m o r s k ®

D n ifiorn io Ptolnitza #. Ji.
9  otrulii, !B y d d o $ fto  5 0 T5L5F0M 202 i 21 f

w s s e l f t i e  p r o c e  i r c f t o d r ą c e  i r  r o f t r e s

p rze m y s łu  gra ficzn ego
f f  o  »  i  4M e t  «a

następujące działy*
D r u fto m ie  - S n fr o lig o fo r n ie  - J T o tto ittim le  « JCitograffe  - C ffs e t

S A M I  I P  R  O  J R  I i  T  A  M  I

NAJTANIEJ
i najlepiej kupuje się 

wina I wszelkip 
spirytualje w

W iniarni

„ J K u n d n r i n "
wŁ T. Chmurzyński
Toruń, Prosta 15/17 

tel. 125- *104

Talki
wszelkiego rodzaiu reperuje 
fachowo tylko Toruń, Ko; 
pemika 24 I p. 1187

Krawiec
Kuśnierz

wykonuje nowe 1 reperacje 
futrzane oraz czvczczenie 
i odparzanie płaszczy nim 
szowycb wytłaczanie deseni, 
dekatyzowanie tanio. Kopeć 
Sukiennicza 22. 1076

+  Kołtun
i podobne cierpien:a 
są prędko wyleczalne. 
Zbadanie i porada 3 zł. 
od godz. 11— 16 1577
Baumann&Co GdańsH 
Am Leegen Tor 10— 11

Znakomite
śniadankowe potrawy
gulasz
fcigos
cynaderki

70 gr. porcja wydaje
„Hungaria“

Toruń, Prosta 15/17

i

Peizhous
l i t e r

Gdańsk, Hundegasse 7, usłu­
ga polska. Palta, skórki do 
przybrania, przeróbki oraz 
reperacje najtaniej. 1650

P o p ie r a jc ie
s w e g o !

Idźcie po

PliBLE
do

OtiaPsk 
Srelltasse 4 2 .
Tam kupicie wszelkie* 
go rodzaju m c *9I r  
i wyściełane [Polster* 
sachcn] na d o g o d ­
nych warunkach 

spłaty, 1414

# %
|  Najlepsze gatunki

HERBAT
CEYLONSKKCH
po cenach najniższych 

poleca (1138

B, HOZAKOWSKI
TORUŃ

ul. Mostowa nr. 28.

Poszukuję
natychmiast posady lub za» 
jęcia zarobkowego. Kaucję 
złożyć mogę każdego czasu. 
Zgł. do ..Gazety Gdańskiej“ 
Gdańsk, pod nr. 1964. 1822

F L A K I
po warszawsku

poleca

Toruń, Prosta 15/17

TANIO!
W s z e lK a

bielizna j
męska — damska 

dziecięca — n;emowlęca 
w bogatym wyborze

S. l a m i i  i
ToruA

28 ul. Żeglarska 28

R E P E R T U A R

TEflTRD I
W sobotę, dnia 24 hm. 

o godz, 2o*tei 
Premjera!

„ u i c r
Dramat w 3 aktach 

Elmera Rice‘a.

W niedzielę, dn. 25 bm 
o godz- lóatej 
Przedstawienie

dla młodzieży szkolnej
Wieczór trzecia 

króli
Komedja w 5 aktach 

Szekspira.
Ceny najniższe.

W niedzielę, dn. 25 hm. 
o godz. aoatej 

WystęD Opery 
Warszawskiej

Borys Godunow
Opera w 5 obrazach 

Musorgskiego

W poniedz., dn. »6 bm. 
o godz. 30*tej 

ostatni raz 
J U ttW  S "

Krotochwila w 3 aktach 
B Koterwy.

We wtorek dn. vj bm, 
o godz. aotftej
„ULICA**

Dramat w 3 aktach 
E. Rice’a.

HWIT ABONAMENTOWY

Do Urzędu Pocztowego ---- — — — .—.— -
Zamawiam niniejszem abonament*) na „Dzień Pomorski“, „Gazeta 

Morska“ „Dzień Grudziądzki“, „Gazeta Gdańska“, „Dzień Bydgoski“, 
„Dzień Kujawski“ na mieś, listopad 1931 r. i proszę należność — 
Z ł. 3.39 pobrać przez listowego
Im ię i «oowiglrr.

Hwit pocztowy
Odbiór kwoty Z ł. 3.39 tytułem prenumeraty*) „Dzień Pomorska“, 

„Gazeta Morska“, „Dzień Grudziądzki“, „Gazeta Gdańska“, Dzień Byd­
goski“, „Dzień Kujawski“ na mieś. listopad 1931 r* potwierdzam.

-------  d n ia—  ..............
*1 Niestosowne przekreślić.

KWIT ABONAMENTOWY

Po Urzędu Pocztowego -__ - ________________ _
Zamawiam niniejszem abonament*) na „Dzień Pomorski“, „Gazeta 

Morska“, „Dzień Grudziądzki“, „Gazeta Gdańska“, „Dzień Bydgoski“ 
„Dzień Kujawski“, na m. listopad i grudzień 1931 r. i proszę należność 
— Z ł. 6.78 pobrać przez listowego.

i mię i nazwisko 1 u ................  1 ...........................................

Miejscowość Poczta ■

Siwi! poczlowp
Odbiór woty Zt. 6.78 tytułem prenumeraty *) „Dzień Pomorski* 

„Gazeta Morska“, „Dzień Grudziądzki“, „Gazeta Gdańska“, „Dzień *yd- 
goski“, „Dzień Kujawski“ na m. listopad i grudzień 1931 r. potwierdzam.

■« 1 1. »■ .........................  dnia .
*) Niestosowne przekreślić.
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JERZY W ASZYNG TO N  t...
Pierwszy prezydent Stanów Zjednoczonych 
Jerzy Waszyngton przed 150 laty (19. 10.
1781) pobił wojsku angielskie i wywalczył w 
ten sposób niepodległość Stanów Ziednoczon.

RZYM MUSSOL1NIEGO.
Rzym — Roma aeterna — znany jest ze swych kontrastów. Obok budowli nowoczesnych 
wznoszą się stare, leciwe budynki. Obecnie domy, psujące harmonię miasta, muszą usta* 
pić miejsca wymaganiom estetyki. I tak wspaniały pomnik Wiktora Emanuela ukaże ssie 

po zburzeniu starych domów w nowej postaci, w pełnym blasku swego piękno.

.„TOMASZ ALMA EDISON 
Oenjalny wynalazca, który nadał obticzc dii* 
siejszej Ameryce... współczesny bohater Stai 
nów Zjednoczonych, ich bożyszcze i wielki 

współtwórca.

O g ł o s z e n i a ;  wiersz mjrllm. na stronic ¿-latnowei 0,23 zj
w teksie na pierwszej stronie • • • • - - ; .............................H 2 *
na drugiej i trzeciej stron ie  1 zl — w teksie . * » • • z
Drobne zu słowo 15 gr. pierwsze słowo podwójnie.
Dis poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty oO gr.
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem  miejsca 20', nadwyżki
W Gdańsku za wiersze m/m na stronie 7-lam owej.........................15 er,.

ą . . .  50 ten.
Drobne za słowo 5 fen, — tytułowe . . . - • > - 10 ,cn -
Przy sądowem  ściąganiu należności iabat upada. Ula wszelkich spraw 
spornych właściwe sn Sądy w Toruniu. Za term inow y druk przepisane 
miejsce ogłoszenia aaminislracj# nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny Stanislaw Nowakowski w toruniu Hyd7u.-1.-ra '*  
Red. odpowiedzialny na Bvdqoszcz Jotę! EUaslak Mostowa 0 

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska Wl. Cieszyński, 
Gdańsk, Stadtgraben a

Redaktor odpowiedz, na Gdynia Henryk Tetzlaft, Gdynia, Grabówek 
Redaktor odpowiedzialny na Inotvroaaw, Józef Dąbrowski 

Inowrocław ul. Poznańska 65
Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józei Stanach, Groblowa o 

Za ogłoszenia odpowiada administracja 
w dawntotwo: „Dzień Pomorski" , . Dzień Bydgoski," „Gazeta Morska 

„Dzień Grudziądzki". „Dzień Kaszubski' .
„Dzień Katowski"

Naktadem i czcionkami Pomorskiej Druktirni Rolniczej o. A, 
w Toruniu

A b o n a m e n t  m ies ią c a n y  w y n o s i ,
w ekspedycji miejscowych agencjach  ...................................L
z odnoszeniem  do domu w Toruniu « ............................................
orzez pocztą z odnoszeniem  ................................................................
w°adaPAsku przez pocztę .* 2.50 gcI przez chłopc* . . . 2.30 z)
z odbieraniem  w adm inistracji wprost od i ,  ¿a0r «*1 * gd - •  /•
W ruzic wypadków, spowodowanych siłą wy/szą (np, przeszkody w za 
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma 
p R E N U M E R A T A  „DNIA KUJAWSKIEGO" m iesiącznic w admini- 
siracii 2.70 zł -  na pocztach już r. odnoszeniem  kwarteim e ) ,H  zl 

m iesiącznic ?,C9 A
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SEZON ZIMOWY JUZ SIEJ KUZEUGZĄL... 
letni sezon sportowy już się zakończył... Rozpoczyna się sezon zimowy. W berlińskim pa 
/•cu zimowym można już podziwiać sławnych hokeistów na łodzie i mistrzynię świata ja* 

zdy na łyżwach, młodziutką Sonję Henie.

WYBUCH POD WIEŻĄ EIFFLA
W Paryżu wydarzyła się ostatnio niezwykła katastrofa. Tuż pod wieżą Eiffla nastąpił wy 
buch gazu świetlnego. Straż pożarna pracowała przez kilka godzin, zanim usunęła nięba*

picczeństwo dalszych cybuchów.
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W a r i e r c i o d l e  epok

KONGRES TAŃCZY
Rok 1814 zgromadził w Wiedniu najwybitniej 
sza osobistości świata politycznego Europy. 
Wielki ówczesny kongres „paneuropejski“ zo* 
siał obecnie zużyty jako tło do ciekawego 

filmu „Kongres tańczy

KONGRES TAŃCZY
W filmie tym na tle Kongresu wiedeńskiego 
rozwija się romantyczny romans między pięk­
ną wiedenką Krysią (Liljana Harvey) a cm 
rem Aleksandrem (Fritsch). Film tern ujrzy* 

my niebawem na naszych ekranach.

NAPOLEON W BERLINIE.
125 lat mija w dniu 24 bm., kiedy w r. 1806 Napoleon wkroczył na czele swej armii do 
Berlina. Wówczżs to na znak zwycięstwa wojsk napoleońskich Wiktorja z Bramy Bram 

denburskiej przewieziona została do Paryża.


